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NOWY PLAN POLIFYKI SENATU

FRANCJI WZGLĘDEM NIEMIEC

Proponuje współdziałanie z resztą Aljantow

w sprawie zagłębia Ruhr

RADZI POINCAREMU PRZYJĄC PLAN BELGJI UŁOŻO-

NY W SPRAWIEDODSZKODOWAN ~

PARYŻ, 2 czerwca. - Senal
fracuski opracowuje nowy plan
polityki względem Niemiec, prze-
widujący współdziałanie Francji
z resztą aljantów w sprawie
Rubr. Ufożony plan będzie wrę-
czony premierowi" Polncaremu
przed wyjazdem na konferencję
w Brukseli, na której ma osta-
tecznie być zadecydowany nowy
kurs polityki Francji i Belgji
względem Niemiec.
Nowy plan polityki senatu

francuskiego względem Niemiec
składa się z trzech punktów:

1) Że rząd premjera Polncaro-
go nie powinien zbyć następnej
niemieckiej propozycji odszkodo-
waniowej prostem odrzuceniem,
jako niezadawalającej, ale w od-
powiedzi przedłożyć Niemcom na-
tychmiast swój własny szczegóło-
wy plan o Modownmach ja-
kie się należą aljantom od Nie-
miec.
'2) Plan ten powinien w naje

mniejszych szczegółach być opra-
cowany w porozumieniu z rzg-
dem. belgijskim.

3) Natychmiast po opracowaniu
go powinien być zakomunikowa-
ny reszcie aljantów, Anglji, Wło-
chom i Japonii, dla przeprowa-
Gum: nad nim wspólnej dysku:

wziaćza potrzebne.
wzor oaere

Bolszmq sprzedają japoń-
czykom prawa rybołostwa
 

"TOKIO, 2 czerwca. - Japońskie
kompanie rybackie zgodziły się za-
płacić władzom bolszewickim 1,800,-
000 yen japońskich za prawo używa-
nia. w obecnym eczonie 208 bolszewie-
kich stacji rybackich położonych na

. wybrzetu Wschodniej Syberji.

Flaga amerykańska, zniżona
do połowy na znak załuby

po zdechłym psie

AUGUSTA, Me., 2 czerwca. - Fla-
ga amerykańska została zniżona z roz
kazu gubernatora Baxtera do połówy
masztu na kapitolu stanu Maine na
znak źałoby po zdechłym psie pana
gubernatora.
Ceremonja opuszczenia flagi odbyła:

- sig uroczyście przy odczytaniu spe-
cjalnej clegfi napisanej przez samego
gobernatora z okaji śmierci psa, ulu
bie.cn. I K
Po przedostaniu się tego faktu do

wiadomości, obrażeni obywatele za-
wypali sekretarza: gubernatora powo-
dzią protestów przeciw znieważeniu
symbolu narodowego z okazji zdechło-

 

oerankiz
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Hiszpania śle posiłki pobi-
tym wojskom

GIBRALTAR, 2 czerwca, - Od
działy afrykańsko - hiszpańskiego
legjonu, które przeprawiły się już
z lądu afrykańskiego do Hiszpa-
nji, otrzymały naglący rozkaz z
głównej kwatery armji amery-
kańskiej, aby z powrotem się
przeprawiły do Afryki i pospie-
szyły z pomocą
przez powstańców marokańskich
wojskom hiszpańskim w okolicy
Melli.

 

 

Rząd egipski ogranicza wol-
ność zebrań

KAIRO, 2 czerwca. - Rząd o-
głosił dekret zapowiadający znie-
sienie angielskich praw wojen=
nych, ale przed zniesieniem an-
gielskiego stanu wojennego, rząd
egipski ogłosi szereg dekretów,
przyznających mu władze angiel-
skich praw w(uennych Jedno z
tych z tych praw zostało już o-
głoszone i odnosi się do publicz-
nych zgromadzeń, których "do-
tychczasowa swoboda zostaje o-
graniczona, Żadne zgromadzenie
w Egipcie nie może się odbyć, do-
póki ›zwołujący zgrómadzenie
nie wykaże się pozwoleniem na

olniezyrómdzena:
Uzyskujqey pozwolenie na zwo
łanie zgromadzenia musi nastę-
pule złożyć gwarancję, że zgro-
madzenie odbędzie sig bez zabu-

rzenia spokoju: publicznego,. No-

wy dekret przewiduje, że zgro-

madzenie. może być rozpędzone

przez policję, jeżeli policja uzna

że zgromadzenie nie jest ożywio-

ne duchem lojalności względem

rządu. (Gwarantowana przez e-

gipską konstytucję wolność zgro

madzeń została pogrzebana zale-

dwie w kilku tygodniach po u-

chwalgniu konstytucji,
 

Francja prolextuie przeciw
stanowisku Anglji
względem

LONDYN, 2 czerwca, - Rząd
cuski wystosował do rządu
skiego energiczny protest przeciw żą-
daniu Anglii, domagającej się prze-
prowadzenia śledztwa francuskich
władz okupacyjnych w zagłębiu Saa»
ry i odwołania przez rząd francuski
ostatniego dekretu francuskich władź
okupacyjnych z zagłębia Star, co w
wysokim stopniu wzbdzzyło miejsco-
wa ludność niemiecką.

~ fety Wita: lo- walki dla
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[ 2-letnie dziecko spada

z dachu 5-piętrowego

domu i jest zdrowe

NEW YORK, 2 czerwca. -
letnia M. O'Donnell spadła z Por
pięciopiętrowego domu 1451 przy
żej ave. i oprócz małego zadraśnię-
cia nie odniosła żadnych większych
uszkodzeń,
Upadek dziecięcia odbył się w

nadzwyczajnych okolicznościach. -
ziecko pozostawione przed domem
w jakiś niewiadomy sposób wydo-
stało się na dach sąsiedniego do-
mu i następnie usiłowało przejść
na dach swojego domu, przyczem
straciło równowagę i spadło na
wielką zasłonę rozpostartą nad wy-
stawą sklepu owocowego, _miesz-
czącego się na dole.

Dziecko spadło na zasłonę skle-
powaz taką siłę, że skutkiem wd

stało podrzucone w góre:
następnie stoczyło ślę na ulicę. Edy

oniemieni z przerażenia widzowie

nadbiegli do biednego dziecka,

przekonali się, że jest żywe i cało

z wyjątkiem malych

na ręce. ,

PREZ. FRANCJI KRY-

TYKUJE OSTRO AN.

CIELSKA POLITYKĘ

JEJ POLITYKA WZGLĘDEM

NIEMIEC ZADZIWI PO-

TOMNOŚC

STRASSBOURG, 2 czerwca. -- %

przemówieniu wygłoszonem tutaj, pro

zydent republiki francuskiej, Mile»

rand, powtórzył zarzuty podnoszone

dotychczas przez Francję, że powo-

dem uporu Niemiec w wypłacie od-

szkodowań należnych › Alfantom jest

ślepa polityka angielskich mężów sta

nu, którzy z niezrozumiałych przy-

czyn biorą w obronę Niemcy. Stano-

wisko zajmowane przez polityków an:

będzie budzić zdumienie u

przyszłych pokoleń, ponieważ Nieme

cx, Inglis: ogłaszają się nędzarzami,

mieli dość zasobów, aby wyzwaći

  

  

g 275 nad światem.
 

Wznowienie krwawych zabu-

rzeń w Saksonii

BERLIN, 2 czerwca. - Demon-
stracje bezrobotnych w Budziszy-
nie (Bautzen) tw Saksonji zakoń-
czyly się starciem pomiędzy po-
licją i demonstracją bezrobot-
nych, Dwuch bezrobotnych zo-
stało zabitych, kilkunastu ciężko
rannych. Powodem zaburzeń by-
ło domaganie się bezrobotnych
odpowiednich zapomóg w stosun-
ku do spadku wartości marki nie
mieckiej. Ceny wszystkich: arty-
kułów spożywczych skutkiem
spadku marki poszły w górę; nież
które o 50 procent, a inne, jak
mąka i tłuszcze o 400 procent.
Ludność w wielkich miastach, a
szczególnie w Berlinie okazuje o-
znaki muwyuugu zdenerwow-
nia, * się w wy-
skokach prawdziwego szaleństwa

jak masowe samobójstwa rodzin,
które ostatnio wydarzają się po

kilkanaście codziennie. *

Spiskowcy bombowi w Polsce

zostali wykryci i aresztowani
Niemcy i Litwini kierowali zamachami

bombo:wemi

NARZECZONA JEDNEGO Z BANDYTÓW WYDAŁA SZAJ-
KĘ ZBRODNIARZY W RĘCE POLICJE - DZIEWCZYNA
OTRZYMAŁA 20,000,000

(Specjalna wiadomość
WARSZAWA, 2 / czerwca, -

Policja warszawska doszła do
przekonania, że wreszcie wpadła
na trop spiskowców bombowych.
którzy w ostatnich czasach doko-
nali szereguzamachów w Warsza
wie i Krakowie, powodując ol-
brzymie zaniepokojenie w całem
społeczeństwie.
Dokonano licznych aresztowań

terrorystów, /których -nazwiska
trzymane są w tajemnicy,
hio wykazało, że zamachami kie ,

<

 

MAREK POL. NAGRODY

do „Nowego Świata")

rowano z Berlina i Kowna. W lo-
kalu terrorystów w Warszawie
znaleziono" pięć bomb, 'skrzynię |,
dynamitu i znaczną ilość rewol-
werów i naboi. Spiskowców wy-
dała dziewczyna, która była na-

rzeczoną jednego z. areszlowa-
(nych, Policja wręczyła jej 20%

miljonów marek nagrody, wyzna-

czonej przez policję dla każdego,

kto się przyczyni do wykrycia i

mjęcia spiskowców bombowych.

 

  

 

NIEMCY ŚLĄ ZŁOTO
DO STANÓW ZJEDNOCZ.

FRANKFURT nad Menem, 1
czerwca, - Państwowy bank nie-
miecki zamierza wysłać do New
Yorku 53 miljony złotych marek
na pokrycie weksli wystawionych
przez rząd niemiecki płatnych 15
czerwca a wystawionych na rząd
belgijski, który je sprzedał
kom. nowojorskim,

Znowu wściekły automobili-
sta skazany na więzienie

JERSEY CITY, 2 czerwca. - Sę-
dzia Lazarus skazał wczoraj szofera
dorożki mutamobiiowej James'a H.
McKain, 604 Communipow na wiezie
nie, nie mniej, jak trzy lata, a nie
więcej, jak 10 Iat za przejechnńte na
śmierć policjanta motocyklowego.

›

MARKA NIEMIEC.

KA SPADNEDO

100,000 ZA $1

NIEMCY CZEKA ZUPEŁNE
BANKRUCTWO Z POWO-
DU SPADKU MARKI

Naród niemiecki wzywa rząd
o ratunek, grożąc rewolucją 
BERLIN, 2 czerwca, - Niemiec

kie koła finansowe przewidują,
że marka niemiecka w ciągu ty-

godnia spadnie do 100 tysięcy za

jednego dolara. Wostatniej chwi

li na giełdzie berlińskiej marka

spadła do 80,000 za dolara. Spa-

dek marki niemieckiej prześcig-

nął już o wiele punktów wartość

korony austrjackiej, która dotych

czas była uważana za najbardziej

bezwartościową walutę w Euro-

pie po. rdblach bolszewickich.

Równolegle ze spadkiem kursu

marki, ceny artykułów pierwszej

potrzeby idą proporcjonalnie w

górę. Ceny papierów wartościo-

wych podskoczyły w wielu wy-

padkach o 1,000 procent, Wo-

bec katastrofainego spadku mar-

ki, Niemcy czeka pewna ruina fi-

nasowa i bankructwo. Ludność

całych Niemiec zwracy się do rzą

du kanclerza Cuno z wezwaniem,

aby robił cokolwiek dla zaradze-

nia nieuniknionej katastrofie,

grożąc wznieceniem ogólnej re-

wolucji, jeżeli rząd nie przedsię-

weźmie jakichkolwiek środków

ratunku,

Robotnicy niemieccy mpaaenl

. z powodu spadku marki

Przywódcy niemieckich robot-

ników przedłożyli rządowi memo-

randgm w sprawie oinakiggo, po-

Klasy robotnicre) z po- |

wodu nagłego spadku mdrki, Za-

ledwie przed kilku dniami zosta-

ła załatwiona sprawa podwyżki

płac o 50 procent dotychczas-

wych płac, gdy nowy spadek

kursu marki uczynił otrzymaną

podwyżkę bezwartościową wobec

faktu że ceny żywności podsko-

czyły-w tym samym czasie nie o

50 procent, ale o 500 procent. -

Przedstawiciele przemysłu, któ-

rzy dopiero podpisali umowę z

przywódcami robotników o 50

procent podwyżki, zastanawiają

się nad klauzulą zawartą w pod-

pisanej umowie, że kwestja dal-

szych podwyżek będzie załatwio-

na automatycznie ze spadkiem

kursu marki,

Przywódcy robotników twier-

dzą, że automatyczna podwyżka

płacy nie stoi w proporcjonal-
nym stosunku do spadku marki i
robotnicy są ograbiani z warto-
ści swojej pracy. Wobef uporu

p pr
robotników odwołali. się do po-
średnictwa rządu, grożąc wszczę-
ciem krwawej rewolucji, jeżeli
ich żądania nie będą uwzględnio-
ne.

BELGJA OBRAŻONA

NA HOLANDJĘ

BRUKSELA, 2 czerwca. - Poseł
belgijski w Holandji otrzymał polece-
nie zażądania- wyjaśnienia co ma o-
znaczać wzięcie udziału przez czterech
członków gabinetu rądu holenderskie-
go w bankiecie w Dortrech urządzo-
nym na cześć dwóch obywateli belgij-
skich skazanych przez rząd belgijski
za zdradę stanu za ogłoszenie prowin
cji belgijskiej: Flamandji za oderwa«
ną od Belgji i tworzącą osobne pań-
stwo podczas. okupacji Belgi przez
Niemey.

Czyizczenie w policji
- newarskiej

NEWARK, 2 czerwca. - W polieji
newarskiej. nastąpiło ogólne „ezysz-
czenie" z powodu ujawnionych ni
użyć skutkiem tajemniczego morder-
stwa policjanta Bederskiego.

Porucznicy policji; Frank Donnely
1 Harry Stillman zostali
ni. &: powodu sfałszowania raportów,
Sierżant James Bell został również
zdegradowany za przywłaszczenie so
bie 9,000 dolarów.
Władze policyjne wdrożyły energi-

czne poszukiwania dla ujęcia policjan
ta Adama Dreschs, który jest wmio-

 

 

 
szany w sprawę zabójstwa policjanta
Bederskiego .

  

 

OGRANICZENIA PROHIBICYJNE

W STANIE NEW YORK ZNIESIONE

---

 

M. (Esmault  Pelteriere, lotnik
francuski wygrał proces wytoczo-
ny rządowi francuskiemu i otrzy-
mał 8,000,000 franków odszkodo-
wania za wynalazek używany ALBANY, 2 czerwca. - Guber=

CUBERNATORSMITHPODPISAŁ

PRAWO, UNIEWAŻNIAJĄCE PRO-

NIBICJĘ W STANIE NEW YORK

W stanie New York będzie obowiązywać tylko

federalne prawo prohibicji

RZĄD FEDERALNY NIE BĘDZIE W MOŻNOŚCI UTRZY.
MAC W ŻYCIU PRAWA PROHIBICJI

stwo, które nie jest uznane przez
prawo za przestępstwo, _Wobec

 e pra-

W o-
 memo-

przez rząd nator Smith podpisał wczoraj u-

ieważniające dotychczas

W wo probibicji stanowaj tak zwa-

mendy, dla “or”?ga ne „Mullan - Gage Law".
tor Smith ko

nił prawo prohibicyjne

Narzucenie przez rząd federalny
ludności stanu New York prey
musowej _probibicji -wbrew u-
chwale legislatury tegoż stanu,
upowaźniającej wyrób i sprzedaż
2.15 procent piwa i lekkiego wina,
jest naruszeniem zwierzchniczych
raw ludności stanu New York.
Jnieważnienie narzuconego pra

niewa o przymusowej prokibicji
Jest nltusunmm raw konstytucji,

wigzkowe) pro-
Owie
powszechne prawo głosowania (re-
ferendum.) C

Pożar lasów zmusił ludność

do wieczkiwaokrtty "| -.

PORT ARTHUR, Ont., 2 czerwca.
- Otoczeni morzem płomieni palą |
cych się Insów, mieszkańcy -małego
mias(eczka Graham w prowincji On-
tario opuścili swoje domy, szukając
ocelania na łodziach przed zagratają-
cym im" śmiercią pożarem.

Bułgarja domaga [się bez-
względnie dostępu do mo-

rza Egejskiego

ZOFIA, 2 czerwcn. - Rząd buł
garski polecił swoim przedstawicielom
na konferencji Bliskiego Wschodu za-
wiadomić przedstawicieli poństw =-

że Bulgaria pod, żadnym
warunkiem nie odstąpi od swego żą-
dania dostępu do morza Egejskiego,
który musi prowadzić przez teryto-
rjum bułgarskie albo autonomiczne,
co zostało uniemożliwione przez przy»
zanie Turcji miasta Karagacz, po-
łożonego naprzeciw Adzjanopola na
terytorjum, które ma stanowić buł.
garski dostąp do morza. Protest. buł
garski-posiada niezwykle doniosłe zna
czenie ze względu, że został poparty
przez przedstawicieli Jugosławji: któ-
rzy założyii kategoryczny protest
przećiw oddaniu Turcji miasta Ka-
zagacz z pominięciem" praw  Bolga-
ji.
Wystąpienie przedstawieieli Serbji

świadczy, o ścisłem współdziałaniu
Serbji z Bułgarją w sprawie bułgar-

randum giibvrnnlor wystąpił ostro

przeciw zwolennikom bezwzglę-

dne} wstrzemiężliwości, nazywa-

jąc ich fanatykami. -Powołując

się na opinję najwybitniejszych

lekarzy i prawników w sprawie

probibicji, gubernator Smith wy-

raził przekonanie, że dotychera-

sowa probibicja jest naruszeniem

zwierzchniczych praw lndności

stanu new York, której jedynie

przysługiwało potwierdzenie pra-

wa probibicji przez ogólne refe-

całej ludności i oznacze-

 

holu.
Po --werto220

Początek końca prokibieji w Sta-

nach Zjednoczonych

autor projektu o unieważnieniu

prohibicji był pierwszym, który

po podpisaniu przez gubernatora

prawa o unieważnieniu. probibi-

cji powiedział, że krok zrobiony

przez gubetnatora. Smith'a Jest

początkiem końca zupełnego znie

sienia prohibicji w Stanach Zje-

dnoczonych.

„Naród amerykański obecnie

zaczyna przychodzić do rozumu

i nie pozwoli się rządzić

itym obłudnikom i świętoszkom,

którzy -chóq_ ograniczyć -prawa

narodii amerykafskiego przez no

rzucanie mu siłą swoich fana

tycznych pomysłów. Obecnie nad-

szedł ckas, że naród nie pozwoli

sobie narzucać sztucznych praw

niezgodnych -z przyrodzonemi

prawami człowieka w świecie".

Wszystkie skargi .o naruszenie

prawa prohibicji będą wyrzu«

cone ze sądów stanowych

W związki: z. unieważnieniem

prawa probibicji powstało pytd-

nie, co się stanie ze wszystkimi

oskarzonymi o naruszenie prawa

probibieyjnego, _Najwybitniejsi

prawnicy - aedxlowle wyrazili o-
pinje, że nikt nie może być pro-

 ckiego dostępu do morza: Egejskiego:

Włosi protestują przeciw -

fanatyzmowi we Włoszech ~

 

WASHINGTON, 2 czerwca. - Po-
stępowe 1 religijne organizacje, włos
kie w. St. Zjedn. przedłożyły amba-
sadorowi włoskiemu w Washingtonie
księciu energiczny protest
przeciw fapatycznym zakusom

rzymskokatolickiej. we
Włoszech, która zapoczątkowała prze-
śladowanie amerykańskich zrzeszeń
zeligijnyćh, działających we Włoszech
-a w wiczególności przeciw  amery-
gubernatora z okazji śmierci psa, ule.
to, że na wzgórzu Mrion dominują»
cem nad wzgórzem Watykanu tuż pod
nosen papieta zapoczątkowali budowę
gmachu amerykańskiego uniwersyte-

mogą pozwolić na to, by Aek=stara
ojczyzna miałą odmawiać: tych sa-
mych. praw" obywatelom mmerskańć
skim we Włoszech, có byłoby: pozwał:
ceniem przez kościół rzymski "zasnd=.
niezych swobód
nych prez konstytucję włoską: wszyst-
kim wyznaniom religifinym. |
 

Gwałtowny: huragan -nawie

dził północne Włochy
 

RZYM, 2 czerwca, -- Północne
Włochy: wukolicy Simplon zo-
 tu i świątyni w

skiej wyznania metodyskiego. Dele-
gacja „Włochów amerykańskich zwró-
ila uwagę księcia ambasadora, że o-
migranci włoscy rzymsko-katoliccy ra
mieszkali w St. Zjedn cieszy się, jak
największą swobodą religijną .i -nie

 

stały
huraganem, xkulkiem którego zo-

stało zniszczonych wiele domów

i mostów. Cztery osoby zostało

zabitych w miejscowości Voggo-

na, dwie. w Ossola i kilka w Do-

modosola.,

nie wysokości procentowej alko

 

Asymbleman Louis: Cuvillier, |

'cesowany ikacmy o przestęp-,

z kodeksu prawnego
stanu New York, prawa zakazu»
jącego wyrabianie i sprzedawa»
nie napojów alkoholicznych, za-
wierających więcej jak 13% pro-
cent alkoholu, wszystkie dotych
czasowe przestępstwa tego prawa.
zostają samo przez się unieważ-
nione przez samo unieważnienie
prawa uchwalonego przez legi-
slaturę stanu New York, a wpro-
wadzone w życie przez położenie
podpisu przez gubernatora stanu
Alfreda Smith',

Zwycięstwo przeciwników probl.
bieji wzburzyło rząd federalny

Unieważnienie prawa prohibl
cyjnego wstanie New York | pod
pisanie przez gubernatora ąuuuxg
"priwa-hrkywincającego stan
wny, istniejący przed zaprowadze»
niem prokibieji, wzburzyło i za»
niepokoiło w wysokim stopniu
rząd federalny począwszy od pre-
zydenta Hardinga, _skończywszy
na najniższym federalnym agen-
cie prohibicyjnym w stanie New
York. Ogólnie spodziewano się,
że gubernator Smith nie podpisze
prawa uchwalającego unieważnie-
nie probibicji, a uwierzono w to
jako fakt, że gubernator wstrzy»
mał się przeszło miesiąc z poło-
zeniem swego podpisu, nadające
go prawu -moc obowiązują”
Wskutek. niespodziewanego unie-
ważnienia prawa probibicyjnego,
rząd federalny znalazł się w nie-
zwykle trudnem położeniu, po-
nieważ nie ma dostatecznej siły
dla utrzymania. w mocy federal.
nego prawa o probibicji. Tylko
niewielu agentów federalnych do
przestrzegania praw  probibicji
federalnej, jest wyznaczonych na
stan New York, i wszelki ich wy-
siłek wobec wiclomiljonowej lu-
dności będzie bezskułeczny, a po-
wołanie wojska do pomocy, cze
go się domagają fanatycznie zwo-
lennicy bezwzględnej |probibicji
jest -niemożliwe ze względu na
brak -prawnych pódstaw, -upo-
ważniających użycie wojsk dla
„wprowadzenia w życie prawa,
którego jeden ze stanu Unji unie-
ważnił,

Opinja umiarkowanych zwolen=
ników probibicji

Umiarkowani zwolennicy pro-
kibieji wyrażają przekonanie, że
przeprowadzenie prohibicji ~w
Stanach . Zjednoczonych obeszło-

hy sighez niepotrzebnych wstrzą-

śnień,gdyby propagatorzy wpro-

wadzenia-probibicji byll wykezm-

1; wigce}-rormnti rozsqdku, ani-

żeli fanatyzmu. ' Skutkiem fana»

tycznego zaślepienia, autorzy bez-

względnej probibicji przy formu-

łowaniu prawa prohibleyJnego

posungli "sig w. zaslepieniu swo»

jem tak- daleko, że sami naru

szyl_podstawowe pojęcia pra-

wne - prowadzajge zasadę prze-

ciwną wmlkkmu prawu, -że

pneuma ma być dwa razy ka»

rany za jedno i to samo przestęp=

stwo przez prawo federalne i pra
wo stanowe, -- następnie przez

chęć narzucenia swoich fanatycz»

 (analna-u...»
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WYDANIE NIEDZIELNE

 

 
KRONIKA MIEJSCOWA
 

- Dzisiaj - Klotyldy.
Dzisiaj -- Pogoda.

RUCH OKRĘTÓW
: Przybędą do New Yorku:

Niedziela: Adriatic z Liverpool,
United States z Chrystjanji,
Laconia z Lwerponl,
Columbia z Glasgowa

Poniedziałek: Drmmngholm z Go-
thenburga,
Orbita z Hambur

President Hardin1. Bremy,
rek: Estonia z

Ihnnovcr z Bremy,
Minnexahda 2 nmbum,
Olympie z Southampton.

Odpłyną z New Yorku:

Adwokat z Polski

z końcem czerwca wraca
do kraju, udziela wszelkich in-
formacji i wyjaśnień oraz przyj-
mujeczlecenia do kraju w biurze
„Warszawa" agencja szyfkart, -
204 East 57th St, New York, na-
przeciw Konsulatu Polskiego. -
Telefon: Plaza 3963.

Wycieczka dziatwy sokolej

 

Aniu 3 czerwera t. j. w niedzielę
Zw. Sokołów Polskich organizuje wy
eleczkę dla dziatwy sokolej, oraz
członków.

Zbiórka o godzinie 10 rano w Do-
mu Narodowym prey St. Marks PL,
akad.rebrant udadeg. sto do buku Na:
per, 13 mil od Yonkers, Y.

Malownicze widoki gar, lasów i
rzeki, oraz biegi, skoki 1 ćwiczenia
Iekkomtletyczne dziatwy, kąpiel, to-
wienfo ryb i tańce dla dzuben 4 dru-
hów powinny być przynętę dla milo
énfkéw zabawy 1 sportu.
Dla zwycięzców są przygotowane

-lękne nagrody.
Cona biletu w-oble strony tylko 30

gontow. - Zaznaczyć należy, że kio-
rownietwo w wycieczce objął ogólnie
lublany 1 znamy dr. Franciszek Mar-
tuszowski, .

 

BACZNOSC WYZWOLEKCY
KRĘGUV-go OI

Pięnarne posiedzenie V-go Okręgu
P.8.1... „Wyzwolenie odbędzie się
w nódzielę, dnia %-go czerwca b.r.,
o godzinie 10 rano, w Domu Narodo-
wym w New Yorku, na które każde
koło należące do tegoż Okr. obowią.
zane jest: wysłać odpowiednią ilość
delegatów (Jeden na 7 członków) . Są
bardzo ważne sprawy do załatwienia,
Jok: Sprawa" pikniku Okręgu V-go,

ry się odbędzie 1 lipca bur. na
Imont Parku w Gartield Gbók Pas

sale; oddanie pobranych biletów na
przedstawienie, które się odbyło 28
Stycznia t,r. na Driggs Ayo.w Broo
klynie, przez te koła, które tego do
tyczas nie uczyniły i Inne bardzo wa
tno sprawy, i spodziewam się, że kar
ide Kolo wysrld®woich delegatów na
to posiedzenie, a wyjdzie to tylko na
korzyść naszą.

Proszę jeszcze raz o stanowcze przy
bycio delegatów na czas omnaczony,

" Cześć!
Jan Wl. Manowarda, sekr.
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NaMid rexom ro x

szych CENACH jożcie w-

  

D'A._ nowej
Plekiej.
32 Secona Ave. bileko 2 St.
Polniekoieśnny: w New

me
190

"Adolf Arendt (W. Hoboken) ..

  

   
Do Anglji

Teddy Gerard, udała się w towa-
rzystwie 5 panien do Anglji,
gdzie wystgpi w jednym z wick

szych teatrów" londyńskich

PAMIĘTAJCIE 0 BIED-

NYCH DZIECIACH

Gorące dni nadchodzą.
Sami wiecie, jak cierpią dzieci, bie

dne dzieci, które obecnie zamiast od-
dychać świeżem powietrzem zatru-
wają płuca wyziewami motorów sa-
mochodowych, w dusznych zautkach
miasta.

Wyobraście sobie, jak dzieci _to
czućsię będą, gdy wyjadą na waka-
cje, na farmy dzięki WASZEJ ofiar.
ności.

Pomyślcie o tem, że naszym obo-
wigzkiem jest zająć się temi biedne- |
mi dziećmi. |

Dziesiątki tysięcy czytelników „No-
wego Świata" zdobędą się na ten czyn.
Dotychczas zebraliśmy $179.
Z Philadeplmia 1 Elizabeth, nndsy-

Inia datld. Stamtąd odzywają się ser-
ca czułe i szlachetne. Apelujemydo
wszystkich, bez względną?
zamieszkania.

Odpowiedicie na nasz „+! par
SIAJ. Dowieście nam o ile (wiecie o
biednem dziecku, które potrzebuje od-
poczynku na farmie.

Pokażcie sąsiadom ogłoszenie: „Bie.
dne dzieci na farmy!"

WYKAZ OFIAR
Lunia Nestor $3.00
Marja Bondar (Jersey City) .. 200
Paweł Kowalewski (Jersey City) 2.00

1.00

 

 
Razem . . $170.00

KTO NASTĘPNY:
Pobyt na farmie kosztować będzie

$20.00 za każde dziecko!!

 

 

Po suknie

 

Pani J. S. Casden, żona miljone-
ra nowojceskiego tdała się do E-

ropy - po suknie

Restauracja Domu Na-
7
 

 

 
Z dniem 1-go czerwca zarząd re-

staurncji -Domu Narodowego objał
ob. Franciszek Remez.
Wniedzielę Sgo czerweń do obiadu

przygrywać będzie orkiestra mando-
  

arrow
"aotwindone.nych, nauczycielek.

  
linistów.

 

BACZNOŚC

Dobrze prosperujący koszykarski zakład wyrobu

mebli; poza obrębem NEW YORK, sprzedam za-

raz: można zbadać. INTERESOWANI zgłoszą się

do redakcji „NOWY ŚWIAT".

KOSZYKARZE

   
 

     
    
  
    

      
     
     
     
   

|! (247 Midland Avenue),

Początek o godzinie 10 rano.

Piknik i Wycieczka
KÓŁKA MANDOLINISTóW „LUTNIA" Z NEW YORKU

ODBĘDZIE SIĘ
w NIEDZIELĘ, 17 CZERWCA, 1923,

Ww GRAND CITY PARK +

parę bloków od znanego miejsca kąpielowego Midland Beach.

część oocHODU PRZEZNACZY SIĘ NA szkoŁĘ RADY
iW razie deszczu, piknik odbędzie się w niedzielę 19 sierpnia.

zp:<wezystkieri kolejowi doSouth, Ferry
TWWNw
a zraniCena cię 1 sted 5 hick Aa TAB

 

w Staten Island, N. Y.

Wstęp od osoby 50 centów.

ated prom (ferry boat) sa
wal a Miclng Besen | yak

też pocleg walt  

Wczoraj pies pokąsał bawiące-
go się przed domem 161 W..100
ul. $-letniego Stanisława Sanders.
Pies został zabity przez znajdują-
cego się w pobliżu policjanta i
odesłany na zbadanie do labora-
torjum miejskiego. Chopca opa
trżył mieszkający w pobliżu le-
kare Green.

W dniu wczorajszym odbyły
się pogrzeby niżej wymienionych
obywateli pochodzenia polskiego:
Henryk Abacki, lat 19, 227 W.
127 ul.; Jan Płoński, lat 60, 100
St. Nicolas Ave.; Aura Spińska,
lat 70, 219 East 05 St.

 

Za kradzież z włamaniem po-
pełnioną w dniu 9 maja, r. b. w
sklepie pnr. 428 East 71 ul. zo-
stali skazani na rok Domu Po-
prawy, Franciszek Niemeczek lat
21, 416 E. 79 ul. i Wincenty Utra-
fil, lat 23, zamieszkały pod tym

samym adresem,

W poniedziałek odbędzie się w

Traffic Court sprawa, którą wy-

toczył Jacek Golka, 56 W. 112 ul.

firmie Aetna Varnish Co." z

Brooklyna, Oskarżyciel żąda 190

dolarów odszkodowania za t

samochód wspomnianej firmy

przejechał go, gdy przechodził ul.

125, róg 3 Ave.

  

 

Z TEKI REPORTERA

Dziś - „Niedziela wycieczek

Kupcie bilety,  Zapakujcie pro-

wianty i vmąxuzv żonę 1 dzieci
pospieszcie na kolej lub statek,
aby się udać na wieś, gdzie czas
płynie szybko i wesoło,

 

Bruki w New Yorku zostaną w
krótkim czasie zreparowane -
gdyż „Board of Estimate" prze-
znaczył na ten cel $6,400,000.

Złodzieje w New Yorku tak się
rozpędzili w pożyczaniu samocho-
dów stojących na ulicach, że
przez „pomylkę" zabrali z garażu
wojskowego samochód, należący
do wice gubernatora Jerzego R.
Lunn.
 

Jeżeli chcecie odetchnąć éwie-
żem powietrzem i napawać wzrok
pięknemi widokami, to pojedźcie
zaraz z Gn. VII Sokoła Pol, do
Parku Naper. Zbiórka o godz. 10
rano w Domu Narodowym. Kie-
rownictwo wycieczki w ręku do-
Świadczonego druha Franciszka
Martuszewskiego,

Za handel biletami teatralnymi
policja aresztowała w dniu wczo-
rajszym Jana Starke, 108 West
140 ul. i Michała Riwiasia, 111
W. 129 ul.

 

 

 

 

 

Zabawki

Enida
Wallen
córka

właściciela
plantacji
poma-
rafice

ma dużo
zabawek
w formie
dużych
poma-

 

Michał Lee, lat 46, 233 W. 106
ul. śpadł wskutek stracenia rów-
nowagi ze schodów swego domu
i doznał obrażeń ciała i głowy.
Poszwankowanego opatrzył: le-
karz pogotowia.

W domu 2231 - 3 Ave. zasłabł
nagle Goletni Edwar Donahue, Le
karz pogotowia stwierdził, że przy
czyną zasłabnięcia był atak ser-
cowy i po zastosowaniu odpowied
nich środków (pozostawił Dona
huego na miejscu,

Ponieważ ustawa mająca na ce-
lu wstrzymanie widowisk teatra!-
nych i kinowych w niedzielę i
święta została przeforsowaną, -
histeryczki i dewotki wzięły się
do opracowania ustawy mocą któ
rej zostanie zabroniona gra w do
mino.

Z ŻYCIA ROBOTNIKÓW

Koszykarze

W dniu 26 maja be. o godz. de}
po pol. w Domu Narodowym odbyło
się masowe zebranie Unji Koszykar-
skiej.

Przewodniczący A. Marks org. Am.
Fed. Pracy zaapęłował do koszykarzy,
których było około 160, aby nie rule-
kali z wstępowaniem w szeregi Unji.
W odpowiedzi na apel. przewodniczą-
cego zapisało się 82 nowych człon-
ów.
Pozostali członkowie wpłacali 15

centów miesięcznego podatku. Uchwa
lono urządza „zebrania" _szupowe,
-które rozpoczną się w następnym
tygodniu.

Porządek mityngów szapowych na:
stępuj
PONXEDZIAŁEK 4 czerwca, godz.

5:30 - fabryka Levina, 1114-22 Wil.
lows Ave,, Hoboken, N. J.
WTOREK, 5 czerwca, godz. 5:80-

Reiner, 1738 Hudson Boulevard,
sey City.
SRODA, 6 czerwca, godz. 5:30 -

Widziński, 188 Bedford ave,, Brook
tyn, N. Y.
CZWARTEK, 7 czerwca, godz. 5:30

- Minnet, 128 Hudson ul., Hoboken,
x.3.
PIĄTEK, 8 czerwen, gode.

123 Hudson ul., Hoboken, N. J.
PIĄTEK, 8 czerwca - godz. 5:30

- Bielecki, Woodside, L. L
W sobotę, dnia 9 czerwca odbędzie

się następne ogólne zebranie wszyst.
kich koszykarzy o godz. 4 po połude
niu w Domu Narodowym.
W końcu po odczytaniu protokółu

z ostatniego posiędzenia, który przy-
jęli zobrani do wiadomości, obrady
zakończono

5:30-

 

 

 „„Jan Bekas, lat 20, 66 W. 100 ul.
został aresztowany na mocy oskar

swego wuja Jerzego Kon-
stantynowicza, 98 ul. i Broadway,
któremu Bekas skradł $1,253 i u-
ciekł do Nebraski,

Ponieważ Ludwik Liblek, wła-
ściciel domu 236 W. 11 ul. chciał
oszczędzić na opale i nie dał lo-
katorom gorącej wody, skazano
go na $% grzywny.

Czyście wypełnili aplikację, aby
dopomóc w wysyłce biednych dzie
ci na farmę?

Podczas kłótni z klientką został
uderzony kilka razy po głowie
bucikiem, niejaki Harry Green,

szewe, lat lb 85 E. 162 ul. Le-

karz pog ratunk pd

nalozeniu opatrunku na kontuzja
wane oko Greena, pozostawił go
na miejscu.
 

Jan Bass, lat 27, 62 La Salle ul.
został znaleziony bez życia na ro-
gu ul. Courtland& 6 Ave, Zwlo-
ki Bassa zabrano do kostnicy
miejskiej, Lekarze za przyczynę
śmierci podali „munszajnówkę".

Policj&: aresztowała na rogu
Broadway i 51 ul. niejakiego Ro-
mana Smith, lat 23, 237 W, 120
ul., który zachowaniem się wzbu
dził podejrzenie. Przy
nym znaleziono rewolwer, z po-
siadania którego nie umiał się wy
tłumaczyć.

W domu 34 W. 140 ul. malarz
2lletni Evan Fould wczasie pra-
cy spadł z drabiny i doznał nie-
bezpiecznych obrażeń rąk i nóg
Poszwankowanego odwieziono do
szpitala Harlem,

„Jak się masz Karol?" - rzeki
grzeczny „klient", który wszedł
do sklepu, niewiadomego kupca
towarów galanteryjnych i gazet,
Karola Murphy, róg 2 Ave., i Bo-
wery, i wychodząc dał mu czek
na 10 dol. za wzięte pudełko cy-
gar. Czek ten wrócił z banku do
Murphiego z notatką, że osoba,
która go wystawiła nie jest zna-
ng.

Z powodu preyznania zawledzio
nemu kochankowi z Milwatikee
alimentów, które wypłaciła jego
„donna" na mocy wyroku sędziów
przysięgłych, liczba ślubów w sta
nie nowojorskim wzmoże się, po-
nieważ płel „brzydkiej" przyzna-
no prawo żądania wynagrodzenia
Page „złamane serce".

Hugh Farley, lat 5, 288 West
142 ul. chciał się „przejechać" i
w tym celu uczępił się rękoma do
samochodu ciężarowego, który
przejeżdżał przed jego domem. -
Wskutek najechania samochodu
na kamień, chłopiec nie wytrzy-
mał uderzenia i spadł doznając
obrażeń ciała. Chłopca opatrzono
w znajdującej się w pobliżu apte-
ce.
 

WIADOMOŚ

W tym tygodniu pracownicy
zatrudnieni przy robotach miej»
skich wezmę się do reparacji bru
ków i chodników.

Na rogu 178 ul. i Washington
Ave, samochód, którego kierują-
cą była Daisy Rich, 210 W, 81
ul., najechał Florentynę Nieską,
2068 Bathgate Ave. Nieska, która
doznała kontuzji lewego kolana,
została opatrzona na miejscu
przez wezwanego lekarza, który
ją odesłał do domu .

Na Concourse w pobliżu 172 ul.
samochód przejechał 6-letniego
Williama Konopka, 1497 So. Bou-
levard, Właścicielkę samochodu,
Marję Rock, 431 E. 141 ul. aresze
towano, a chłopca po opatrunku
jakiego udzielił mu lekarz pogo»
towia odesłano do domu,
 

Przez „Traffic Court" zostali
sKazani za nieprzestrzeganie prze
pisów dotyczących regulacji ru-
chu kołowego: Józef Jedwab, 903
Tinton Ave., na $1 grzywny; Ka-
rol Murek, 124 Sherman Ave.,na
$25 i Rudolf Medorik, 724 Beck
St, na $35 greywny,
 

W domu, 1458 Wilkins Ave. na-
leżącym do $, Lechińskiego wy-
buchł poźar, który powstał w piw
nicy wskutek zapalenia się śmie-
ci. Straż, ogień ugasiła w kilku
minutach, po przybyciu. Straty
nieznaczne,
 

Na chodniku w pobliżu 161 ul.
1 Brook Ave. znaleziono leżącego
w stanie nieprzytomnym mężczy«
znę około lat 25, prawjlopodc»-

CI Z BRONX

mocy w języku polskim, Lekarz
pogotowia przewiózł walczącego
ze śmiercią do szpitala Lincoln.
Nieznany miał na sobie czarny
garnitur, białą w niebieskie pa ››
ki koszulę, brązowe buty i pasek
z klamrą literą „M", Wzrost śred-

ni, blondyn, jasnej

 

W tym tygodniu został zawac-

ty związek małżeński między Wła

dysławem Radjowskim, 289 East

151 ul. a p. Ludwiką Raczkówną,

427 East 147 ul.
 

W domu, 2219 Trinity Ave., za-

słabł nagle 47-letni Ryszard Kane,

którego przewiozło pogotowie do

szpitala Fordham, jako chorego

na influenzę.

Wskutek stracenia, równowagi

spadł z roweru na rogu 167 ul. i

Washington Ave, William

Keller, 1103 Washington Ave, i

doznał lekkich obrażeń ciała. Po

opatrzeniu przez lekarza, pogoto-

wia chłopiec udał się do domu.
___

KORZYSTNE DROGI DO HAN:
DLU NA RVNKU GIEŁOOWYM
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WARSZAWIANKA
POLSKA RESTAURACJA

264 E. 10 ul. pom. 1 Av. i Av, A
smaczne: 1. zdrów

in Jost prowadzona, przes
znakomitego kucharia zKrakowa, I.
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Kawerd Rutyna.

 

  nie Polska, gdyż jęcząc prosił po-   

 

 

UnitedStates Savings Bank

Mówmy Madison Avenue, róg 58 ulicy, Mówiny
po, polsku New York : pl polsku

4% wypłacane i doliczane co kwartał
od wszystkich depozytów od $5 do $5,000
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in UŚMIECHY W PRZESTRZENI.

- Więc, panie doktorze ?
Zapinała bluzkę na piersiach, Na wysmuki__ Zapine } y ych palcach o prze-pysznie pielęgnowanych paznokciach migotały pierścionki. Wąłról

nich wielki rubin,
duża plamakrwi. <

- Jakiż wyrok? Niechże wiem-dodala z lekkim rumiefcem
na pludolrćzowe] „twarzy, oświeconej gorącym biękitem oczu o„gg;-mum stodkiem zarazem i zuchwałem, spojrzeniu śmiałego

__ Gibka, choć osadzona mocno w pełnych biodrach, sta
nim uśmiechnięta, w smudze fjołkoąvyc'h perfum i j snug) gli-$:
chu blondynki, opartszy się lekko ręką pod bok,

mea Chclgzlbynyzngac' pani jedno pytanie... Mam przyjemność
widzieć panią usiebie jako pacjentkę poraz pierwszy. Zreszta
wiem... naturalnie. Któż w Warszawie nie zna i nie podziwia Lili
DowgirdTFCzy pani nie ma zamiaru porzucić sceny?

-- Nigdy! -- zawołała ze szczerem oburzeniem, podnosząc
Tyce do ufryzowanych po chłopięcemu złoto-popielatxch włosów.
- Prébowqmm przed dwoma laty. Byłam u rodziny - skrzywiła
wię-na wsi. Wysiedziałam się tam siedem czy osiem miesięcy.
335.11sz Ze umrę. - Wtedy byłam naprawdę chora... i bardzo

ocierając się o koronki koszuli, błyszczał jak

 

- „ dy, nigdy... powtórzyła z niezłomnym uporem:
= b_o wk już wiem, co doktór chce powiedzieć - uśmiech:

nęła się załośliwie, jak dziewczynka skrzyczana za psotę. - Zyję
olgroprne qlehyq'rnicznie, ponad wszelkie pojęcie. Wiem, wiem.
Nie pić, nie papa„ bardzo mało palę, prawie nic... nie gmé...
otóż to.... i co jeszcze? Może i kochać już nie? O dziewiątej do
łóżeczka, posilny buljonik, lekka lekturka, trochę sportów ale z
gmłarkpwamem: najlepiej wyjechać z Warszawy. Ojoj! Już wiem!
ajdroższy panie doktorze, nie mogę, nie mogę!
K Jednak sprawa jest poważna, bardziej poważna, niż pani

myśli - rzekł powoli.
- Och, co za uroczysty ton! Aż mnie gęsia skórka obleciała....
Doktór Szreniawa pogładził z mimowolnym uśmiechem krót

ko przystrzyżone czarne wąsy i przyciętą w klin brodę.
- Zwróciła się pani do mnie z całem zaufaniem. To mnie

obowiązuje do bezwzględnej szczerości,
Położył rękę na jej dłoni.

- Czemu pani tak strasznie spieszy się z życiem?
Odrzuciła duxpnłe głqumdo góry. W oczach jej zagasł śmiech

słodyczy, rozbłękitniły się hartownym blaskiem śmiałym.
- Bo nienawidzę tej fali codziennej, płynącej leniwo, leni-

wo... w _które] roztapia się marnie wszystko, co jest uśmiechem
młodości... która pozostawia w sercach osad źrący ciągłego cze-
kania, pokornego i tchórzliwego czekania na chwil j'as'niejszą...
Może to śmiesznie powiedziałam... No cóż, jestem taka i taką już
pozostgnę. A teraz doktorze złoty, co mi pan powie nareszcie na
te mojezawroty głowy i te dwa dziwaczne omdlenia, których da-
wniej nigdy nie miałam?

Patrzył na nią życzliwie, trochę zakłopotany, nie wypuszcza»
jej dłoni z uścisku.
- Droga _pam', organizm ludzki jest pełen niespodzianek dla

nas lekarzy. 1 Biła, która tą cudowną - dla mnie przynngłnniej -
maszynerja powoduje, kryje w sobie różne tajemnice. lee cle-
szylbym się bardzo, gdyby ten bujny pęd, którym pani kwitnie,
zadał kłam mojej djagnozie.

-- Słodzi tę pigułkę, słodzi...

Nałożył szybko binokle, poprawił je krótkim ruchem.
,- Narazie muszę skonstatować, że jest pani dość ciężko...

tak, dosyć ciężko chora na serce. #apiszę pani lekarstwo, ale jako
rzecz najważniejsza, zalecam usilnie i stanowczo, w warunkach,

w których pani żyje, pod każdym względem ostrożność jak naj-
większą... pod każdym względem.

Białoróżowa twarz kobiety zasnuła się na chwilę jakimś prze-

14)qu @ladym obłokiem, który zaostrzył na moment miękkie ry-
sy, a światło błękitne śmiało patrzących oczu podkreślił wyraźniej
i rozjarzył głębią pełną tak dziwnej jasności, że lekarz bezwolnie
ed' tego spojrzenia wzrok odwrócił. Zachnął się zaraz, sam na
aiebip rozgniewany, i znów poszukał oczu aktorki, Lecz ta ostra,
przejmująca nagłym błyskiem jasność rozwiała się już w słodycz
ciepłą i zuchwale drwiącą z ponurych zamyśleń.
- Chora na serce ciężko chora - powtórzyła głosem, w któ-

rego dźwięcznych, altowych brzmieniach taiło się ironiczne, a ła-
godne wezwanie do nieznanej pieszezoty.-- Ładna historja! To
znaczy, pisz testament, Lili, i kupuj bilet na tamten świat! Więc

  

 

tak już'bez miłosierdzia skazuje mnie pan bez apelacji?
Oparia sig łokciami o biurko, ujęła twarz w dłonie, zmniej.

szając ją i czyniąc podobną do lic zadumanej dziewczyny, Usła
jej lekko zadrzały.

-- Skazuję, nie skazuję - rzekł Szreniawa, rozkładając ręce,
nieco zafrasowany pachnącą jej blizkością. - Pacjenci, szczegól-
nie panie, myślą o nas czasem, jak dzieci, że jesteśmy rodzajem
«czarnoksiężników, ferujących wyroki życia i śmierci, Tym czar:
noksiężnikiem jest natura, a my patrzymy na jej zagadkę przez
zadymione szklu doświadczenia i nauki. Więc śmiesznem by było,
żeby którykolwiek z nas miał prentensję do nieomylności. A ska-
zani na to wszyscy jesteśmy, tylko, że przeważnie nigdy o tem nie-

 

myślimy
- Bo to jest niesprawiedliwe i dlatego wcale nas nie obcho-
A grać będę, zeby pan. wiedział! z
- Ale szanować się, pani Lili, szanować się! Proszę i radzę

najbardziej serjo, Organizm pani jest silny, zbadałem panią do-
ktadnie. Dziwi mnie nawet, przyznaję otwarcie, że choroba, którą
niestety stwierdziłem, nie odbija się zupełnie na pani zewnętrze
nym wyglądzie. „To rzadki wypadek, o też może być dobrze,
niech pani tylko mnie słucha, zażywa grzecznie te krople, które
zapisuję, pokaże mi się za jakieś dwa tygodnie, no i - dokoń-
czył wstając - jeżeli już inaczej nie można, będzie zawsze tym
uśqiechcm wdzięku, który ludziom oczy rozjaśnia, gdy widzą
panią na scenie.
- Oczy rozjaśnia... -- powtórzyła. - A dlaczego ludzie pa-

trzą czasem na siebie z przerażeniem? - spytała, nagle.
© - Jakto?-Otworzył szeroko oczy, podnióst do góry ramiona.
- Naprzykład nieznajomi, gdy spotykają się na ulicy. Tak,

dzi,

panga na siebie z nagłym strachem i jakby się o coś nieufnie
pytali. Albo nawet znajomi. Pan na mnie (ak spojrzał przed
chwila.

sło mu sekundowe przypomnienie. Owionęła je nadzie-
ja nieokreślona, mglista, z czarnej otchłani śmiejąca się śmiechem
dziecka, A równocześnie odcięło się silniej w jego świadomości
nieuchwytne prawie wrażenie, że za strach mimowolny gniewał

- się sam na siebie... na kogoś drugiego w sobie. -
Otrzusnął się, pogładził niecierpliwie brodę.
- Mogln pani istotnie wyczytać w mojem spojrzehiu szczerą

troskę wielbiciela pani talentu i prawdziwie życziiwego lekarza,
któremu na pani wyzdrowieniu bardzo zależy,

Pokręciła główką.
- O nie, to było inaczej. Do widzenia, panie doktorze, i bar-

dzo dziękuje. .
-- Będzie pani ostrożna i powolna moim radom? - spytał

serdecznie.
- Będę -. odpowiedziała

się. No, o ile będę mogla.
Uśmiechnęła się do niego eałą twarzą uroczą; schylając lekko

głowę. W głębi tego uśmiechu kryła się-pamięć różowa, tg wi.
dział odsłonięte jej piersi, Zarumienioua wyszła na ulicę.

 

poważnie, - To znaczy, postaram

g! trzył na nią człowiek licho i brudno odziany, krępy i barczysty
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 Ogarnął ją szeroki wiew przestrzeni, ciepły od
wogo słońca, które malowało czerwonem złotem jesienne liście na
Irzewach Alei.

, Przystanęła, wsłuchując -się w gwar wielkomiejski, szumiący
lysiącem spłątanych odgłosów, w których drzały echa pozdrowień
i obietnic dalekich, Uczuła się nagle oddzieloną od tego całego
barwnego rojowiska, pokornie samą. I zarazem wydało się jej,
w cala je) istota jest przepełniona po brzegi tęsknotą za wszyst-
kiem, czego chciała, a co się nie spełniło, że żyje w niej tej tęs-
snoty moc, nigdy nieprzeczuwana.

Rozchyliła usta uśmiechem wysłanym w przejrzystą toń na-
pełnioną słońcem i odblaskami jesieni, uśmiechem, który z roz
brajającym wdziękiem pytał groźną jakąś, nieznaną potęgę: dla-

 

czego chcesz mi uczynić coś złego?
Drgnęła i bezwiednie podała się w tył. ,
Przylepiony do muru kamienicy, o dwa, trzy: kroki, obok

    
twarzą szarą i grubo ciosaną. Z pod sportowej, obdartej czapki,
nasuniętej na oczy, wdarło się w nią spojrzenie złowrogie i że-
bracze, zajadłym błyskiem zdzierające suknie z niej, strojnej i
białej. W tym błysku zjarzyła się nienawiść, podstępna, wściekła
i bezsilna, jak zwierz na łańcuchu. Zjarzyła się tak gwałtownie,
że Lili krzyknęła cicho z przestrachem i obronnym ruchem unio-
sła ręce ku twarzy. M

Wtej chwili stanął przy niej młody, wysmukty oficer z od-
znakami majora, zasalutował prężąc się służbiście, jak przed naj-
wyżzym przełożonym, i nie odejmując palców od dąszku czapki,
rzekł szybko:
- Widzę, że pani się przestraszyła... Jeśli moje usługi mogą

się na coś przydać... - Dźwięczny głos zmalował się nieśmiałem
wzruszeniem.

Człowiek w sportowej czapce, uderzony groźnym wzrokiem
oficera jak biczem, skulił się, ziewnął, spojrzał z podełba pogar-
dliwie i, włożywszy ręce w iieszenie, odszedł pogwizdując.

Lili rozglądała się szeroko rozwartemi oczami. *
- Dziękuję panu. Tak jest, rzeczywiście przestraszyłam się

Zdawało mi się, że ten obdartus chce się mnie rzucić. Nikt je-
szcze tak źle na mnie nie spojrzał? Algęjestem dziecinna. Cóż
mi się mogło stać w jasny dzień, w Alejach? Tyle ludzi wokoło...

Dziękuję panu.

Kiwnęła mu noskiem i oczami i zaczęła iść w stronę placu
Trzech Krzyży, z półsennym, trochę zmęczonym uśmiechem na

drobnych, wilgotnych ustach.

Twarz tego oficera, szczupła, smagła, z melancholijnemi

oczami tęsknej panny, wydała się jej mile znajomą. Nie zdziwiła

się wcale, że nagle wyrósł koło niej z ulicznego tłumu.

- Ach, przecież to on - pomyślała.

Ten sam, który w ostatnich tygodniach prawie codziennie na-
suwał się jej przed oczy wteatrze. Grając, widziała go ze sceny

zawsze na temsamem miejscu, w pierwszym rzędzie krzeseł, na

lewym rogu. I dzisiaj... Przypomniała sobie... Gdy szła do do-
ktora i w bramie ociągała się z wejściem niechętnie,  przeszedi

koło niej szybko ze spuszczoną głową, w błysku sekundy patrząc

 

na nią jakby Jękliwie.

Wzruszyła ramionami.

- Znowu taki śmieszny wielbiciel z oddalenia...

Usłyszała tuż przy sobie słowa, w zakłop i

niepewnie rzucone:

- Pani raczy nie gniewać się, jeśli ośmielę się jeszcze...

I głos zjaśniał zaraz stanowczym dźwiękie
- Nie znajdę już dgugiej takiej sposobność

do mnie... *
- Ale z nieznajomymi na ulicy nie rozmawiam.
Słodkie i zuchwałe oczy zalśniły z pańska. krótkim ruchem

zwróciła w bok głowę, wyższa, bardziej gibka na chwilę.

- Ale ja już jestem znajomy - rzekł z nieśmiałą przekorą.
- Zresztą rozumie się... pani pozwoli... Major Olszański... Powi.

nienem był odrazu.... Ale naprawdę nie wiem, co ze mną.... Spo-

sobność, tę upragnioną, mam nareszcie w rękach i chcę zaraz
odlecieć....

Spojrzała pobłaźliwie w jego ocfy, rorpaczliwe, bezradne, a

Iniące aksamitnie.

- Niechże już pan odejmie raz tę rękę od czapki: Ludzie go
towi pomyśleć, że ze mnie -jakiś jenerał przebrany. *

- Pani nie gniewa się - zawołał z ulgą.
- Nie, ale pożegnam pana, Pi
- Jeszcze tylko kilka minut - błagał z rozgorzałemi ocza-

mi - Pani nie wie... Na scenie jest pani taka daleka, jakby z in-

nego świata... A teraz słyszę głos pani, który jest dla mnie, do

ie.. Taka blizka, aż dziwne i jeszcze śliczniejsza , niż w tea
trze... bardziej... nie wiem, jak to powiedzieć... bardziej, cudniej

żywa... +
Dreszez i uśmiech zamigotał w jej źrenicach. Popatrzyła mu

prosto, otwarcie w twarz, z której dotychczas pamiętała tylko oczy
i mętny zarys owalu. Złocisto-blada cera bruneta, prosty, cienki

nos, prawie równy z czołem, nad pełnemi, wyrzuconemi troche

naprzód ciemno-purpurowemi ustami drobne zacięcie od brzytwy,
niby maleńka nitka czerwona, pod oczami śniadć cienie, kosmyk
czarnych włosów, co z pod czapki na skroń się wysunął... To wszy-
stko wydało się jej czemś ciepło witającem i przytulnie życzliwem,
jak blask jesiennego słońca. Ciemne, surowe posępne wspomnienie
gabinetu lekarza zacierało się w tym blasku, który promieniami
delikatnych świateł wiązał ją znów z rozgwarzoną, płynącą spie-
sznie dokoła falą ludzką. .
- Tak, pamiętam pana z teatru- powiedziała wesoło i ła.

godnie. - Bardzo często pana widziałam. Musi pan chyba całą
pensję wydawać na bilety.
- Nie żałuję - mruknął cicho, Machnął lekkomyślnie ręką.

Zarumienił się jak dziewczyna. Zaśmiał się Blysngly male, ro-
wne zęby.
- Jednak mój ojcięc ma. rację, Powiedział raz: Gdy dwóch

ludzi rozmawia z sobą minutę, można się założyć, że po tej mi-
nucie zaczną mówić o pieniądzach. Takie to dziś czasy. N

- Pański ojciec... Czy może minister Olszański?
- Tak jest. Ale-proszę nie myśleć o mnie: syn ministra.

Tombardziej, że to dostojeństwo mało komu dzisiaj imponuje. A
podczas obrony Warszawy miałem papę pod moją komendą, Co-
prawda, nie był wtedy jeszcze ministrem, a ja byłem dopiero ka-
pitanem. Wang)” w szeregi jako ochotnik. Był kiedyś, w zamierz-
chłych czasach mego dzieciństwa, rezerwowym podporucznikiem
austrjackiej artylerji i wkręcił się do mego dywizjonu, Chciał być
przy mnie, ostatecznie ma mnie tylko jednego. Przy raportach
stawał przedemną na baczność, aż mu szwy w mundurze pękały.
- Poznałam pańskiego ojca na raucie w misji francuskiej.

Nie wiedziałam, że ma takiego dużego syna. Bardzo miły.
~ 0, proszę mi wierzyć, że ja jestem milszy...
Wzrok jego rozżarzony osunął się prawie rozpaczliwie po

miękko bi igco p profilu, ob ym
gęstwą bujnie złotych loków, po dziecinnie wykrojonych ustach,
świeżych jak wnętrze wiśni, po odkrytej szyi, na której grzał się
sznurek pereł, oświecając lnjannicu‘ białość, gubiącą się w trój-
kątnem wybięciu granatowego żakietu. -

- W każdym razie nie jest pan teraz milszy, gdy pan tak
naglo spochmurniat.
- Bo chciałbym panią o coś zapytać, ale boję się troch
- Boi się, taki duży major, z krzyżem Virtuti...
- Proszę pani, czy ten aktor, z którym pani gra w „Szalo-

,nej pannie", i poza m panią tak całuje, jak co wieczora przy
wszystkich, na otwartej. scenie?
- Co to znowu? Panie, skąd panu przyszło do głowy...?
- Ten wysoki, z arogancką twarzą, łysawy, ale bardzo przy-

stojny. On nie udaje. Przypatrywałem"się umyślnie przez lornet-
kę... a oczy mam dobre. Całuje panią naprawdę... W usteczka i
w policzki i w szyję... Co wieczora.. A to mi strasznie, Wpra-
sznie przykro... /

Zagryzł usta. Woisnął r.ce w kieszenie płaszcza, schylił głowę.
- Nie wiem, czy śmiać się, czy gniewać - zaczęła wolno

Lili. Błękitne jej oczy zmąciły się ukłorutaniem, pełnem jakiegoś
przelotnego wstydu i cichej wdzięczności.

- Co pan sobie właściwie myśli? I jaki z pana dzieciak...
Dochodzili już do Filbarmonji. Ukryty za wysokimi mura-

mi kamienie blask słoneczny rozlał się niespodziewanie pcinem,
laskawem światłem. Zmrużyli oboje na chwilę oczy.

  . Pani mówiła

  

 (Ciąg dalszymmx
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Dwa pociągi więcej

W, F. Griffith, zarządca ruchu
osobowego kolei Lackawamna po
dał do ogólnej wiadomości, że z
dniem 17 czerwca zostaną doda-
ne dwa pociągi więcej, na linji
Buffalo-NewYork, a które prze
chodzić będą przez Newark. Je-
den, numer 6, Lackawanna Limi-
ted, będzie wgjezdiat z Buffalo
o godz. 930 rano a do Newarku
przybędzie o godz. 6:58 popolud-
niu (Eastern Standard Time) -
drugi zaś, numer 12, Buffalo Li-
mited, opusci Buffalo o godz. 9
wieczór, a przybędzie do Newarku
następnego dnia o godz. 7:44 ra-
no. (w)

Wzrost polskiego handlu

Polskie przedsiębiorstwo egzystują»
te od ezterech Jat pod. firmy. Ameri-
can Department Store prey 268-15
uve. pięknie się rozwija. Ażeby iść w
parze z postępem dyrekcja tegot v-
ważała za koniecznie odnowienie o-
kien wystawowych co w ostatnich
dniach zostało uskutecznione. .Sklep
ten w chwili obecnej prezentuje się
bogato i miłe wrażenie robią na prze-
chodniów wiosenne towary w oknie
wystawione, przed któremi przechod-
nie się zatrzymują i kupują takowe,
co potwierdza duży procent obcej n-
rodowości nowej klijenteli i większy
targ. sklepowy.

Jest to jedyny polski sklep bławate
ny w górze miasta.
Firma powyższa stanęła na pierw-

szem miejscu swego zadania pod każ
dem względem, locz dalszy jej rozwój
będzie w dużej mierze zależeć od Po-
lonji iej, mi icie czy bę-
dzie spełniać swój obowiązek, jak
przyrzekała przy organizowaniu tel-
te.

ELIZABETH, N. J.

POWAŻNY BANK

Na czele banku „Citizens Security
«nd' Mortgage Co.", który mieści się
pn. 2 South Broag St. i w Domu Na-
rodowym pn. 111 Pierwsza ulica sto-
ją ludzie, których charakter jest po-
niekąd rękojmią rzetelnej obsługi te-
go banku: ~

Pan Neil McLeod, prezey, powsze-
chnie lubiany i szanowańy jest w
Elizabeth i okolicy. Harry Simmons
skarbnik jest podszeryfem w Union
County, tak samo i Hall. B. Sims, zna-
ny i powszechnie szanowany w Gran-
ford.

Caytaicte uważnie ogłoszenie tego
banku.

BAYONNE

Obchód Majowy.

Obchód Majowy odbędzie się w nie:
dzielę; dnia 3-go czerwca, 1933 roku,
Zbiórka Towarzystw, które wystąpią
z6 sztandarami w całej okazałości,
muzyki i całej polonii jest na Avenue
E, róg 19 ulicy o godwinie 26) popo-
ludnlu, skad uda sig caty pochéd na
salę Szkoły Publicznej No. 2, na 26
ulicy, pomiędzy Broadway a Ave. C,
w Bayonne.

 

 

Komitet obchodowy prost wszyst
kich dobrze myślących Polaków o u
dekorowanie swoich domów w tym
dniu święta polskiego, amerykańskie
ml 1 polskiemi sztandarami 1 o tłum:
ne przybycie na obchód

Za Komitet
Jan Wt. Manowarda, sokr

JERSEY CITY

Polski Uniwersytet Ludowy
618 Jersey Ave.

Dnia 3-g0 czerwca, w niedzielę, o
| godzinie Gej odbędzie się, pożegnalny
odczyt dr. J. Szackiego, który za kilka
dni opuszcza New York. Dr. Szacki
wygłosił w P, U. L. cały cykl
nych odczytów, o kulturze polskiej, bu
N
ponieważ przy bardzo bogatej i orygi-
nalnej treści umie on ująć swój
przedmiot w sposób niezwykle .ja
sny i ciekawy, Wszystkich przyjaciół
P. U. I. prosimy przybyćw celu po-
żegnania miłego gościu przed jego od-
jazdem do Polski.

Marja Ostrowska, kierowniczka
At. @)

Niniejszym zawiadamiamy Szanow.
nych Rodziców, iż Szkoła Języka Pol."
skiego dla dzieci zakończyła swą dzia-
łalność z dniem 1 czerwca na czas ws
kacji, aż do 15 października 1923 r.
Podczas lata dla dzieśi, które zostają
się w mieście będą urządzone gry i
zabawy na świelem powietrzu we
wtorki i piątki od godziny be) do Tej.

. Marja. Ostrowska,
(4)

Uznany winnym

Sędzia Kirkpatrick uznał win-

Chmielewskiego, 21 stycznia, 1921
roku. Awantura rozpoczęła się,
gdy Chmielewski wszedł do skle»
pu J. Silvermana, 244 Wayne St.,
by się dowiedzieć, czego chciały
dziewczęta które na widok zblie
zającego się policjanta, szybko o-
puściły lokal, Znajdujący się w
sklepie wraz z kilku innymi, Mi-
kołaj, usiłował odebrać Chmiele-
wskiemu rewolwer, (w)

 

WYPADKI
Dotwiadesony potredaik prawny na-

tnie eai barachz 8:

w
referencje, _Mówi po polsku i in.
akami siowistakieni #

. 1. chenery
116. Street - Newark, N. 2.

Tel. Mulberry 2613

Telefon Waverly dt,
DR. JÓZEF MICHALSKI
». majer.iekarz Wojek Polskich

Godziny: przyjęć:
EVGA
d bi Kae, -wok, w. a.
W niedzielę od 10-12 ras

14 Belmont Ava.
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Kontraktor :Budowni
Wykonuje wszelkie roboty w
budownictwa wchodzące. -
z plany 1 moemy-::. domy.
Pomugwm w wyn iu pos k
watch, ora w

TADEUSZ HARAZDA
34 Oik Avene Irvington, N. 4.

czy

sararem
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M. NALIKOWSKA
555 Market Street, .Newark, N; d.

Tal: Market 606.

 nym Mikołaja Griffo osk

0 napad na -posterunkowego

NOWOCZEŚNIE URZĄDZONY

$ Zakład
Dentystyczny

DR. A. BROMBERG
100 - 2 ulica, Passaic, N. J.
GODZINY: 9 rano do 9 wieczór.

Niedziele: 9 do 12 w południe.
SPECJALISTA

Sy WYRYWANIU ZĘBÓW.
  

  

W. J. FILIPOWICZ :
KONTRAKTOR
wszelkie prace w valecil 1 centraine«

  

beth 1 avalednie, mlTelefon: Waverly 1046.
7480 Belmont Ave., Newark, N. J.

 
Singera Maszyny do Szytiazm gotówkę lub na miesięcznewpłaty. -- Dostarcsam w całymwtanle New Jersey.
FRANCISZEK WUJCIAK

208 Ferry Stront, - Newark, N. 4.
Telefon shitkee oin.

    -

  

BACZNOŚC NEWARK, N. J.!
; W niedzielę, dnia 3-go czerwca 1923 roku |
Sala Parafjalna św. Stanisława, 118-122 Livingston St.

NADZWYCZAJ INTERESUJĄCY PROGRAM Z DODATKIEM
WESOŁEJ KOMEDJI AMERYKARSKIEJ

Przedstawienie dla dzieci o 4ej popołudniu; dla star-
szych o godzinie 6:30 i 8:30 wieczorem

 

 
 

 
ZIOŁA LECZNICZE "
2UBROWINKA

NA KREW, WĄTROBĘ, NERKI
1 PŁUCA

Jest bardzo skuteczną w wypadkach:zatwardzenie, iraku apetytuhemoro«1d6w, kalu 1 przeziębieniaZubrowinka czyści krew | uirzymujezdrową dalatainość wącroby i nerek.
Pocztą dwie paczki za $1,00.

* Pisecls po spie lekarstir
B. PREBOL DRUG CO.

POLSKA APTEKA
61 - 3rd Street,
ELIZABETH, N. J.

Udziel

810 Broad St.
[s

Twarduś& Co.|

! Sprzedaż Realności i Ubezpieczenia

pożyczek na 2-gi, 3-ci i 4-ty mortgage

Telefony: Market 8970, 0811
Harrison 8921

Suite 501-502-502 A

Newark, N. J.
   
 
  

KUPUJCIE UBRANIA

iPALTA _-
wprost od
fabrykantow
-korzystając

z cen
fabrycznych

.WENTZ _

STYLES
CLOTHES"
Dadzą Wam '

pełną
satysfakcję

GOTOWE UBRANIA
I PALTA OD $17 WYŻEJ

Wonsiewicz & Co.
431 GROVE STREET

   

lokacjąw

wach

tekach.

w mieście naszem,

akumulacyjny, --

 

Tych woda nie zabi-erze! ani ogień nie spali.

Obywatelskie Tow. Hipoteczne

i Zabezpieczeniowe

(CITIZENS SECURITY & MORTGAGE CO.)
zostało zorganizowane w mieście ELIZABETH i lnkorporowane na pra-

stanu New Jersey, w celu przyjścia z pomocy mniej zamotn
do lokowania oszczędności w powi ry
drobnych sumach, w wybórowych realnościach 1 gwarantowanych Bipo-

KAPITAŁ ZAKŁADOWY TOW. WYNOSI $100.000
który lokowany będzie na zabezpieczonych hipotekach i real-

nościach i przynoszący pewne, stałe zyski bez ryzyka.
Na czele Towarzystwa stoją znani w mieście obywatele>- a
prezesem tegoż jest p. Neil MeLeod, Jr., znany powszechnie

Udziały Towarzystwa składające się w jednej akcji pre-
ferred i jednej common, w cenie $15.00 za obie. - Akcje
preferred (pierwszeństwa) płacą 6 procent rocznie, który jest

Akcje zwykłe (Common) mają prawo
głosu i rządzenia Towarzystwem,

Oba-udziały sprzedawane razem. Przy zakupnie można
płacić 10 procent należności, a resztę w 10-iu ratach.

Sprzedaż udziałów odbywa się obecnie.
Po bliższe informacje pisać lub zgłosić się osobiście do:

CITIZENS SECURITY & MORTGAGE A&]
Biuro Zarządu: 2 South Broad Street, Elizabeth, N. J.

Biuro Filji: ,
G. F Burmeister, Pokój 8, Dom Narodowy, 111 - 1st 'Street,

Elizabeth, N. J. '--

ści są realności i hipoteki

ym ! nierysykownym interesie, w
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Przed kilku tygodniami w Krakowie

rzucili nieznani sprawcy bombę dynamito-

wą w dom rektora uniwersytetu Jagielloń-

skiego prof. Natansona. Bomba uszlvmdp

dom, ale nikt nie odniósł rany. Wkrótce

po pierwszej, rzucono drugą bombę w ja:

kiś dom żydowski. , .

Po drugiej przyszła kolej na trzecią,

która poczyniła

|

największe spustoszenia,

lecz i tutaj szczęśliwymtrafem ofiar w lu-

dziach nie było. . ,

Bombiarze zaczęli terror i w Warsza:

wie. -Rzucono jednocześnie kilka bomb do

niektórych redakcji pism i do uniwersy-

tetu, gdzie życiem przypłacił zamach prof.

Orzecki.
Na wieść o tych wypadkach, prasa wy-

działowa na wychodztwie, nie _czekając na

dokładniejsze szczegóły „(yami zćqvołała

jednym głosem: Aha, to mści się lewica.

jed i’iefitére pisma podały, że to robola

komunistów, ale większość nbsolutn'lc sig

sig nie krępuje i w zwykły bandycki spo-

Sób, napada na lewicę. ,
Formułuje to najdokładniej i najwyra-

źniej organ niewiadomczyków› chicagos-

kich, „Dziennik Narodowy". Plsxpo to z

bezprzykładnym cynizmem zapewnia sWO-

ich czytelników, że r
„Utworzona została przeto ta

' większość, na którą lewica odpowiada

bombami". § -

A więc chodzi o to, aby czytcl'mk wbił
sobie w mózg, że lewica l\valcza]ac_,.cz’y;»

sto polską większość" złożoną z „Chjeny",
piastowców Witosa i klubu „żydowsklego.
zabrała się do teroru w Polsce i rzuca bom:
by w Krakowie i Warszawie.
~~ Kłamcy wydziałowi nie mając żgdnth
jeszcze konkretnych danych, ysiłulą lewi-
cę przedstawić wświetle czynow'własnych

kolegów, który w pamiętnych dniach grud-
piowych, szli uzbrojeni obalać konstytucję
i mordować lewicowców w Warszawie. ,

Lewica w Polsce, od początku istnienia
państwa polskiego nie splamiłą się żadnym
zbójeckim napadem na posłów i senatorów.
Lewica w Polsce ani razu nie usiłowała zła
mać praw istniejących i konstytucji, co ro-
biła cały czas prawica doprowadzając do
zbrodni popełnionej na majestacie Rzeczy-
pospolitej.
© Lewica musiała wobec ohydnych ata-
ków prawicy, bronić prawa, bronić konsty-
tucji i rządu, choć ten z małemi wyjątkami,
był zawsze silnie konserwatywny, lub na-
wet prawicowy.

Któż więc rzucał bomby wprzededniu
objęcia władzy przez chjeńsko-piastową
koalicję? ©

Odpowiadająnamna to pisma Jrako-/
wskie z dnia 17 maja. z

„Naprzód" zamieścił list otrzymany
bez podpisu, jedynie przypieczętowany or-
łem niebieskim, w którym czytamy:

Kraków dn. 15.V.c3928, _

Do Szanownej Redakcji
„NAPRZODU"

w Krakowie.
Wchwili wysłania niniejszego pisma wy-

i buchną w Krakowie nowe bomby, Wysyła
jąc pismo to wyjaśniamy i zaznaczamy, i?

; -podjęliśmy walkę nieubłaganą, na 'śmierć i
życie nie z P. P, S. i jej niestety spaczonemi
ideami, lecz jedynie z żydostwem i komuni-
zniem, Huk. bomb naszych musi zbudzić spo-
łeczeństwo i otworzyć mu oczy na straszne

i- widmo =zalewu -żydowsko-komunistycznego.
Cel i drogę jasno mamy wytknięte i nie brak
nam ludzi ni środków.

Życzliwie Ostrzegamy i szczerze radzimy
- Szan, Redakcji, by na przyszłość poniechała

zwalania winy za akcję naszą na jakąkolwiek

partję, nie należymy bowiem do żadnej partji
ani też do „Rozwójb(: Cześć mamy dla pa-
trjotyzmu naszego robotnika i jego przywią-

Dl jak to'C2

 

 

  

 

 

   

   

 

   

NOWY ŚWIAT, _

liśmy Was nie zwalczamyi zwalczać nie chce-
my, Ostrzegamy Was jednak, że nie lękamy
się żadnych gróżb Waszych, że nie są dla nas
straszne pogróżki i przemówienia przy pomo-
cy ulicy, nie lękamy się, „gniewu ludu" ami
zapowiedzi krwawego porachunku i rozpra-
wienia się z nami, ;

Cheecie krwawych hekatomb, chcecie pod'
burzać przeciwko nam - którzy zwalczamy

j iej h wrogów nas wszystkich -
ulicę, wówczas miast kruszyć martwe mury

i -- Was niemi zasypiemy, lecz prze-
Iana krew polskiego robotnika spadnie na Wa-
sze nie na nasze głąwy. Nie lgkamy się tłu-
mów przeciwko nam podburzonych. Umiemy
patrzeć śmierci w oczy i nie lękamy się jej.
Zacznijcie a uderzymy ciosemstrasznym, Pa-
miętajcie tylko jedno, że chwila w" której
pchniecie robotnika polskiego do bratobójczej
walki, w której każecie mu gingć w obronie
żydów i komunistów, że chwila ta- to osta-
(nia godzina tych, którzy popchną lud do wal-
ki nie o jego prawa,

List ten, podał klerykalno-chjeński
„Głos Narodu" o dzień wcześniej niż go o-
trzymała redakcja „Naprzodu"i co ciekaw.

sze, pomijając źródło.

Z listu tego widać jasno, że komuniści

bomb nie rzucali, bo sami siebie chybaby

nie zabijali, Nie zrobili tego żydzi, z tego
samego powodu.

No i chyba jasnem jest, że nie bawią

się w zamachy dynamitowe, socjaliści i wo-
góle cała lewica.

Wniosek przeto prosty. Bomby rzuca-

ją faszyści endeccy, ci sami, którzysię od
znaczyli w wypadkach grudniowych, Za-
aresztowano w Krakowie i Warszawie kil-

ku akademików, znanych, jako przewód-
ców „narodowych".

Ale policja, która była widocznie na

dobrymtropie, nagle śledztwo urwała i po-
dejrzanych w Krakowie wypuściła.

Tak się przedstawia bombiarstwo „le-
wicowe" w świetle dotychczasowych fak-

tów. Są one dostateczne, aby można było
rzucić w twarz pismakom wydziałowym, że

są - potwarcy i kłamcy. wb.

 

SZPICLOWSKA ROBOTA

Pewne osobistości ściśle związane z wydziałem
narodowym, postanawiając zwalczać „Nowy Świat",
który całej hałastrze reakcyjnej jest solą w oku,
wyznają iście endecką zasadę: „cel uświęca środki",
Artykuły o Hammerlingu, tłómaczone na język an-
gielski, oczywiście z przekręcaniem istotnej treści,
rozsyłają do agencji iowych, jąc u.
wagą, że „Nowy Świat" jest pismem antysemic-
kiem, a przeto agencje winny go bojkotować. Ro-
zumielibyśmy, gdyby podłą szpiclowską robotą zaj»
mowali się albo bezpośrednio zainteresowane
osoby broniąc Hammerlinga, lub też jacyś
ciele żydostwa.

Ale sprawcy sami są antysemitami. Należą do
obozu, który chwali mordercę pierwszego Prezy-
denta Rzeczypospolitej Niewiadomskiego, bo ten
popełnił „bohaterski czyn", uwalniając Polskę od
człowieka, na którego głosy dały podczas wyborów
mniejszości narodowe.

Czyli że denuncjowanie „Nowego Świata" jest
najtańszem szpiclostwem, które nie nas dotyka i
nie nam szkodzi, ale okrywa wstydem i hańbą całą
polonię nowojorską. .

Nie rzucamy słów na wiatr. Co piszemy, na to
mamy dowody.

Tym razem nie wymieniamy nazwisk, Skoro
jednak panowie wydziałowcy nikczemnych praktyk
nie zaprzestaną, oddamy ich pod pręgierz opinji pu-
blicznej.

 

«

EMIGRANCI W TEXAS

Otrzymaliśmy cjekawy list. Pisze go weteran
armji polskiej. Chciał on przyjechać do Ameryki,
lecz nie mógł otrzymać wizy amerykańskiej w
Warszawie.. A czekać było mu ciężko, bo narze-
czona mieszka w Stanach Zjednoczonych, Posta
nowił więc jechać z matką do Meksyku, bo mu po-
radził jakiś usłużny gent, że stamtąd łatwo można
się przedostać przez Rio Grande do Texas, no i da-
lej, za „marne" sto dolarów, z

Do Meksyku wszystko szło pięknie; ale w Me-
ksykiu, agent z pieniędzmisię ulotnił i emigrantów
na bruku zostawił, Znaleźli jakichś przewodników,
zapewne drapichrusłów z pod ciemnej gwiazdy i
ci ich tak przez granicę przeprowadzili, że wpadli
w ręce pogranicznej straży.

Niezadługo emigranta i jego matkę osadzono w
więzieniu Brownsville; Texas.

Siedzą tam już dwa miesiące. | Opróęz nich
znajduje się w tem samem więzieniu około 40 emi-
grantów różnych odowości.

'Więżniuwie traktowańii są narówni z bandyta-
mi i złodziejami. Jedzenie okropne. Kupić im nie
wolno:

Podając te fakty nasz korespondent stawia py-
tania:

» »

1) Czy rząd amerykański wie o tem, że
w więzieniu County Jail, Brownsville, Tex.
siedzą emigranci, których jest przeszło 40 z
różnych krajów, czekających na decyzję
władz emigracyjnych po 3, a nawet 4-5 mie:
sięcy? : (

2) Czy prawo amerykańskie pozwala na
głodzenie więźniów - emigrantów i zabrania
kupować jedzenie za własne pieniądze?

3) Dlaczego Department of Labor, trzy-
ma tak długo ognia:-umów. bez decyzji?

\ S J. Winogrofski,
Podając powyższe, zwracamy. nań uwagę prze-

dewszystkiem emigracyjnego urzędu polskiego w
Washingtonie. R

Zaś tych wszystkich, którzy. chcą się szwarco-
wać na Meksyk słuchając dgentów, należałoby o-
strzedz za pośrednictwem władz i instytucyj em-
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Zazdrościł raz osie! wilkowi potęgi
i postanowił zmienić skórę i stać się
wilkiem. Raz znalazł zdechłego wil.
ka w lesie, bclggngt x niego skórę i
okrył nią swoje cisło. We wilczej
skórze udał się między owce i cieszył
się zgóry, że biedne owieczki przera-
żone uciekać będą przed nim.

Stało się inaczej.
Owieczki śmiały się do rozpuku,
- Jestem wilkiem - ryczał osieł

w wilczej. skórze,
- A jakże - ośle uszy wystają,

głupkowiaku - odpowiedziały owie-
czki.
W Senacie Polskim zasiuda pan se-

nator Ludwik N. Hammerling, filar
czystopolskiej większości, jeden z wil.
ków witosowych, które z nim wyją,
na nutę antysemityzmu.

Leiser Noth Hammerling aus Do
rackow, obeenie w wilczej skórze Lud:
wika N. (1) Mikołaja Hammerlinga
kupił wygodne krzesło senatorskie i
wodzi rej wśród większości.

Leiser Noch Hammering zapłacił
180,000,000 marek polskich za miejsce
na nieoficjalnej. giełdzie paskarskiej.
Pan Witos prawdopodobnie wie o tem.

W jaki sposób dostał się Hammerling
do Senatu?

Warszawska „Gazeta Powiedziałko-
wa" (14 maja) pisze o tem:
Wersje na ten temat w koryta-

rzach sejmowych kursujące, są zaiste
kompromitujące _całe _stronnictwo
„Piasta", Hammerling jako szanta-
żysta amerykański,
ny przez dochodzenia Komisji Kon-
gresu Stanów Zjednoczonych w spra-
wie zarzutu że przyjął setki tysięcy
dolarów na prowadzenie propagandy

v
wa Stanów Zjednoczonych, musiał
przy pomocy możnych swych przy»
jaciół, zwłaszcza pasierba p. Pade-
rewskiego - p. Górskiego w New
Yorku, uciekać do Europy, groziło mu
bowiem długoletnie więzienie. -Nic
przybył jednak do Polski bez znacz»
niejszych piłniędzy. Jest to człowiek
kompletnie zamożny. Właściciel dóbr
Kalwarja Zebrzydowska, licznych ak-
cji przemysłowych i zaaferowany w
wielu przedsiębiorstwach, człowiek je-
dnem słowem bardzo bogaty, dla któ-
rego wydatek sześćdziesięciu miljo-
nów za mandat senatorski, wielkiej
wagi w jego budżecie nie odegrak.-
Sumę tę Hammerling wypłacił jedne
mu z i postów i
„Piasta" rzekomo na agitację przed.
wyborczą, że jednak nie wydano, col.
koteitej sumy na cel przeznaczony -
reszta i to znaczna część tej sumy,
(podobno 25 miljonów marek) jest
kością wiezgody dotąd wśród intere-
sowanych posłów. Sprawa ta zalat-
wing dotychczas mie jest, a mężo-
wie zaufania strownictwa wiedzą o
niej doskonale.

(Ale ze względu na to, że, pan
Hammerling nie jest żydem - wszy»
stko jest w porządku.)
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KILKA PYTAN
Czy pan Lelser Noch Hammerling

doniósł komfsji śledczej 'z jakiego ty-
tułu winień fest 20,833 dolarów panu
Wacławowi -Górskiemu, -pasierbowi
Paderewskiego?
Czy pan Leiser Noh Hammerling

wythumnczyt, dinczégo postal senato-
ra Hollis do New: Yorku, gdy mu
chciano odebrać papiery obywatel»
skie?
Czy pan Leiser Noth Hammerling

wytłumaczył skąd wziął 250,000 dola»
rów, które ze sobą (w pasie na brzu-
chu) zabrał do Polski?
Czy wytłumaczył z jakiego tytułu

otrzymał 205,000 dolarów od dra Ru-
mely, który skazany został na wię-
zienie za szpiegostwo.?
Czy przyznał się, iż dla oszukania

swoich wierzycieli przekonał cały ma-
jątek swojej obecnej tonie Zofji Brze-
ziekiej? -
Czy opowiedział o swoich planach

wyjazdu do Afryki Południowej, za-
miast do Polski?
Czy przedłożył metrykę urodzin da-

towaną fałszywie na wyspie HONQ-
LULU, jak to zaprzysiągł w sądzie
amerykańskim?

Czy krzywoprzysięgał?
Powiedział wyraźnie, że nie poda»

wał miejsca urodzenia w Polsce -
gdyż swego kraju rodzinnego miena-
widzit!
Czy przyznał się, iż w wielegalny,

kurygodny sposób wyłudził papiery
obywatelskie?
Czy zdradził się, iż wspólnie z Wi.

tosem wykupuje KOPALNIE NAF.
TY w Małopolsce dzięki wpływom w
sferach rządowych i manipulacjom
giełdziarskim?
Czy urząd podatkowy ma dokładne

i z docho-
dow pana Hammerlinga?

WYWIAD W ANTLANTIC CITY

Siedzieliśmy na werandzie hotelu
Shelburne w. Atlantic City. /Przed
nami słoneczkowało się leniwie spo-
kojne morze, m na plaży, jakby w
śnie poruszały się tłumy ludzi, za-
chwyconych wiosną. Obok mnie sie.
dział pan M. O., przed› kilku laty
redaktor angielskiej gazety w New
Yorku.
Rozmawialiśmy o stosunkach w Eu-

ropie, a także i o Polsce.
„Dawno już chciałem pana pytać o

,senatora" Hammerlinga - słysza-
łem; że przeniósł swój warsztat do
Warszawy i nawet otrzymał mańdat
senatora,
„Tak jest", ›
„J@zy-tam w Polsce nie wiedziano

o jego przesłości na wyspie Hono-
Tulu i w Stanach Zjednoczonych?"

„Ba...."
„Czy pan wie, że jego fona tutaj

mieszka w Atlantic City?"
r.

„O ile by to panu sprawiało przy.
jemność mógłbym pona przedstawić"
„Owszem".
Po i pa

 

ni Hammerling udaliśmy się kamocho-
dem do jej mieszkania. Przed do-
mem siedział mały blady chłopak, tro-
chę zdziwiony naszem przybyciem.

„To jest syn  Hammerlinga" -
szepnął mój towarzysz.

Kilka słów pełnych tragedji. .Syn
Hamerlinga..., o którym ojciec zapo-

WYDANIE NIEDZIELNE |
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ADWOKATÓW =>
Śledztwa w Kryminalnych, Cywll.
nych i Rozwodowych Sprawach.

Zgłostć się do
Bloom Detective Bureau,

799. Brosóway, New: ark,
Pokój: 2%. na rogu 11 uller
 

 

 
RESTAURACJA

ydajew
Polskie 1 Amerykańskie potrawy,
pod zarządem Warszawskiego

chmistrzku a
F. KUCHARSKI

 

czekała pani Klara Hdmmerling, to-
na senatora. Czarna suknia uwydat-
niała smętne rysy jej twarzy. /Stała
milcząca, spokojna, typ zwykłej ty-
dowskiej kobiety, która całą duszą
oddaje się obowiązkom matki i żony,
Zajęliśmy miejsca.
„Czem mogę panom służyć?"- py.

tała po angielsku.
Mój towarzysz wytłumaczył jej, to

jestem Polakiem, że wkrótce wracam
do Polski, i że pragnąłbym zasięgnąć
informacji o senatorze Hammerlingu.
Zwróciwszy się do mnie przemówi.

ła po polsku:
„W Polsce wszystko o nim wiedzą,

ale NIE CHCĄ wszystkiego wiedzieć.
Nie na rękę im." .
Opowiadała o jego życiu prywat.

nem, o jego stosunku do pani J, de
Brzeziekiej, o procesie rozwodowym,
który ma mieć miejsce w jesieni,
Pan Hammerling urodzony w Da.

rachowie przysiągł, iż urodził się w
Honolulu, podał fałszywą datę uro-
dzin, wyłudził papiery obywatelskie,
naciągnął kilkadziesiąt osób w Ame:
ryce na poważne sumy, uciekt ze Sta-
nów Zjednoczonych z zamiarem uda.
nia się do Afryki Południowej!-lecz
„wptdł" do Polski, gdzie znalazł do.
bry grunt dla swoich machinacji, Nie
dziwnego. Taki człowiek mógł po.
rzucić żonę i dzieci bez wyrzutów su.
mienia,

Wszystko jest możliwe u p. Ham.
morlinga.
Kto widział panią Harmmerling i

dzieci żyjące w niedostatku, miał naj.
lepszy dokument o charakterze przed.
stawiciela ZUDU w senacie polskim,

 

Narocz

W Londynie mają się odbyć
wyścigi inwalidów wojennych
którzy stracili" jedną nogę.

» + »

Ogrodnik 'z okolic Arignon
(Francja) wychodowat .olbrzy-
mig głowę Kapusty, która waży
14 i pół kilo,

60 +

Kierownikiem teatru Sary Bern
hardt ma zostać jej syn p. Mau-
rycy Bernhardt,

mniał, pamiętać nie chce, gdyż to

||

154 - 3 AV,

-

New York
zbyt k itujące dia. reymako-k
tolickiego pana senatora .Lefsora
Hammerlinga.

Weszliśmy. do "domu, J. HELLER
W jednym pokoju, przed oknem

||
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przyjmuje wszelkie sprawy amery.
kańskie, jakoteż starokrajowe
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O nowym rządzie chjeńsko-pia

stowym w , Polsce, chicagoski

„Dziennik Ludowy" pisze:

„Co zaś do edłokształtu po-

lityki krajowej najważniejsze,

że rząd Witosa złożony z przed

stawicieli chłopów, obszarni-

ków, kleru, paskarzy i biuro-

kracji - nie będzie w stanie

wytworzyć silnego programu

gospodarczego,

Przesilenie gabinetowe może

się zakończyć bardzo szybko.

Ale przesilenie polityczne w

Polsce trwać będzie w dalszym

ciągu.

Walka się zaostrzy i prowa-

dzona będzie w odmiennych nie

co warunkach z całą zaciekło-

ścią".

*

"Warszawski „Kurjer Poranny"

pisze: . 3

„Oddawna  notowaliśmy po-

głoski, że politycy sejmowi

„Chjeny" czynili starania o po

zyskanie poparcia - 2ydows-

kich posłów sejmowych dla

„chrześcijańskiej jedności na-

rodowej" większości, nad któ-

rej stworzeniem w pocie czoła

pracują prawicowi wiekuiści,

poławiacze tek ministerjalnych.

Że starania te nie pozostały bez

skutku, świadczy rozmowa, ja-

ką ogłosił Iwowski żargonowy

„Tageblat!"z „politykiem pol-

skim, odgrywającym rolę w no

wej większości sejmowej", Z

rozmowy tej wynika, że poli-

tyk ów liczy na poparcie przy-

szłej większości przez... ży-

   

Z PRASY I 0 PRASIE

rozumienia z żydami, jeżeli ży-

dzi potrafią tylko wykorzystać

obecną sytuację polityczną. Na

uwagę korespondenta, że ende

cja w dalszym ciągu uprawia

antysemityzm i że odroczenie

„numerus clausus" jest tylko

ciągłą pogróżką, wiszącą nad

głowami żydów,

«rzekł: „Czy pan sądzi, że w po-

lityce otrzymuje się coś dar-

mo? Witos i Głąbiński, jako

przywódcy patyjni, nie są z

pewnością przyjaciółmi żydów,

ale jako ministrowie nie będą

gorsi dla żydów, niż obecny

rząd p. Sikorskiego. Nowa więk

'szość sejmowa będzie się mu-

siała zabezpieczyć przed niespo

dziankami, jakie jej może zgo-

tować opozycja, a zatem *34

głósy żydowskie w Sejmie i Se-

nacie mogą tu grać wielką ro-

Ję, Zobaczymy, czy zawsze mg-

drzy żydzi potrafią także być

mądrymi politykami."

owiedzidpedake) 1

Czytelniezce Z. z New Yorku. -Naztisk korespordentów, jeżelitegosobie życzą nie ogłaszamy, trzymającje w ścisłej tajemnicy. Może pani byćspokojna.
Z powodu wprowadzenia nowego regulaminu organizacyjnego zastrajkowali studenci. uniwersyłe- dów. Nie widzimy - rzekłówpolityk - jaki interes mielibyżydzi w ostrej walce przeciw-ko nowej większościi jej rzą-dowi, Coprawda endecy są par-tją antysemicką, ale jasnemjest, że po dojściu do władzyi politycy ćndeccynie będą mogli opuścić (gruntu konstytucy) :mad : po-
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A; Michał
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(Ciąg dalszy).
- Powiedz mi waść o całej sprawie»

jak to było z tem uwięzieniem.
Djabeł usiadł na ławie i wlepił swoje

przenikliwe, badawcze oczy wburmistrza.
Godlewski rozpoczął całą opowieść od

pierwszych objawówniechęci Grabińskie-
go k‘u sobie, az do chwili swojej ucieczki,
zamilczając jedynie tylko, komu głównie
zawdzięcza uwolnienie.

Djabeł słuchał bacznie, nerwowo tar-
gał brodę i iskry z oczu ciskal. Na twarzy
przebijał mu się, gniew, ale i dziwne jakieś
zadowolenie.

Godlewski skończył opowiadanie.
- Zostań waść u mnie na zamku i, nie

szukaj pomocy u krewnych - ozwał się
Stadnicki tonem łagodniejszym, podnosząc
się z ławy. - Grabińskim i załatwieniem
sprawy w grodzie, zajmę się sam.

Kazał Zegartowi przywołać Ligasa.
Wnet zjawił się wysoki, barczysty

drab, o dużych, zwisających rudych wa-
sach.

Djabeł rozkazał mu zabrać Godlew-
skiego, i dać mu miejsce obok innych dwo-

 

rzan.
Ledwie tylko wyszli, począł Stadnicki

ręce zacierać i szybko chodzić po komna-
cie.
- Tegaz nadarza się sposobność, do

zajęcia się sprawą i osobą Opalińskiego -
mruczał sam do siebie. - Tacy jak on, to
po" starostwach siedzą, chociaż niczem w
życiu zasług żadnych nie położyli» a mnie,
za waleczność i ofiarę z życia pod Psko-
wem, uraczył dwór królewski zaledwie jur-
gieltem 1000 zł. Dziękuję im za ten wspa-
niałomyślny dar, i za to starostwo zygwul.
skie w Inflantach, w których pewnie nigdy
nie będę. Skoro nie znalazłem sprawiedli-
wości u króla i nie dostałem tego, na co za-
służyłem, to może sam nagrodę dla siebie
znajdę, jeśli sam będę brał, czego mi po
słuszności nie dali!
„- Jakieś dziwne błyski Uiły w jego o-
czach.

Godlewski, od pierwszych dni pobytu
na zamku w Łańcucie, uczuwał w sobie
dziwnyniepokój. Każdy dworzanin, każdy
pachoł, wydawał mu się tutaj szpiegiem,
badającym jego kroki. Gdzie się tylko
zwrócił, tam wszędzie widział utkwione w
sobie podejrzliwie oczy hajduków.

Podziemne lochy, przepełnione tu by-
iy chłopstwem, mieszczanami i uboższą
szlachtą, a wszyscysiedzieli niewinnie, bez
zasłużonej kary› i chyba to można im było
poczytać za winę, że pochodzili z posiadło-
ści zajmowanych przez Ligeze, Korniak.
tów, Opalińskiego, albo też innych nie-
przyjaznych sąsiadów Djabła. Nie było
dnia, aby nie spełniano tutaj po kilka, lub
kilkanaście egzekucji. Jednych okutych,
wywlekano z lochów i pachołkowie odlicza
li im powrozami pewną ilość plag, na dru-
gich, nowo przywiedzionych, dokonywano
obcięcia uszu, nosa, rąk albo nóg, innych
znów, oświczonych, zakopywano żywcem
do ziemi - aż po szyję.

Godlewski patrzał na to wszystko i
truchlat ze strachu i grozy. Dreszcze go
›przechodziły i serce wpiersiachsię ściska-

_ ło, kiedy uszu jego dochodziły przeraźliwe
krzyki i jęki męczonych, kiedy okrwawie-
ni skazańcy» wili się w śmiertelnym bólu i
błagali, aby ich dobito. A gawiedź czela-
dna, zgraje sabatów, kozakówi tatarów,
gromadziły się wówczas wokoło miejsca
egzekucji i wyły z uciechy, że -urządzają
dla nich takie widowiska. -_

Razu pewnego, przywiedli hajducy
starego, zgarbionego chłopa, którego schwy
tali w lasach łańcuckich.

Ligas, który zdawał takie sprawy
przed Stadnickim, poszedł zaraz z relacją
i zapytaniem, co z jeńcem począć. ,

Nie długo tam bawił.
Godlewski zagadnął go wracającego,

co właściwie chłop zawinił, że przez las łań
cucki przechodził. #

Wasaty drab, począł śmiać sig na całe
gardło. i

' -- Winien, czy nie winien - ozwał się
ww odpowiedzi -ale w lesie był i jest pod:
danym leżajskiego sfarosty!

Burmistrz zdziwiony przystanął.
| -:- Czyż samo to wystarcza, aby go
krzywdzić? - zapytał wielce podniecony.
*- Ano rozkaz; zawinił więc odpoku-

tować musi.
- Cóż go więc za to czeka?
- Obaczycie, dziś jeszcze.
Godlewski nie mógł się wydziwić› jak

tutaj pojmowała służba winę ludzką. Sa-

 

     
 

mo bowiempoddaństwo pod infego pana,
a nie pod Djabła, było w jej oczach godnem
surowego pokarania,

W dniu tym o zmierzchu, wielki o-
gień zapłonął na dziedzińcu przed zam.
kiem, któryotoczyła gawiedź wielkiem ko-
łem. Tłoczyli się wszyscy, aby być bliżej
ogniska; niektórzy powspinali się nawet
na drzewa, rosnące obok murów, aby tyl-
ko nie utracić widoku, na który gotowano
się od kilku godzin.

Godlewski, który wiedział już, co zna-
czą takie gromadne zebrania, począł drżeć
cały. Los chłopa, poddanego starosty Opa-
lińskiego, zainteresował go bardzo, więc |
stanął za innymi i patrzał w osłupieniu na
gotujące się wodiwisko. _

W czerwonym kaftanie i kozackiej
czapie, stał przy ogniu Ligas i rozkazy wy.
dawał.

Kilku drabów, przywiązało do słupa
jakiegoś obnażonego biedaka. Jeden z
nich, ostrem narzędziem krajał mu skórę
od karku wzdłuż aż do stóp› a drugi żela-
znemi kleszczamidarł z niego pasy. Skaza-
niec początkowo płakał i błagał, aby go ra-
czej ubito, później uderzył w straszliwy
jęk. Za każdym mocniejszym wybuchem
ania i wrzasków, śmiała się gawiedź co-
raz głośniej, kpiąc sobie z bolów
śliwego.

Oblano go słoną wodą. .: **

Nie jęk, nie krzyk, ale ryk okropny
rozdarł powietrze. . .

Gawiedź zafalowała; wyciem, śmie
chem i szyderstwem odpowiedziała na to.

Godlewski o mało nie zemdlał. Serce
poczęło się w nim ściskać, drżał na całem
ciele.

Odsunięło jedną ofiarę, zastąpiła ją
druga, potem trzecia.

Nareszcie stanął siwy, zgarbiony, za
dnia przychwycony wlesie chłop. Oczy
miał błędne, jak u obłąkanego. Trząsł się
cały, zębami dygotał, ledwie na nogach się
trzymał. \

Zdarli zen okrycie. Jak sźkielet - po-
wleczony skórą - suchy był ogromnie; si.
we włosy na kark mu opadały.

Obalono go na ziemię-i między dwie
deski sznurami obwiązano. Wolno przysu-
ngli go oprawcy końcami bosych nóg do o-
gniska.

Stary począł jęczeć i nieludzkie jakieś
głosy ze siebie wydobywać; wreszcie om.
dlat. Wsadzono nogi jego w żar, aż wyżej
kostek. Zaskwierczało... Swąd spaleni-
zny, począł pełzać z dymempo całym dzie-
dzińcu. Jeden z pachołków› chlusnął ku-
błem wody na głowę starca, Ocknął sięi
jęk stłumiony wydał ze siebie.

Odsunęli ofiarę od ognia. Ligas dał
nowy rozkaz. Oprawcy porwali.piłę i po-
częli obcinać opalone nogi.

Rozległ się zgrzyt i wraz z trocinami
rzniętych desek, poczęła spływać krew. . .

Godlewski nie mógł już wytrzymać.
Czuł, że się dławi, wybuchły łkania poczę-
ły wstrząsać jego piersiami, a łzy do oczu
gwałtem się cisnęły.

Przepchał sig przez tłum i począł u-
chodzić od tego widoku.

Naraz podniósł wzrok na zamek i
drgnął.

, .W szgroko otwartem oknie, szatańsko
uśmiechnięty, z oczyma utkwionemi w kie

rynku płonącego ogniska - stał Djabeł.
Na twarzy jego, przebijało się jakieś wiel-
kie zadowolenie; białe zęby - jak kły u
dzikiego zwierza - łyskały z pod wąsów i
grubych wyrzuconych warg.
_ | Godlewski, jakby upiora obaczył. Spu-
ścił głowę i umknął daleko między drzewa,
gdzie usunął się na ziemię z ciężkiem
westchnieniem,

„. - Boże! Boże! Toć to piekło na zie-
mi! - począł wołać zduszonym głosem. -
I nieupomnisię o te krzywdy nikt,nie szu-
ka nikt pomsty za tych biedaków, których
mękami upaja się bezkarnie ten ziemski
Djabet!
__ Długo jeszcze dochodził z dala gwar
i śmiechy. Przycichty tylko nieco jęki mę-
czonych skazańców, którzy pogrążyli się
w śmiertelnem omdleniu.

Kończyła się zabawa i widowisko tłu-
szczy zamkowej, którą Djabet zaprawiat
kit-Wawyml widokami do mordów i łupie»
stwa,

, :Godlewski długo siedział i nie mógł
się uqukonć. W duszy jego, nurtowała roz
paczwielka. Teraz dopiero osądził należy.
cie, jak trudno mu będzie wybrnąć z obec-
nego położenia. Do Leżajska wracać nie
mogł. bo znów dostałby siętam do tej sa-
mej celi podziemnej, a w Łańcucie, czuł,

[ze przy takich krwawych orgiach, długo
nie wytrzyma,

Począł przemyśliwać nad ucieczką do
Rzeszowa. ,
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W Ber-
linie

Nowością
w Bezlinie
są stacje
szpitali
gdzie

chorym
udziela

i lekarstw
równowa

dla dorosłych, Instruktorjat Do.
mów ludowych Centralnego Zwią
zku Kółek rolniczych i Wydział
Propagandy Związku Polskich Sto
warzyszeń Spożywców. Każda z

| wymienionych instytucyj prowa»
dziła kurs samodzielnie; pierw-
sza, dla nauczycieli dorostych,-
druga, dla kierowników, domów
ludowych, trzecia, dla kierowni-
ków pracy wychowawczej w spół-
dzielniach. Kto zna niezaradność
naszej prowincji, jej brak przy-
gotowania do życia ujętego w kar
by organiza równocześnie sil
nie przejawiającą się po wsiach +
potrzebę usamodzielnienia, ten zro
zumie doniosłość tych prac przy-
gotowawezych, W ramach, przy-
stosowanych do poziomu umysło
wego słuchaczy, zapoznano ich z
organizacją i stanem pracy kul-
furalno-oświatowej w spółdziel-
niach, z metodyka,, techniką, pro-
pagandą, opieką i ubezpieczeniem
społecznemorganizacyj spółdziel-
czych.

  

 
E. Warzycki.

  

ZKRAKÓW. - Jeśli wśród fa-
talnych następstw wojny świato-
wej zechcemy się doszukiwać ja-
kiegoś punktu jaśgiejszego, to bę-
dzie nim chyba drogo opłacone
zrozumienie doniosłości i znacze-
nia oświaty, wiodącej do kultury
ducha. Okazało się bowiem, źe
ani przewaga. liczebna Rosji, ani
niezrównana organizacja i kar-
ność zakrzepłych w
mie Niemców, lecz czynnik mo-
ralny zadecydował o ostatecznem
zwycięstwie. Stwierdzenie tego
faktu pociągnęłoza sobą ten sku-
tek, że kwestja oświaty poraszkol
nej, mającej objąć dorosłych, nie
mogących już korzystać ze szkół,
stała się jednem z  najważniej»

LISTY Z POLSKI

OŚWIATA POZASZKOLNA

(Korespondencja własna „Nowego Świata)"
bok nauki na kursach, objętej
programem szkolnym, urządzono
w ciągu półrocza 54 odczytów,
93 wycieczek, 12 koncertów i 10
przedstawień teatralnych,
Działalność Wydziału Oświaty

Pozaszkolnej budzi inicjatywę dal
szą, jak o tem świadczy pięcio-
tygodniowy kurs dla pracowni-
ków oświatowych i społecznych,
zorganizowany przez trzy insty-
tucje: Centralne Biuro Kursów

Że te p oświatowo:
kulturalne znajdują silny od-
dźwięk na naszej wsi, niedawno
jeszcze chińskim murem odcię-
tej od prądów życia współczes-
nego, świadczy bodaj fakt tak nie
oczekiwany, że w powiecie sam»
borskim w Małopolsce podjęto
przygółowania do otwarcia pier-
wszegó polskiego Wiejskiego U-
niwersytetu Ludowego i to już
w najbliższej jesieni. Nie odda-
jąc się złudzeniom, że uniwersy»
tet ten stanie odrazu na równym
poziomie z idealnymi uniwersy
tetami ludowymi Danji czy Skan
dynawji, możemy sobie jednak po
wiedzieć, że Wiejski Uniwersytet
Ludowy w Polsce, wydaje się nie
mal czemś nieprawdopodobnem,
gdy sobie uprzytomnimy, że za-

  Jedwie lat kilka i kilkanaście dzie

Ji-nas od „Wrześni - pruskiej
mordówni Sgolskich dzieci i ud
warszawskiej cytadeli - bezpłat-
nego asylu polskich oświatowców
za ery carskiej.

SABOTAŻ REEWAKUACJI *HQ
POLSKI PRZEZ SOWIETY, .

Warszawa. - Sprawa reewa-
kuacji wielkich zalkadow prze-
mysłowych polskich, przedew-
szystkiem Tow. Akc, „Rudzki" i
„Borman i Szwede", napotykk
na nowe przeszkodyze strony So
wietów, Wbrew traktatowi: rys-
kiemu delegacja oświad
czyła, że mienie to nie będzie Pol
sce zwrócone, dopóki nie zosta»
ną dokonane rozrachunki wspo-
mnianych fabryk z rządem #0"

-

wieckim, W ten sposób Rosja '
znowu opóźnia'o szereg miesięcy
zwrót mienia przemysłowego pol
skiego.

W związku z zaprzepaszcze-
niem wagonu z rękopisami" bl
bljoteki Załuskich oraz z wstrzy
maniem prac odbiorczych, dele»
gacja polska zażądała zwołania
w dniu 9 maja nadzwyczajnego
plenarnego posiedzenia komisji
specjalnej.
Władze sowieckie odmówiły

delegacji polskiej zawarowanego
traktatem prawa sprawdzenia
spisu przeznaczonych już do od-
dania dzwonów, wywiezionych
w swoim czasie z Polski. Fakt
ten opóźnia i prawie uniemóżli: ,
wia delegacji prace nad odbio-
rem pozostałych naszych dzwo-
nów kościelnych, ilość których
dosięga 8. tysięcy.

Niemcy zawarty układ handlo-
wy z Portugalją. Termin trwania
układu określono na sześć mic»
sięcy.
 

 

  
  szych a pańs ych we

wszystkich społeczeństwach euro
pejskich, :Przedewszystkim zaś
tych, które jak Polska i Czecho-
słowacja odzyskały byt niepodle-
gły, lub jak Niemcy i Austrja
przebyły radykalny, proces demo-
kratyzacji. **

Kształcenie dorosłych tem więk
sze posiada znaczenie w Polsce, a
to ze względu na znaczny odse-
tek analfabetów i nadanie szero-
kich praw obywatelskich masom

niem podnieść przeto należy, że
jakkolwiek w porównaniu z in-
nemi narodami pozostajemy co
do oświaty pozaszkolnej na sza-
rym końcu, to niemniej z roku
na rok postęp staje się widocz-
nym, Budżet nasz na oświatę po-
zaszkolną wynosi obecnie 50,780,
000 mp. czyli niemal o połowę
mniej niż w Czechosłowacji, liczą
cej dwa razy mniej ludności; gdy
jednak zważymy, że w r. 1920
budżet ten wynosił zaledwie 2%
191,050 mp. to możemy sobie po-
wiedzieć, że nie idziemy
dzie naprzód w bułach siedmio-
milowych, ale że niema też po-
wodu do załamywania rąk,
Założone przed wojną Uniwer-

sylety ludowe im, Mickiewicza,
z głównemi siedzibami we Lwo-
wie i Krakowie, po kilku latach
Jetargu podjęły dawną działalność
obejmującą też miasta prowin-
cjonalne i prowadzą ją w ramach
szerszych, dostosowanych do no-
wych warunków naszego byłu na
rodowego. Jednym z nowych pun
któw programu jest naprzykład
zbiorowe urządzanie wycieczek w
Poznańskie, na Pomorze, oraz na
Kresy Wschodnie, celem nawią-
zania łączności z temi dzielnica-
mi, które przez wiek z górą by-
ły odszczepione od pnia macie-
rzystego.
O ile w Małopolsce ta praca

oświatowa prowadzona pod egi-
dą Wydziału Oświaty pozaszkol-
nej Min, W. R. i O, P. kroczy
dawniej przez Uniw. Lud. utar-
tym szlakiem, to w dawnych za-
borach: rosyjskim i pruskim, prze
żywa ona dopiero pierwszy swój
okres. Punktem centralnym jest
oczywiście Warszawa, a tamtej»
szy Uniwersytet Powszechny Kur
sów dla Dorosłych, stoi na czele
działalności pozaszkolnej, zatacza
jącej coraz szersze kręgi. W r.
szkolnym 1922-23 zapisało się na
Uniwersytet Powszechny ogółem
477 uczniów, dla których zorga-
nizowano 12 kursów |praktycz-
nych i zawodowych, Uczęszczali
tu przeważnie robotn(@@ i rze-
mieślnicy, a także znaczna ilość
reemigrantów. Sieć kursów roz-
ciągała się na rozmaite dziejnice
stolicy i objęła 41 punktów, sku-

chaczy, 0.

  

 

 

nieuświadomionym. Z zadowole- |.

 

14 ul. i 1-Ave.

Chas. Kosches

=-=SKŁAD MEBLI --

New York City

 

  

Pierwsza wielka wiosenna wy:

przedażwpowiększonym lokalu::

ZADZIWI WAS NIEZWYKŁYM DOBOREM MEBLI NA SKŁADZIE ORAZ TA-

NIOSCIA CEN. POD TYMI DWOMA WZGLĘDAMI NIE DORÓWNUJE NAM

ŻADEN INNY SKŁAD MEBLI NA EAST SIDE. ZOBACZCIE, A PRZEKONA:

CIE SIĘ!
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Ten wspanialy k

plet do salonu . . .
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om- 18.00

TYGODNIOWO
OTWIERA KONTO

  

Skład nasz jest otwarty w poniedziałek
do godziny 9ej wieczór
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i Wczoraj policja rzeczna wylo-
wiła z East River w pobliżu prze-
wozu (ferry) zwłoki kobiety o-
koło lat 40, wzrostu stóp 5 cali,
wagi 140 funtów, będące wpel=

  
  dów

Godni przykładu
Nu urządzonej przez

klub przyjaciół, za initjatywa ob. M.
Zabo, niżej wymienieni obywatele zło-
żyli hojny dar na rzecz szkoły im. M.

BACZNOSC BROOKLYN I

WIELKI WIEC LUDOWY

OKOLICA!
dociec dlaczego ich dany ser-
deczny przyjaciel Hearst prze-
szedł na stronę największego
wroga żydów Forda i przypusz:
czają że został wprowadzony w
błąd przez sprytnych agentów

wyrażają nadzieję, że mimo ca»
lego wpływu jakim rozporządza
prasa Hearsta naród amerykań-
ski nie da się zwieść i nie wy-
bierze Forda na prezydenta Sta-
nów Zjednoczonych podczas na-nym rozkładzie

śmierci skonstatowano.
Jutro odbędzie się badanie lekar-
skie mające na celu wyjaśnienie

 

  kostnicy miejskiej.

Konopnickiej:
F. Perkowski

 

  

. $3.00
odbędzie się

WE ŚRODĘ, DNIA 6-60 CZERWCA 1923
fn'opagatoréw Forda a zarazem stępnych wyborów.

HURTOWNA

 

JEDYNA POLSKA

resepscts, RHC meJot tok
ni tak bogaty, aby nie od«

piękności:
Joścli pragniesz: prawić mumsWie
cłycil szczęścia icle

gazie
teton: ate?

 

Henryk Main, lat 6, 296 Pulagki
ul. spadł z werandy, na której
się bawił. Upadek był tak fatal»

  

   

WYTWÓRNIA
1

Detaliczna

Sprzedaż

ny, że jeszcze przed przybyciem
lekarza chłopiec życie zakończył.

mlija:

UWAGA GOSPODYNIE!
Spróbowaliście kiedyd wo.

J4 bielisnę do Maspeth Wet f
Nie zapomnijcie, żo Polacy mają
większą część udziału w tym tte.
resie, że oni pracują dla dobra swe.
go narodu, 1 to pragng ateby in.
teresa w Maspeth były prowadzone
przez polaków.

CI, którzy mieszkają blisko po.
wna! sami bieliznę przynieść lub
posłać ję chłopcem, 1 zaoszczędzić
tem 25 centów.

19% Webspoltian' Ave.
 POCO PLACIE RENT!

SPRAWĘ ZALATWIA
CUSTER & FISHER
BKSPERCI REALNOŚCIOWI
730 Manhattan Avenue
Napreeche Textru: Mererole

wiatcicicle: Donwoictenamsprzedać
wasze do

  

int ort
Cex--

"DR.mFuonAs LAWREY
Gecziny num—.

reno,
Kompiezw ›.

noosrezjue,
k pnft da
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28 tato .:|]. ;xolocy świadczy

a

w ApteceCzerwone:o Krzyża
see Third Aves com"I‘ll Street

maLmllP

Satysfakcja gwarantowana

Maspeth Wet Wash

Marabel & Jay Avenue Mee

Zlileclunbllulqlumiennolć iTelston 301 Newtown. hip + - z R
Sie K

MASPETH, L.LN.Y. ""*  starninclcle.

 

   

 

WEDLIN

 

LL. Witkowski 309

J. Kamela 3.00 o godzinie 7:30 wieczorem

*w 1% -- W DOMU NARODOWYM, 261-7 Driggs Ave.

J. Tomczak 1.00 Przemawiać będzie, tow.

K. Daniszewski 1.00

fms poseł NORBERT BARLICKI
. Tomaszewski .

Jelien .. 1.00 Zaprasza się wszystkich Rodaków!

Szu... $18.00 ) Oddziat "Naprzéfl" Z. S. P.
Obywatele ci, zrozumieli jaką ko-

rzyść przynoszą dziatwie zrodzonej tu
na obczyźnie polskie szkoły, nie fa-
łują ofiar na tak dobry cel, jak oświa-
ta, a przykład ich powinien znaleźć
licznych naśladowców. Ślę im tą dro-
zą serdcezne podziękowanie.

St> Cywiński, sekr.

Bibljoteka sokola

W Sokolni gn. nr. 14 pod 188 Grand
St. Brooklyn, znajduje się wspaniała
Bibljoteka, w której jest: przeszło
500 tomów rozmaitych książek dia
użytku polonii. Niech chętni czytać
książki raczą i korzystają ze sposob»
ności.

Bibljoteka otwarta w każdy
tek od 7:30 do 9:30 wieczorem.

Piknik w Greenpoint ~
 
 
 
(TBLEFON: GREENPOTNT 6356.

Elektrycznleontmktor

A. CISEK
Wykonuje wszelkie roboty w zakresie elektryer=
nym. Zakład przyborów elektrycznych. Zgłoś-
cie się po cokolwiek Wam potrzeba w tym za-

kresie, a będziecie należycie obsłużeni.
568 Manhattan Avenue

(blisko Driggs Avenue)
BROOKLYN, N. Y.

 

 
   

UDAJCIE SIĘ PO

MEBLE
p 0 s W E G 0 !

NAJWIĘKSZY SKLEP
posiadający wszelkie gatunki mebli,

absolutnie gwarantowanych
CENY NAJTARSZB,

Dostawiamy natychmiast do wszyst:
kich dzielnie New Yorku 1 okolicy.

GOTÓWKĄ LUB NA SPŁATY

Macy's Bros .

198-200 GRAND STREET,
BROOKLYN, N. Y.

pomiędzy Bedford 1 Driges Aves. |

 

 

    
 

Nasz Voice Player De Luxe

Naj-

popularniejsze"

PLAYER - PIANO

w Brooklynie

NOWACENA $450
Dawniej 3505 Oszczędzacie $145Pianino samogrające wysokiej marki dla praktycznego klijenta

C. BAUER'S SONS Inc.(Stultz & Bauer)738 BROADWAY BROOKLYN
  

 

Tow. Młodzieży Polskiej „Wolność"urządza piknik w niedzielę dnia 17-go czerwca br. w Queens County Par»ku w Maspeth; L. I. Do tańca przy-grywać będzie doborowa z dwuchzmian składająca się polska orkie-stra. Również będą i inne zabawy-gra w kregle o cenne nagrody, lote-rja fantowa oraz bardzo wiele in-nych niespodzianek, Zaznaczyć wypa-da, że młodzież takich niespodzianekprzygotuje kilka „koszów".Dodać należy, że pewna część do-chodu jest przeznaczona na InstytutNaukowy Im. Kościuszki w. Polsce,przeto nalezy się spodziewać, że sza-nowna publiczność na wspomnianypiknik przybyćraczy, a tem da. sigmożność tow. zebrać większą sumę na
tak godny. cel. P3

(27, 3, 10lh

Do Polonii zamieszkałej

w Brooklynie i okolicy!

Wiec delegata ludu pracującego z

Polski odbędzie się we środę dnia 6

czerwen br. o godz. 7:30 wieczorem,
w sali Domu Narodowego, 261-

Driggs Ave. w Brooklynie.

Przybywajcie wszyscy na wiec, po-
witać Szanownego Gościa z Ojczyzny

i wysłuchać tego wybitnego działacza

proletarjatu polskiego.
Poseł Norbert Barlicki jest wybite

nym politykiem-parlamentarzysty. Ja-

ko członek Rady Obrony Państwa, ja

ko członek komisji pokoju w Rydze

i kierownik klubu posłów socjalistycz»

nych odgrywał i odgrywa wielką ro-

lę w publicznem życiu. polskiem.

Całą Polonję wzywamy na ludowy

wiec posła stołecznego miasta War-

szawy tow. N. Barlickiego, który o-

mówi ogólną sytuację społeczno-poli-

tyczną, zapozna zgromadzonych z bar-

dzo ciekawymi szczegółami nicudale-

go amachu reakcji i wyjaśni powody

obecnie stosowanego przesilenia rzą-

dowego.

Wstęp wolny dla wszystkich!

  

Komitet. * -|przy wybieraniu papierów obywatel-

(8-9)

-|

skich udzinłane będą w poniedziałki DR. A. W. RUSIN

i środy o godz. 8ej wieczór. Bliższych 030505! 1 CHIRUROJA

informacji przez grzeczność udzieli ks. ŚmTJŻ-Tm x

= W. Trzepierczyński, proboszez kościo 2 1M 4 20refuanie.
Tel. Greenpoint 0077. ta narodowego przy 15 ul. w So. Brook § mbarte., u

: POLSKA - 15 o
PIKNIK *

FABRYKA CYGAR P. Dr. Franciszek W. Wiński

 

POLSKA FABRYKA

SKRZYPIEC

F ZAŁOŻONA W ROKU 1905

firmy nueryhłukic - znane Ml: z dubmcxitonu Kox-lynn.

¢le z cen fabrycznych! Sprzedaż hnnowm i chi-hm“, c“, na

w cygara sklepy, salony
1 t. p. Wiele różnych gatunków

 

 

Wniedzielę, dnia 3-go czerwca

b. r. w kościele Św, Krzyża, 161

15-ta -ul. w. South Brooklynie,

N. Y., o godz. 9:30 rano odbędzie

się żałobne nabożeństwo za du-

szę $, p. Heleny z Polakowskich

Wilbeck, na które -wszystkich

znajomych i przyjaciół uprzejmie

zaprasza ks, W. Trzepierczyński.
kk + *

W niedzielę, dnia 3go czer-

wea br. odbędzie się o godz. 11-ej

przed południem uroczysta pro-

cesja Bożego Ciała.

Ks, W. Trzepierczyński.

Dziś odbędzie się pogrzeb zmar

lej w dniu 30 maja, 48-letniej Ka-

tarzyny Nowakowskiej, 24 Gale

ulica. - Zwłoki zostaną wypro-

wadzonez domu żałoby na cmeo-

tarz Kalwarji, Pogrzebem zajmu-

je się zakład pogrzebowy pod tir-

mą A. Kwarcianski.
 

Dziś w kościele Polsko-Katoli-

cko-Narodowym mi "się

dolfa Williama Hearsta za jego

propagandę rozpoczętą w swojej

prasie za wyborem Henry Forda

na prezydenta Stanów Zjednoczo

nych. Jedno z najbardziej po-

czytnych i posiadających najwię-

ksze wpływy wśród żydów ame-

rykańskich pismo „Jewish Tri-

bune" umieściło list otwarty pod

adresem Hearsta, w którym wy-

raża zdumienie, jak mógł taki

wypróbowany przyjaciel żydów

jak Hearst odważyć się na po-

parcie wyboru na prezydenta St.

Zjedn. największego wroga ży-

dostwa jakim jest Henry Ford.

Autorzy otwartego listu przyzna

ją się, że brak im rozumu, by

 
 

Greenpotot 4088

dottdoor Yam

Tes

albo cory,
WSA

NSZ kij toru sm u

MEDOM" OPTICAL CO.
130 mania CAN

Oreanpoint

 

  
 przy Leonard ulicy, idzy Ca-

Iyer i Meserole Ave., Greenpoint
- zostanie rozdana o godz. 9tej
rano Komunja św. dla dziatwy.

 

Za zaczepianie kobiet na rogu
22 ul. i 7 Ave, został aresztowany
i osadzony w areszcie śledczym
Józef Borden, 42, 2486 -7 Ave.
Aresztowany był w stanie nie- DJ

i nosy oczu, USZU i GARDŁAlrzezwyul. chono Jk miles

GobziX z "landlł'di 1"de—
z z tudul nieda - rano

Poszukiwanie Pt Wet
Brooklyn, N. T.

Saznowna Redakcja! Proszę o a-

dres mego wuja Wawrzyna Nowac-

kiego, o którym od rokl 1912 nie mam

żadnych wiadomości. Urodził się w

Borowie powiat Kościański, ziemia

Poznańska.

Mój adres

Mines d'Albi,

 

an Gerling, Cagnac,

rance. Midi.

  

Bacznoéé Greenpoint

W niedzielę, dnia 3 Czerwca,

o godzinie 9 rano odbędzie się

przyjęcie dzieci do Komunji św.

w Kościele Polsko Katolickim

Narodowym, Leonard St. pom.

Calyer & Meserole Ave., Green-

point.

Ks. F Lachmayer.
 

Kars jay—kn angielskiego

Dnia 6go czerwca otwarty zostanie
wieczorny kurs języka angielskiego w
gmachu Y, M. C, A. pn. 54 Sidney
Place (w pob. Borough Hall). Lekcje
języka angielskiego, jakoteż przygo-
towanie do egzaminu wymaganego

Złączone gniazda w East New
Yorku, mianowicie gniazda 205 i

byte 762, Zw. Sokołów Polskich, u-
LARGENTO 1 LA GRATITUD

% e, ;::(ŁĘJĘHĘŚR'EkOĘlśml-les;
:llllłl

A. GRABOWSKI
# -

116 Nassau Ave.
mowna

Natychmiastowa dostawa,

 

 żądanie, Moja

W. WILKANOWSKI

68 Nassau Av‘enuc, Brooklyn, N. Y.
 
 
 

Telefon: Greenpoint 0517

NAJSTARSZY ZAKLAD POGRZEBOWY
W BROOKLYNIE 1
pod znaną firmą

A. Kwarciański

urządza wspanułe pogrzeby po cenach umiarkowa-
nych - Usługa dla wszystkich uczciwai rzetelna

. 11 Newell Street, Brooklyn, N. Y.
Slanisigiva Kwarciańska, Wdowa

  

   

 

     

 
    

 

 

   
 

dzielę, Początek o godz. 2) po
południu.

Do ZARZĄDUSZKOŁY TOW.
MARJI KONOPRICKIEJ

 

W [k] ł d Uh z W GREENPOINT. mmkok, kry" **

1€ Sk a z ran Niniejszym zawiadamiamy za =- -
gotowych i na zamówienia +40 Szkoły powyżej wymienio: Rozweselge Swe Mieszkanie!

BR. C. & A. GOLDSTEIN
||

nej, iż przeznaczyliśmy dwa m?;j'gxnwzgavgxxxafx

¢ R bezpłatne miejsca dla dzieci tej

||

stu, którą spłacać będziecie w ra.
z Q Z #

||
szkoły na dwutygodniowy pobyt

||
tach tygodniowych lub miesięce.

2 z * z na farmie. Prosimy o podanie
< # ź nazwisk dzieci wybranych przez
z z 5 *

||
zarzadM Z $ 5

||
zarząd. as

2 $58 - „Nowy świat

$ AF sos ,

z = " Z

||

Żydzi amerykańscy przeciw

||

pSNOWZOZNee

z # © .. swemu pnyucnelovfl najświeższe raklgrldy Kpiewane w
olsce

z Ś E a ""my" Zngram jo Wam chętnie,

3 * i g E PIANOLE 1 ROLKI
a z NEW K1 czerwea.-Pra Pszczoła Music Shop
RIOG lambaumégfir sa żydo jest w najwyższym 151 Wylh; Ave.,

% BROOKLYN, N. Y.
Re nar

V"_||

stopniu bhursonema'wedamee

||__|

Tt
 

Tel: 1964 Oreenpoint.
DR. C, TOKARSKI
POL‘KI DENTBTA
roush

naprlulcl'ko Clnll„num:
cale Biore

SĄ Yab 9 Wise. -wnooian.
IGrodu do 6 wieczorem,
w niedziele do 17 w zorudnie

ZNIECZULANTE GAZEM...

 

 

To. Suge MM,

R. S, REINHARD

Diviston (ul.
Mówię po polsku. -

Wędlin

BUDZEJKO 1 SAJOR

181 Freeman St.

BROOKLYN, N. v.

W $0. BROOKLYN, N. Y.

I. ANTONOWICZ

Smaczne - zawsze świeże wę-

dliny, przyrządzone z najlep-

szego mięsa, Nasze sprzedaże

są najlepszą gwarancją towaru

KIEŁBASY - SZYNKI

KISZKI - SALCESONY

WYRĄB MIĘSA

 

Polecają smaczne wyrok) spo-
rządzone sanitarnie i z naj-
świeższego

-

zawsze mięsa na
sposób krajowy

 

KIEŁBASY. ZYNI
710-5th Avenue

_-
BROOKLYN, N. Y. uWYR
(pom. 22 a

/

23ul.) ; 48 NIEMATel.: South 8191 Telefon: Greenpoint 4065
      
 

MS3c3otkows j
thea   

  WFDJINYmego wys-obu posi i
rego nigdy sip nie zapo Tat ne
kąsek nęci. Do wędlin uyw-ne jest Żuawi
sze, zawsze świeże mięso, 24duld. od swego
kupca gwarantowane produk

149-151 N. 8th St., Brooklyn, N. Y.   

  

    
PANIE CZYTAJCIE UWAŻNIE!

PRZEKONACIE SIĘ, 2E W PRACOWNI KUŚNIESRKIEJ
5 137 NASSAU AVENUE

Jana Gorsk.ego Greenpoint-Brooklyn, N, Y.
MożECIE OTRZYMAG

- KARAKULOWE I FOKOWE s

Palta, futra męskie, szale, orat różną galenterję futrzaną.

PO CENACH NADER PRZYSTEPNYCH
    
 
  

Phone Greenpoint MiX.

DR. ANTONI PETRIKO
DENTYSTA - CHIRURG

19 BEDFORD AVENUE
cor. North dth Bt.

Winamebucgh.
 

 

POLSCY LEKARZE

Tel. Greenpoint 6715.

DR. LOUIS 8. GRYCZ

102 Kent Street
Brooklyn, N.

Pom. Manhattan Ave. i Frlnlllh st.

08 i do 2 1 od € do # wieczór.
W niedzielę od 13 do 2 popołudniu.

 

 

Telefon: South 31.

St. M. Lewandowski, M. D.

Specjalista Chirurg

OODZlNl
-t

axle): i ite lIn rane
767. Fourth Altun. blllkn ERICA

 
 - ---

Tei690 South

 

Dlaczego |

NIE ZAKUPIC NAJLEPSZE ZA NAJNIŻSZĄ CENĘ?

MY W ZUPEŁNOŚCI ZASPOKOIMY WASZE POTRZEBY, WSPA-

NIAŁY WYBÓR KARPETÓW, DYWANÓW, GAZOWYCH PIECÓW,

/ LODOWNI FORTEPIANÓW 1 FONOGRAFÓW.

RZECZY TE NABYC MOŻNA NA ŁATWE SPŁATY,

f G R A D Y'S |

599 Manhattan Ave., Brooklyn, N. Y. |

BLISKO DRIGGS AVE.

 
 

  

|POLSKA SPÓŁKA OBUWIA

- BIAŁEGO ORŁA |

Ten, kto zakupił obuwie w naszym sklepie, nie ta-
wiódł się jeszcze nigdy na towarze. Sprzedajemy
trzewiki sławnych na cały kraj firm- trzewiki trwałe
- znakomicie szyte.

| Każda para trzewików dostawiona do naszego
sklepu z fabryki, jest jak najskrupulatniej zbadana-
skutkiem czego za każdą parę trzewików gwardntuje-
my. - OGROMNY WY’BOR - Ceny unuukolżvlłxz.

977 MANHATTAN AVE., BROOKLYN, N. Y.
   

 

    

Dwa biura w Brooklyale:

 

 
 
Telefon: Greenpolnt 1279

Dr. Marion R. Siudziński
GODZINY OFisowk:

171 popoludniu i4-1 wiecsóe.

Wa. Past

 

 

 

   
  

 

DARM O

W naszym składzie,nie dajemy darmo, ani gramofo-

nów, ani pianoli, lecz jje sprzedajemy. Kto bowiem da-
je darmo - ten napewno nie da Wam nic dobrego.
Ponieważ instrumenty sprzedajemy w wielkiej ilości
- przeto nasze ceny są bardzo niskie, a gramofony
najlepszego wyrobu.

Mamy Gramofony: COLUMBIA - SONORA --
KIMBERLY - EMERSON -- VICTOR. -PIANOLA
NA ROLKI - ROTH BROS. - SCHWAB - HEN-
KELMAN - FISHER,

Ta gotówkę lub małe tygodmowe splaty
Kompletny zapas najnowszychrekordów Columbia-

n =Odeon <- Vitor.
Zamówienia na rekordy przyjmu-

jemy listownie i odsyłamy Parcel
Post po całej Ameryce. Polskie nuty
-Rolki do Pianoli. Struny i muzyez-

Fifth Ave. Grafonola Shop, Inc.

708 FIFTH AVENUE
80. BROOKLYN, N. Y.

Tel. South 8123

 

   
     



 

"ntzowanemu rządowi.
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o 1: ADOLPH ROSZKOWSKI I-IELP WANTED SECI
skomunikuje się z niżej podpisanym Kto JeSt bez pracy ten Ia tu Zna]lee

w sprawie swych praw patentowych, * ,

dowie się pewnej rzeczy dla siebie ko- (555133 55,33, . ”3533363” %%%-Tizczzn Pfff-Ę 4333217 (150355ng
nformation Wa

rzystnej

-

DZIEWÓZĄTDO PRACY KZ NIRE

oh+ tom. BOBOTNIKÓW RIVETERS I BUCKERS -KP bme's, Yeape, są?-;,
. ad NP

LANCGNER, PARRY,CARD &LANGNER Uz" a POTRZEBA potrzeba, dobra robota dla dobrych robotników RZERZEKI3”Fw"-
. ,124 South 15th St., blisko stała praca przez cały rok Dobra zapłata z początku i awans

:

* OOA
177 William Street, New York Clty "Central Ave., Newark, N. J.Tn dala:51:35:23 wodkimolności Mech eo neilaoMarl worth

. INŻYNIERA Jana Sudkiewicia, który

i „Ewex; Magnus Company 48 godzin tygodniowo bez roboty w sobotę +.
5353213. asd—fax:: ginę-zuma" Incorporated . ŚwIaT—«3:3: WAN

DROGA DO ZDOBYCIA OBYWATEISTWA

||-|

apity Sve pe Nas $

egi New Haven, Conn. GREGG COMPANY, LTD. - [grim-ed

Plerwetym kroklem nw drodze, pro muszą się podpisać na zaprzystęło Wrak, sew aso a= Hackensack, N. J. uzfi'ifféy'fifirfiwfiin'c“ f"33?

wadzącej do zdobycia obywatelstwa
amerykańskiego, jest postaranie się c
tak zwano pierwsze papiery.
maś fe można w blurze klerka sądo
wego w tym sądzie, w którym nadają
amorykańskie obywatelstwo, po za
przysiężeniu  pownych faktów, wy.
szczególnfonych na przepisanym blan
kieclo, Pierwsze papiery to zaprzystę
fona deklaracja ze strony splikanta,
12 zamierza osiediió się na stałe w Sta
nach Zjednoczonych i że zrzeka się
przynaierności do państwa, _którego
dotychczas był obywatelem, czy pod:
danym. Poza tem na deklaracji poda
na są powno fakty, odnoszące stę do
osobistej charokterystyki aptkanta, a
mianowicie jego wiek, miejsce uro
dzenia, miejsce zamieszkania, kiedy
wyjechał do Amarykl 1 parę Innych

szczegółów.

Po wyjęciu pierwszych papierów -

(Qeclaratfon ot Intentiom) cudzozlo-
miec must czekać dwa lato, zanim mo

to wnieść podanie o właściwe paplo-
ry obywatedskie, ale 1 to tylko pod

warunkiem, feżeli razem po doliczentu
tych dwóch lat zamieszkiwał .prey

nfamniej przez pięć lat w Stanach

Zjednoczonych, Ostatn! rok powinien

ramfestkiwad w tym Stanie, w któ
tym zamieszkuje w chwili. rozpoczę›
cin starań o drugio papiery. Na apil:

kacji o drugie papiery obywatelskie

jest anarchisty i polignmistą, i że nie
deklaracji obywatelskiej. Mledry In:

nemi, aplikant musl stwierdzić, 1t nle

Jest anarchisty 1 poigumisty, 1 że nie
należy do żadnej organizacji, czy se-

kty, występującej przeciwko rorga:
Must dalej ob

wiadczy, 18 zrzeka się wszelkiej przy

należności do swego dotychczasowego

rządu, o takżo tytułów szlacheckich,
jeżeli jo posiada. Przy wnoszeniu po
danin, must dołączyć tak zwany cer

tyśikat przybycia od władz Imigracy)
nych tego kraju. Na certyfikacie tym

podane jest kiedy przybył aplikant do
tego kraju 1 inne szczegóły, wykazują

co jego totsamość.

Przychodzgo do klerka sądowego

dla wniestenta podania o drugie pe-
piery obywatelskie, uplikant obowię›

zany fest przyprowadzić ze sobą żch
świadków, obywatel! Stanów Zjedno

czonych, mogących zaświadczyć na
podstawie osobistej znajomości o mo-

ralnym charakterze aplikanta i o tem,
18 zamieszkiwał w Ameryce przynaj

mniej przez plęć lat, a w danym sta

nie przez jeden rok. Swiadkowie ci

'I forel

 

nych zeznaniach, które dołączone są

do podania o drugie papiery.

Po załatwieniu się z podaniem, a-
plikant musi czekać najmntej 90 dal,

zanim będzie mógł się zjawić w są-

dzio do złożenia egzaminu obywatel»
sklego. Przez cały ten czas nazwiska
aplikanta 1 jego świadków są wywie›

szone na widocznem miejęcu w biurze

klerka sądowego w tym celu, by pe-
biiczność wiedziała, że dany cudro-
ziemiec wntósł podanie o papiery o

bywatelskie 1 że dwaj obywatele ame
rykańscy gotowi są zaśwładczyć, 12

aplikant nadej się na obywatela Sta
nów Zjednoczonych. To właśnie daje

każdemu sposobność, jeżeli posiada

Informacje, świadczące przeciwko &
pifkantow!, by się z/awft nibo' ogobt6

cie podczas ostatnich przestuchów,
lub też nadosiał pisemne zenanie do
sądu, któreby umożliwiło rozpoczęcie

1 należyte zbadanie aplikanta.

, Po upływie 90 dni aplikant otrzy:
muje zawiadomienie, by się stawik zo

świadkami do sądu do ostatnich prze

słuchów 1 zdania egzaminu obywatel»
sklego. Prawo wymaga, aby egzamin

ton odbywał się, publicznie.

Aplikant pytany fest przez sędziego

Jero »

Jace, a mlanowicte, jeżeli wykazują,
1% aplikant nadaje się na obywatela

amerykańskiego, w takim razie otrzy.
muje on drugie papiery. Swiadkowie
również są pytani co do charakteru

aplikanta, co do jego czasu zamieszki
wania w Stanach Zjednoczonych 1 co

do ich ogólnej oplnji o nim, czy się
nadaje na obywatela, czy nie.

* Jeżeli w czasie tych przesłuchów sę

dzin nie znajdzie nie takiego, coby
świadczyło przeciwko aplikantowi, ja
ko odpowiedniemu kandydatowi, na

obywatela Stanów Zjednoczonych, -

wówczas wydaje orzeczenie nadające
mu obywatelstwo. Ostatnim kroklem
jest słożente przysięgi wierności dla

Stanów Zjednoczonych.

 

Do Szwajcarji powrócić ma w

najbliższym czasie 684

rów repatrjantów z Rosji.
6006 6

Japoński charge d'affaires w

Paryżu, p. Matende złożył w imie

niu swego rządu na grobie Pa-

steura dwie wspaniałe wazy, któ-

re są arcydziełem starożytnej

sztuki japońskiej.

 

Philadelphia i okolica

 

ZAWIADOMIENIE

Główne nabożeństwo podczas

konferencji zostanie odprawione

w. niedzielę o 11-ej przed polu-

dniem, dnia 3-go czerwca b, r.

przez gości delegatów z innych

miast na sali kościelnej vmc

ul., pomiędzy South 4tą i5-tą ul.

w południowej stronie miasta

Philadelphi.
Zapraszamykażdego do współ»

ndziału, Wieczorem zaś odbędzie

się wiec w tym samym budynku,

na którym będą przemawiać po

raz ostatni goście i gdzie każdy bę

dzie mógł usłyszeć wiele cieka-

wych i interesujących rzeczy. -

Początek wiecu o godz 7:80 wie-

ezorem. Niech nikt nie pominie

tej sposobności,

Wstęp wolny.

  

Komitet.

(@, 3?)

PHILADELPHIA - FRANKFORD

Tow. Kobiet A. N. $, urządza

Sohólkę w sobotę dnia 23 czer-

wca w parku przy polskim cmen-

tarzu w Andamua Atrakcją za-

 
Chcesz kupić dom, interes
lub sprzedać, zgłoś się o

Wacława

Frysztackiego

817 No. 3rd Street.
Asekuracfo ogutowe samochodów,
arkin wystawowego mebli { t. d.
WYSYLKA PIENIĘDZY
SPRZEDAŻ SZYFKART

, Wsrotkie. fntormacje udzielam

    

bawy będą śpiewy i tańce arty»
styczne, wykonane w przepigk-
nych kostjumach przy efektach
świetlnych przez uczennice p.
Niementowskiej, które zdobyły
sobie imię i aplauz polskiej pu-
Bliczności
pami, Gry i zabawy, oraz taniec
przy dźwiękach doborowej mu-
zyki uprzyjemnią gościom czas,
a doskonałe przekąski i chłodni-
ki. zaspokoją apztytPocqlek o

godz. 3.) po południ

(1, 3, 6, 10, 14,l7 19, 21-P)
 

Wezwanie na Konferencję

Okr. P. w PhiladelZ.

phia i okolicy

W myśl uchwały powziętej na osta-
tnim posiedzeniu Komitetu Okręgo-
wego, ninfejszym zwołuje się konte
rencję Okręgu IV-go na dzień %go
czerwca, w niedzielę, 1923 roku, do
Domu Polskiego pn. 211 Fatrmownt
Ave.

  

Porządek dzienny Konferencji
jest następujący: :

1. Otwarete konterencji;
2. Mianowanie kom, mandatowej;
3. Wybór prezydjum:
4, Sprawozdanie kom. mandatowej;
5. Sprawozdanie organizatorów, se-

kretarzy 1 kasjera Kom, Okręg.
Sprawozdanie deleg. oddziałów;
Rem-n na temat „Agitacja 1 or
antzacja";
Dynkush
Pomoc pismom naszym;

10. Wolne wnlosid. .
11. Odroczenie.

UWAGA: - Celem punktualnego
rozpoczęcia konferencji, każdy dele-
gat powinien soble wziąć za obowię:
zek, aby się stawił punktualnie na go
dring 10 rano 1 nle dał na siebie cze-
kag.

 

K. Narolski, org, Śkrgo.

poprzedniemi wystę-,

DZIEWCZYN
EMPIRE FLOOR & WALL TILE CO.
potrzebuje dziewczyn ktka do czystej

nonei uważne we
wuvumdsobocie.

dos
EMPIRE FLOO &WALL- TiLE CO.

METUCHEN

 stusią s B

@

PRASOWACZEK
PRZY KOSZULACH

dobra placa, stała praca
także do nauki z płacą

TRU VAL SHIRT CO,
1001 Ellubelh Ave.

Ellzabeth, N. J.
   

doświadczonych

ofe .puwhnou"dn zdalnych

poprą,mach! ROTKXE gopzy.
rou DNIA X sante

L. meuler &Son
€ pietro, Tees nike,
wilowr &Rly Aver. 
Lone ! cn

KOBIE: DO CZYSZCZENIA
die state kobiety, godziny od 6 rano
do 3730 lgamma-mm pól dnia w robotę

tm Inriasmace!
idk nao.

   

 

w Fonlsial

ATIONAL CLOAK & SUIT CO.
7th Ave. & 24th St,

  

an

PRASOWACZEK
doświadczenie: niekonieczne:
dobra stała, praca,

Cooper,44'Wcst 28 St.

WINDERS
na „foster" maszynach zdoświadczeniem

przy .
SERDAR
Karina: was

blisko Myrtie, Brooklyn
«

  Tamm
559 Marey: A

 

pziewcząń
# doświadczeniem we fabrace, awans dla

rych, robotnie
erg mow! fe

mosSite W wonxs
620 Fast 15th St

 

mASOWACZEK
Sa
peice

permc} curamens
139 Academy St, Long laland City. (4  

dMWlldulnlut-h prz www:": miękkim
i umcznym Jedz
SSMAN &

mo = 19 be n i City

„<--
pora: prace jek

polski i angielski 1 która umie mni
na maszynie, Prace na par -

ZilnlłśenlmNowy świat, 2 ilon

KOBIET (8) do lekkiego sprzątania, gi
ziny od 6 10 wieczór: 116 na lydsień

Hamilton Mency. O Church Bt

»
ni
Bquar
 

„FAWTERS" młodych, kobiet gotraęta do
nalepiania -wewnątrz -kutró Lue

'sZj
etoczente, głoszenia do Goldatith & Son,
Canal & Cherry Streets, a.

(at

DZIEWCZAT peitantal do roboty
stała, praca, przez cat
,

hit

 

  

 

DZIEWCZĄT - potrzebujemy kite dtle
aTYPn

- Mietai ate 00- 1006
Clinton St., Hoboken, W.3.

 

„ACETYLENE WELDERS"

potrzeba pierwszej klasy robot-

ników, Zgłoszenia:

HAESLER, RUCHSTUL CO., Ine.

229 Meeker Avenue, Brooklyn

Gm)

KTP, polnej: rotory & see
rodzin. dziennie, w -

bou:na w n poolPW
onusem, 1 zabezpieczeniem

boro subwajem lub 36th St. Ferry. Gm)

MĘŻCZYŻNI
mogą dostać stałą pracę

Zgłoszenia:
THE NEW ENGLAND CARPET

LINING CO.
New London, Conn,

cam
 

POTRZEBA MĘŻCZYZN
-

Doba waia g

GABBE MOLE WORKS, INC.,
Day & Raymond Streets,
souNORWALK,

  

 

 

   
 

 

(Gm

potrzebni, dnnwlmclenlena „bard 1 softheals" wymaszeni
soleinum W diugo: tabryceroputhier mae
"Waters A" foo aphu syendniowe.mu£

Plainfield, N. L
(m)

MOULDERS
mi

„moideri" przy smeli brama" won
1 konne: Zgłoszenia

Rirfusi: im C
Iaclaon Ave. & 10thSt, L1. City

(6)

ROBOTNIKOW
do mycla: samęchodów
BATARD GARAGE

40 Bayard Street, City. Co
I

,, Wringermen, pullers i washers"dotwhaciont,
Zaias aly

s PARK Rów, noon sitCortianat 1167 (89230)

Potrzebny mężczyzna
domvcll wutomoblL muli być dotwind-

e Ly -1 South tth
Brook Lol

 

Chłopców i mężczyzn

do nucy w..tinnlng ir 1 do (›[Muuj
INNKa prace 1 goni

Tron Worklv
Newark, N. 3.

 

  

MĘŻCZYZN
Notesy ialku. zdolnych, męż-

1 nauczymy ich .„poliektne 1 grin:
ding", na małych metalowych jakac
Dobrń pinca podczs nwukt; stain proca.
i pen Tydzień. told sumpm

& Fant ave City --Brad
r ine it Itst Shin,. Gm) w---- nre

POTRZEBA pomocnika w kużat, pier.
wszej klasy robotnika, R. Stoel

Son, 482 Vernon Ave., L. 1. Clty. (Am)

POTRZEDA plakares plecunttl ręki w
polskiej piekarni, przy, polekim, pieczy:
e chleba Zgłość się do:

gories ie St.,
 

ii Cuan 'chain nn-
(im

Fabryka na Lodi Branch of N. Y. S. & W. Railroad
(m

 

ROBOTNIKOW

do pracy na szynach kolejowych
$4.00 dziennie podczas pogody,

lub deszczu; mieszkania.
Bezpłatna kolej.

FREE EMPLOYMENT OFFICE
PENNSYLVANIA R. R.

109 West St., lub 100 W. 134 St.
New York City _(10-m)

 

TKACZY POTRZEBA

na
,,White 1 Fancy Worsteds"

33 BRADLEY ST.
1

66 BEACON ST.,

WORCESTER, MASS. w

 

MĘŻCZYZN DO ŁADOWANIA

do pracy przy „tonnage basis".
Zgłoszenia:

FREE EMPLOYMENT OFFICE
PENNSYLVANIA R. R.

109 West St.,
lub 100 West 184th St.,

New York City -=10-m)
pazinazacem eon

POMOCNIKÓW w garbarni potrzeba,
dwuch out ope

ratorów, „green tide trimmed, tan
house 1 bean house" pomocników, do-
bra zapłata, staia praca. Seton Leather
Co., 62 Verona Ave, Newark, N 1.

śm

Męzczyzn potrzeba
(ako   

ttWwhsttha %

PO'flOCVIKOW
do różnych robót na wowewurz i zewnątrzez ai

®, Hnplon
między

dia
cutorcowGutorców

with!!!dopumyW drum).

  

RiXW:
__98

  

 

przzycn
ubmttara 8 (-m)

 

 

  wto chor chNAepo KRAV na
boczym, okrącie przy wśo ekkillmuy,

    
KOWALIPOTRZEBA

dla odpowiednich:
HROOKLYV wadon & TRUCK WORKS
$14 Humboldt St, Greenpoint Bron‘klyn

po poufna—'—
Lorens & WING 16 lel‘Y St.. (im)

Ruthere orerhents olly

 

 

POTRZEBA «ined kobiety do nauczenia
. io robienia, chista, zównież,

do pom Cake: Shop.
Re WeR ToSire @
 

PorRz—ńrfmwuyw do ręcznego
wykańczania swedrów. Engelberg &

Kosack, 217 Mercer St.) New York.
ar

DZIEWCZĄT potrzeba do zawijania
i pakowania sugar pops.

czenie nie wymagane. Zapłata od $12
do $20 tygodniowo, lub robota od sztu
ki. Schwarz & Sons, 72 Williams St
Newark, N 3.

DOŚWIADCZONYCH robotnio do wym
blanta rękawicsek, Prix Seam. Zgło›

szenia Louls Meyers & Son; 110- 5 Ave
@

  

    

metan to praz wH
trzeba: 19%p repnintone.

  
(C

NNERS® -potredni do„I
1" moplages. -Atlantle- Metal

samum Co, (8 Crosby St, Ne
 

mias Phil Diets l
peg., & sth fi. Ozone Park, Lo

 

noso'rmow dooesinej prze
mw pralni, szenia 1xre

aio In mv fuer Goren.
E. inch St& Avenue: zoprze

wcoopment, Hex, stacje, Bńnmu
freach nub
MLODYCH metcarin do lekkiej tapry:

Gm)
cznej. pracy,

3rd Ave., bliskoBęrlng79688
 
  

 

partamencie maglowania. -Original

Pru-e Steam: Laundry, 244 East 137
(sn

„THERE—OFF" dolwhdclnnychw
departamencie maglowania; Orię!-

nal Pruse Steam Laundry, 244 East
187 St. C

DOSWIADCZONYCH |shakers". w
departamencie maglowania, Original

Pruse Steam Laundry, 24 E. 197
Street 51)

A takie, któ-

eyzypoi:

|

rocameeosizr£

tie, Brooklyn. 0p,

|

panrechigler, & Co» 4

„CATCHERS" doświadczonych 4°:

|

„box makers", do-

.Eningorppreh ott drewnianych "pod-
3, 1. 303 Went. 10Bt,

otoo Chl jedninych -krae-
. chart Co., 006 Water

Mas

Krobycm: ,( o
Ton 5 mit Regal spatiale nace

cemia nto mm:"We,Po 116
"Ave., (Gm
<tiin. intol stain
page. 3. ® Moghin, 10 tam Q
«fas Gim) 

DOŚWIADCZONYCH dziewczyn do
ogólnej roboty przy. maglowaniu.

Original" Pruso Steam Loundzy, 244
E. 187.8t 5

,fecdors"w
dopartamencie maglowania. Origi-

team Laundry, 244 E.
(st

DOŚWIADCZONYCH

nal
187 St.

roxOCNIKoW pny drlmhme] robocie.
Zgłoszenta: Tater Tiros. 1008 Me-

tropolitan Ave., rooklyn
anat... .....SPL

potrzeba do fabrycznej

pracy, dobra. placa, stała. Zgłosze-

jia ,Grand Corrugated Paper, 32nd
& 4 Ave., Brook (m

PORTERS & ;Wall |washers. Post

Graduate Hospital, 20 St. & 2nd

 

 

DOSWIADCZONYCH„starchers"w

Ori-

ginal Pruse Steam Laundry, 244 E.

ist St. (31)

młoda Asiewo ma
. 130, miesięcznie.gnkAj

Ave: (4m)

SLNRG® chioper do oetina) roboty -
Central Cost & Apron Supply. 71":

tnt ; m
110110me -potrzeba,mmm..-ń

  

    

1 wikt. Post Graduate: Hospital, Wrecking meens
& int ** wd Blvd & lm scWlnllelaLL. Gm

»L008,xAnzs,B j dre: FOZ ern" Monte Fine
IŚ pital, m 1E
 

 
Ga) , €

loinann-ln:"ww 7.
Art Ivory Mig Co, SRS
broon. (imm)
rornzemy ha dust

dobra
anenl *Bakery, "26°Purdve

stol, Cona.

 

ww ..
Poznznna kiku szeterów do remote:
nie pieczyw
16-120 "om

 

an u
1 'Ave., tor mm Bt.

ROBOTNIKÓW potrzeba w składzie

  

POTRZEBA DAWNYCH I

NOWYCH ROBOTNIKÓW

Następujące wanny gotowe są do
podjęcia, pracy:

Casting House "A"
Anode Ml
Series Tank Mousa.

Dawai pracowntcy, wydalent a powe-
du zastoju przemysłowego, otrzymają
90 powrocie do pracy bonus stutkowy

 

u. towarzyskical ZeloTis: dase 10 o.it os Seward 5
ca 

POSZUKUJE Antoniego Pikotowakiego a
demi Grodeieńakiej, tek,insta. Mielni

  

umm
it wi as n..-„J.PRY

caigan Ave,
ai

 

Mine hols Ia"
MB2CZTENA Int 40, powrukuje Intell

af 17 do 40 i
Zgłoszenia na adre

 

 

1. robotnicy

Inne posady również otwarte dla lu-
dst, szukających stalej pracy.

Zglonl się natychmiast gotowi do pracy
1 r tę:

Baltimore Copper Works
THIRD AVENUE & FIPTH STREET

BALTIMORE, MARYLAND
- Gm)
 

POTRZEBA

Mężczyzn 1 chłopców" powyżej 16 lat,
wieku, do' dobrej czystej pracy w

fabryce wykończanta towarów;
prac.

Po 6 miesiącach pracy robotnicy do-
mi. Endowment savings 1 Lif

Insurance zabezpieczenie.

Zgłoszenia osobiście
do Employment Office

JOSEPH BANCROFT

& SONS CO.

Rockford, Wilmington,

Delaware.
Gm)

 

,,BEEF CARRIERS",

mężczyzn, „knife men"

„casings room men i shovers"

stała praca;
dobra płaca.

Zgłoszenia 7 wieczór
w niedzielę i cały tydzień.

. 616 WEST 40 STREET ,
om
 

Dziewcząt, chłopców

i mężczyzn

me,wieWd. *mar-vb.
na miej

Zgłoszenia
coRDAGE COMPANT

Poo aire9.
/_ Jersey Cit (CJ)

« ROBOTNIKOW
W PIEKARNI

potrzeba. - Zgłoszenia

SCHULT'S BAKERY
Oak & West Sts., blisko Harlem

Mt. Vernon, New York

CONTINENTAL CAN CO.

 

 

 

 

  

trzeba

(Gm
 

drzewa. Stała praca. Belmont Lum: ;
ber Co, Gartleld, N. J. (Gm) |18 St. & COLE Sts, Jersey City

Typae |j kr»
mahmu!“$ ran Stalé’prnc: clay rikSt. Jun” Bubding. Gm) "

wór:poecie po& |---

pre. ool" m
"---...
Pornzema mwmw” do maszyn 1 do

  
ogólnej rot na godzinę 1 robo-

ta oaert enie: Newark Tube
& Work-. Ties th Fin evet
Newari, N. (Gm)
POTRZEBA mlodego, rtinego 1 inteligs
tnego mężczyzny do wyuczenta sjęme-

tek, Strauch Brow, Inc. rog 161 Bt. &Wal«
foot presses, stain. prace wie-
niegą mężemyryny, Dwnsie {7 Ann Street

    

___noen sant
POTRZEBA mlotego do pra-

suooh:
w wal.

 

Diamant Teo&mico. Runyon stA
Dedger Ava. Newa
SPRAYERS potrzebni, muszę być do-

gwladczent na binszanel robocto.-
Zgłoszenia M, Kamenstefn, Prospect
& Poarl Sts. Brooklyn. (Gm)

  

 

 

FoTRERRX kermiaryns moty x wi.
iim. Pioka, Read Co,, 226 BordenA
m

my do nowzenia
wIEEw y:"!

oustsNyRank Bool
7. 4

 

  
MEŻCZYZN 1 kobiet potrzeba do -

Miornnia orzechów w jasnej fabry-
ce. Siedzącn robota: stain praca of
sztuki. James Kadelburg Inc., 167 -

Bt, Brooklyn. Cm

t. 8. PLAUT & CO.
Newark, N. J.

zebują -natychminat -ktlir adolngch
operatorów prey awnings 1 allp covers"

yp
mvt or

has, . ibPau"S"M:,

POTRZEBA ROBOTNIKOW

1 młodych mężczyzn, którzy chcą na
uczyć się wyrobu papieru.
Dobra płace, stała praca

Zgłoszenia
THE ST. GEORGE PAPER CO.

NORWALK, CONX.
Gm

MEZCZYZN
do iekkiej. prac
praca. Bobra new:

pol dni: w sobotę

canapa bat amore aum
Set West 3 et C  

  

lub kobiety potrzeba do
1
kttey aree

(m)

czysaczenia, biura doktora
yous t NPA

c. Dr.Chasina, istAve. 6
   
LUŚWISARZY tronu potrsba, dotwind
uchylić uhnenu.GlT6. King St.

on (m)

muzem dtku dolnychrepresenan.

  

   
  

   
 

     

 

    

1 polisę życie,
Pnyjdlcla gotowi dOpuny POSZUKUJE tony Jorety Trajder, któ-
„Blast.Furnace" Operatorzy poźciło, zawierając le lob. u

Pomocników przy kotlach "'"" "+;

 

nianie o dostanie 325
1eP y,dam" Ave. ()

 

Pokoje do Wynajęcia
(Rooma to let )

MIEJSCE NA BIURKO
do wynajęcia
w drukarni

431 East 14 Street,
New York City.

 

LETNIROW! Ktoby chciał: wyśatma lato na, policy far

  

tura
mamm-Wincenty znRTW%-

an  
FRONT root

 

basemencio do stots
W

mały pokój dla: 1 lub 2 kobiet:
#L re Dru.
ss St.

 

o
an

DWA pokoje do wynajecie. rent HB te:
komendacje wymagan erą

erni Arson, 1 phos
FRONTOWY pokój do wynajęcia m.#
parów. T: piętro, na

nkkiczyk, 56 test an st. W twj
odnajęcia _dia

«r. E.
Gr

 

POKÓJ umeblowany do
„ intellcencnego, Polska
 

UMEBLOWANE mieszkanie, + pobo! d
wynajęcia, ważelkie ulepszenia. “any

ko, he, te bave B0,
tako Prompest Ave. rtacil „m.m- i

oszenia w
esOI
i dn

"w 5,
feint thin"

t Haven
   

 

Wyjaśnienie w sprawie po-

życzki. francuskiej

dla Rumunii

PARYŻ, 2 czerwca, - Pożycz»
ka 100,000,000 franków dla: Ru-
munji przeciwko której gwałto-
wnie wystypili posłowie socjal
styczni w parlamencie francu-
skim, została uchwalona przez
parlament francuski jeszcze przed
dwoma laty, gdy Rumunja była
zagrożona przez najazd bolsze»
wiekiej Rosji i Francja w poczu»
ciu zapewnieni ieczeń
zagrożonego przez możliwy atak
Rosji na Rumunię udzieliła Ru-
munji tej pożyczki na wyposaże»
nie armji rumuńskiej w materja« |
Ty wojenne, większość których
Rumunja zobowiązała się nabyć
we Francji za uzyskaną pancz-

POSZULWANIA
Konsulat Generalny uprasza osobyniżej wyszczególnione (lub osoby mo-zące udzielić informacjio nick) oftskawe zgłoszenie się pisemne lub o-sobiste do Konsulatu Generalnego,063 Third Ave., New York City, ce«lem otrzymania wiadomości w spre«wachrodzinnych lub majątkowych.aga Dorota z Pachatów, żonaJana, temiestkalego wLestar, W. Va.oraz syn jej Piotr PejStrong Cecyiie, 2014 Franklin StPhiladelphia, Pa.Miecznikowski Aleksander, Walter,Ludwik, Edward i Berta, poszukiwa:ni w sprawie spadku po p. WandzieMięcznikowskiej.Szaliński Piotr pracował w Broo~klymie w fabryce papieru.KrzyszczakJan ze wsiKrzein, gm.Korzywnica, pow. Sandomierz. iWar lan, snPora i 36zefiny z Szeptowskich.Bednapski Józef w wieku lat 50,dawniej zamieszkały po. 449 E. 146St, New York City.Stelmaszewski Tytus i Rozalja po.ssukimant prage Antoniego Pictsow.cza w Poznaniu.Górecki Bolesław z Radzynia,Wincentego i Sonaty 04 1906 r. w gienach Zjednoczonych.Romanowski Kazimierz, poccy z Litwyi p.]mmod 1911 r. w Stanach Zie-

dnoeso
Torstar GENERALNY,

Rzeczpospolitej Polskiej
w NewYu

 

 

  

  



8 STRONICA WYDANIE NIEDZIELNE

Korespondencje i Zawiadomienia

OBJAZD POSŁA N. BARLICKIEGO REALE STATE SE©TE©N. » » & a. „Dom własny niechaj będzie celem starań Waszym"Przybyły w gowcmę Z. P. delegat P. P. S. poseł Norbert
Barlicki, po odbyciu imponuj ących wieców, odwiedzi cały szereg
osad na wschodzie, przywożąc robotnikom polskim pozdrowienie
z Polski, słowa zachęty i nauki.

Poseł Barlicki jest wybitnym politykiem - parlamentarzystą.

NOWY ŚWIAT, NIEDZIELA, 3C7ERWCA (SUNDAY, J

 

E 3) 1923

 

 

 

 

Realnosci do Sprzedania
( Real Estate for Sale)

Realności do Sprzedania Interes
(Rest Estate fur Sata) y do sprzedania

(Business Opportunities) Interesy do Sprzedania
(Business Opportunities)

Realnosci do Sfrztdam'a
(Real Estate for Sale)

   

 

  
     

mierne --- cogs
Jako członek Rady Obrony Państwa, jako członek Komisji pokoju LINKE & BRACHOCKI PIEKNA ENE NADMACA się GAWLINSKI w TW WAWA ateraeg

f L w . & co. Frei 3"Bra" 220008, w * 2 2w Rydze, jako kierownik Klubu posłów socjalistycznych - od- 1emame Ai, na w N. v. t cu‘AramSieAdtu Catskill Mt.
2 domy mieszkalne, umeblowane, 200 «k

 

cznie" $1300.

 

tanie domy
Brooklynie

 rokdo rorzedania: ,dobry
zamieszkanie, -

29 flue-1mm sutantenia #4 Rorty
Sth Hireet, Broo

grywał i odgrywa wielką rolę w publicznym życiu polskim i wszy-
stwie jego tajniki i problemy zna jak najdokładniej. Poseł Nor-
bert Barlicki jest mistrzem słowa! Przemówienia jego słucha, się

polecóją następują
w New Yorku   BTATIONERT cigar i candy story na

talo 2 powodu nieporozu
mienia między spotkam!" bos Tik %

(bn)
 3 murowany: dom, 18. pok

ow tam. drewniany, 8 pokol, wanny.-

 

H   
 

 

. „--- MEDLE + 3 puknl do mud-nu moina ( wr. „ .
Nadzwyczajne posiedzenie fli w Na posiedzeniu Tow. św.! Michala xm Tous pobskie muro RreaLNostiows yamleerkat? retoucnia w proverni 0 N

Portchester, N. Y. odbędzie się na sali w Peabody, Mass. po przedstawieniu 50 farmm Nex Jere,2minuty .„r(„,...,mmmm„ 69 jepiaccieczynszu
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| będzie urządzone w niedzie-
dnia Sgo czerwca, o godzinie Tej

wieczorem Wielkie Zgromadzenie Lu-
dowe, na sali Słowiańskich Sokołów,
521 Hallet ulicy.

Przybywajcie tłumnie na wiec To-
warzysza Barlickiego, by z jego ust
dowiedzieć się o stanie rzeczy w O}
czyśnie, o walce proletarjatu z reaks
cią o rozwoju izdobyczach polskiej obowiązani są przybyć. narodowegiu, że okręty zagranicz- ny więcznie z ziemi lotami
klasy robotniczej. iw f lich * i tE BOUSUET Prze s merece. |OE* o „..y.u'.:".:„;:," det ky ; 4 » A Dezpłatne Informacje 1 wolny tyklet kolejowyTow. Barlicki jest długoletnim prze A. E. Saulicz, sekretarz). ne na wodach | amerykańskich -- Buny zdobył no. way "NHP WSW" wwr «6:3;ca i żony udzielamy, aby obejrzeć nasze
wodnikiem ruchu robotniczego i rewo- 69 ma obowiązywać amerykańskie j, New. York City.
Jucyjnego w byłym zaborze rosyjskim,
cieszy się sławą prześwietnego mówcy.
Dowiecie się od niego wiele nowych
a ciekawych szczegółów z życia. poli-
tycznego i społecznego w Pol

Przychodźcie tłumnie na wies i frzy
prowadźcie z soby znajomych

„WSTĘP worwy!
Komitet oddz. „Wolny Duch" 2. S. P.
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"łe Tike. sot park. prey eF możliwych zarzutów bezprawia i N;”m*"ka kuth Wi € 7 a 6 Okr. | Pol: kupić - Kto cheWielki Wiec Ludowy mMikoVale.: 5:12:23? gym podeptania praw konstytucyjnych 1 gtmLud*"wiem„ R 16 grę-'.ur'zonsumś,mnonm zg.”, Kto chse kupi Joo5,15?de DOM lub INTERES
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przyświeca robotnikom polskim, przed
stawiejel których -- jeden z najwy»
bitniejszych polityków polskich. doby PONT STREET, BROOKLYN, N. vz rzystw w stosunku do Ligi ku, przy 158 ulicy i 8 Avo. Wielki «Al ou NOTARIATNA mat wor zrobecnej i wybitny trybun ludowy. WOŚP K 50 sie aaa 4 u, prey ulicy CBLARIA NOTARIACNA załatwie wszelkie wprawy starokrafówe z le-

gr gdzie się Unieważnienie prohibicji: przyję- Piknik Zjedn, Splew. Polskich TERA PIEMIEDET0b , ,. »
Poseł: Norbert Barlicki

Przewodniczący Klubu: P. P. S., De-
Jegat P. P. S. do robotników -polskich
w St, Zjedn. przemawiać będzie w
niedzielę, dnia 3 czerweś br. o godzi»
nie żej po południu na wielkim wie-
cu ludowym, jaki urządza oddział Z
8. P. w sali Białego Orla, 62 Char-
terock Ave., Hartford, Com.

Obywatela Polacy: Kto'z/Was ko-
cha wolność: kto che, wby narod pol-
ald. byt wczęiwym; któ. jednocześ=
nie chce się dowiedzieć od: wystońca
robotników z Polski - prawdy o Pol
sce, o rządzie polskim;/o. przyszłości
Narodu Polskiego, którego jestósy»
nem -- ten przyjdzie na Wie,postu-
chis t, sercem się przyczyni do zwy› 8%" Hartford, Conn. -\ ków ze szkodą zdrowia obywateli „Harmo- ____________ j

» ; '? urządza wielki bal. mask rze Wyrabiam wszelkie dok t i i
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Specjalne zgromadzenie Rus-
ko-Polskich członków Unji Klok-
makrów odbędzie się w pohie-
działek 4 czerwca, o godzinie 8
wieczór w Domu Narodowym,
315 East 10 ulica. Na porządku
dziennym: Wybór przewodniczą
cego Oddziału, - Wszyscy człon

 

~WEBSTER, MASS.

Odezwa do Polonji w Webster
i okolicy!

Szanowni: Rodacy i Rodaczki:, .
Staraniem Północno Amerykańskiej

Ligi Obywatelskiej dla Imigzantów
odbędzie się wielki wiec dnia.8 czerw-
ca, w niedzielę po południu o godzie

warzystw. Omawiane będą ważne
sprawy naszej imigracji oraz przede
stawiona będzie sprawa polskich to-

z mów, śpiewu, muzyki i deklama«
Przemawieć będą reprezentanci

Lig.
- Wstęp wolny dla wszystkich. Ko-
Tekty nie będzie.

Komitet:
1. Lyslk Adam Cichoń, Hipolit
Dężek, Lysik, Franciszka
2niomSotoPekarongh,

A,. Wodzyński, J. Zmitrokiewiez,
J. Baran.

MARSZRUTA

POSLA® N. BARLICKIEGO
Odbędą się wiece w następują-

cych miejscowościach:
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8 4 drowniany. Cen.813000 -
Wphty $4,000

8 fam. murowany, 4 pol

8

ty $10,000. Rent $4,400

10 fam. murowany, 2 “my, 5 pokoi
dla rodziny, elektryka. Cena $20,-
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(Cigg dalszy ze str. 1-ej)

nych pomysłów prawnych-innym
narodom wbrew prawu między-

›prawo prohibicyjne, Na tych wła-
śnie dwuch faktach"oparli się au-
torzy prawa o- unieważnieniu
prohibic}{ 'i sam' gubernator
Smith i nikt im nie może zarzu:
cić, że działal© w. złej. woli albo
bezprawnie. Opinja umiarkowa-
nych zwolenników prohibicji u-
walniająca- autorów unieważnie-
nia prawa prohibicyjnego od

przeciwników bezwzględnej
wstrzemiężliwości,

te z radością przez naród
" amerykański

Fakt unieważnienia ustawy
prohibicyJne} przez stan New
York wywołał wcatym kraju ol-
brzymie wrażenie, Ludność, szcze
gólnie klasa robotnicza nie kryje
się z wyrazami zadowolenia, że
nienaturalne prawo probibicyjne,
krępujące osobistą wolność oby-
waleli zostało do pewnego sło-
pnia unieważnione, Jedyńie prze-
mytnicy: wódki, "którzy: za. czas

trwania obowiązkowej probibicji
dorobili się olbrzymich mająt-

 
 

OGRANICZENIAPROHIBICYJNE W STANIE

ZNIESIONE
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Nowy rekord wzlotu aeropla-

nem na wysokość

wy rekord wzlotu na wysokość, wzbie
jając się w swoim seroplanie na wy»
sokość 8,100 metrów około 28,540 stóp
z ciężarem 250 kilogramów.

KALENDARZYK ZABAW.

17 Crerwes - Piknik Kółka Mando
linistéw w Grand CRYPuku. Sto
to Island, o godzinie 10 rano

24 Czerwca - Wielki Roczny Piknik
Tow, Splowu „Dzwon Łylmunu”

©", Wolna Polska w Clinton Par
ku, Maspeth Ave, L.1.

15 Lipea -w Manbattan Casino Par

5 Slerpnia-Piknik Zlgezonych Tow.
M. Konopnickiej, Nowe życie, Kół
ka Przyjaciół 1 Tow. Wz. Pomocy
Narajów, w Ulmer Parku w Broo
klynie, -=

& Sierpnia - Piknik Kom, Lokalno:
agltacyjnego Zw. Soc. Polskich w
Liberty Parku, Astorja, L. L.

6 Października Koncert 1 bal Tow.
Spiewu „Harmonja" w Domu Na
rodowym, przy 8 ulicy w Nowym

- Yorku.
20 Października, 10-letni Jubllouss

1 Koncert Tow, Splewa Dewon zy
gmunta w Domu Narodowym, 261
Driggs: Ave., Brooklyn

20 Października oncert Tow. Sp.

„Drwon znmun Domu Naro
dowym, 261 Driggs Ave, Brooklyn,

30 Grudnia - Tow. Sp. „Harmonja"
urządza Cholnkę dla dzistwy, w
Domu Narodowym, przy 8 ulicy w

 

New Yorku.
5 Stycznia, 1924 - Tow.
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MEAT MARKET I GROSERNIA
BARDZO TANIO

do przedańie, również atterny murowa-
ny dom 21x20 z piwnicą, mieszkalne po-
koje na drugim płętrze, woda t elektrycz»
na światia, również muto truck, wutonio-
Mi 1 urządzenie, Wszystko wś 17600.-
Forunkt, Nardzo, majo, komyctycji, do:

Tron
(Ge)i

& FAMILINY drewniany dom, aparta-
mena no fpokol rent 3118 miesiocee

nie, cena 1985
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SPRIGADK, #1 Norman %

"Te
DOM murowany # famiiny w ladnej o-
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.. |\Eugene E. Kovach
w 206 Driggs Avenue,

Brooklyn, N, Y.
 
 
 

 

codziennie,
$5 miesięcznie i 4 pokojowy dom też na małe spłaty, po #10 miesięcznie,
dopóki wpłaci. - Piszclo kiedy maclo zamiar wyjechać, sby skorzystań z
oferty kupna tak tanio oflarowanej realności,
HOMES COMPANY,

5 mil z Nowego Yorku, przy
nem mieście.

dring gotowy do wyjazdu od 1
otrzyma 5000 kw. stóp ziemi na farmę za $99

208 Broadway, ~ Room 244,

MALE FARMY $399

NOWE, PIĘKNE DOMY i MALE FARMY

Potrzeba tylko 850 na początek, aby posladad
własny dom i turnię. Każdy, ktozgłośt się z ro

wielkim, fabryce

3 godziny,
o is whan

New York.
 
 
 

Arum“

. WOLANSKI
Telefon: Greenpoint 6023,

DZAMY _RODZINY z KRAJU
Wszelkie Informacje udzielamy chętnie Rodakom bARMO.

markact
na warathie nls bo tetach

 
 

 
 

660-3cia Avenue,

Telefon: South 4188.

KAROL MARYANSKI

NOTARJUSZ

AGENCJA REALNOŚCI
Sprzedaje 1 kupuje domy, wypożycza pieniądze na pierwszą i

drugą hipotekę, ubezpiecza od ognia i innych wypadków

KANCELARIA NOTARIALNA

Brooklyn, N. Y.
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wydłużonym stanie, prosta
jedyną ~ozdobę k-olnierzyk

 

  

  

 

dzie fantazyjny kołnierz lub eryginalne zapi
, Przypatrz się czarno - białym kreacjom

  

  

 

  
  

  

jedwabną koronka, a jedynieboki zdobi biały haf
  

milsza i ładniejsza od wszystkiego, cośmy. dotychć
dzinie widziały. %

Proste i skromne będą również twoje na:
gliże, zarówno ranne suknie i szlafroczki, jak i

bielizna; -. jedwab, linon, batyst - wszyst-

 

  

  

  
  

  

  

  
    

    
   

     
  

 

wia

freluches", ozdobionych mereżkami lub wązką,

jaknajwęższą koroneczką---0 ile nie jesteś -
idealnie „svelt" - jak ciągle jeszcze 'by6 po-

winnać, uratuje cię pas z jersey lub kananku,
doskonale obciągający biodra; pamiętaj o

wicze kształty,

 

de /suknie są
bo Joli wspania-

w
enki. Robi

bnej 'alpagi,crepede chine lub fularu:
rwsze - jednobarwne, fularowa zaś w
e fantastyczne desenie. Taka sukienka

b batystu, Będziesz ją mogła nosić zaró-
wno w domu, jak i dó „footing". Szczęgólniej alpagowe sukignki
w tonie „vert amande", przepasane czarnym lakierowanym pas.
kiem, (rękaw długi, zakończony białym mankietem, takim, jak.
kołnierz) doskonale może zastąpić w lecie skromny „trotteur". -
A jednak plisowana lub fałdowana spódniczka i krótki żakiecik RP)
ma w sobie również urok, któremu niepodobna się oprzeć. Ponie- ?
waż lubisz prostotę - jedynem przybraniemtwego kostjumu bę- i

fin na. Naprzyklad
ta wieczorowa suknia z czarnej crepe de chine - .przód pokryty
tak
w słomy lub chłodny dzień narzucisz na tę strojną tualetę płaszcz
z impregnowanej crepe de chine '- jest ostatnia nowość, o ileż

zas w tej dzie-

Rycina przedsta-

ko to nadaje się do owych delikatnych „fan- stylu z czasów

Wojny: Domowej.
Najnowsze mpdy

szukają prymity-

wności 1 prostoty

tym pasie, który nadaje ciału efibiczne, dzie- igiglzgfitdefmty

     

w. linjach,
z białego

  

t szarotki.

sukienkę w

 

       

 



    

  

     

     
  

F1! GABRJELA ZAPOLSKA

PRZEPISY KUCHARSKIE

Pudding z marchwi.
Ten pudding, oprócz wszystkich in:

nych, ma jeszcze tę zaletę, 46 nie po-
trzebuje jaj. Bierze się: pół funta tar
tej marchwi, pół funta drobno sieka»
nego toju, % funta brunatnego cukra,
połowę startej muszkatelowej gałki, 1
funt Sun-Maid rodzynków, jednę ty-
żeczkę soli, jeden funt mąki, - jednę
uncle siekanych orzechów, pół tyże
erki sody
Po wymyciu rodzynków, zmieszać z

suchą mąką, dodać inne pozostałości
1 mieszać z zimną wodą, ażeby uro
bl sztywne ciasto. Ugotować w po
dwójnym rondelku na parse 3 godzk
ny. Podać z bitą śmietanką,albo też
z słodkiem sosem.

Kotlety baranie
Powykrawać z baraniny przy że

brach kotlety, wyżyłować kostki 1 mig
s, ubić walkiem, formując tak ko
tet, aby prey nim kostka pozostała;
posolić, maczać w rozbitem jajku -
posypać tartą bułką 1 usmażyć szyb
ko z obu stron, aby nie wyschly

Chruścik lub faworki
4 cale jaja, 4 żółtka ubić dobrze z

dużą tyżką cukru i w te jaj wgnieść
męki, ile się wgolocie - powinno
wejść półtora funta, dodając mały ty
tke masła. Rozwalkować i smarzyć
zaraz, Jeżeli ciasto przeschnie, fa
worki będą złe. Wyśmując z patelni
w tej chwili posypać cukrem z wat
1g, bo gdy wystygnie, cukier nie przyl
gnie. Z tej propacji będą 3 duże pół
miski; szmaleu do smażenia dosta
tecznie dwa funty.
 

   € "
Niestety jest wieleosób,którzy
śmieją się z Waszego nie
szczęścia ! bry jaciel
jednak poradziłby wan użyć

Ruffles
śmiertelny wróg Inpicia.
Nacierajcio Rufflesem skó
głowy codziennie, mniej więcej
z tydzień czasu fupież wkrót-
oe zniknie, Później używajcie

/| Ruffles od czasu do czasu i
utrzymujcie w ten sposób skó-
a głowy czystą i zdrową i

asze włosy. bujtemi i łade
nomi.
65¢, w aptakach Iub poflijiie 780.
wprost do laboratoryum.
F. AD. RICHTER & CO,

104-114 So. 4th St.
Brooklyn, N. Y.
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(Studjum)
 

Ja mam jedno słowo na okre:
ślenie mężczyzn.
Są to „dorosłe dzieci".
Tak, powtórzę to nie raz, ale

tysiąc razy.
Śmieszne to, gdy drobna kobie-

ta powie na wysokiego, siwieją-
cego mężczyznę „dziecko", a prze-
cież wtedy znalazła prawdziwe sło
wo dla swego ukochanego,
My kobiety pieścimy się, stwa-

rzamy sobie same ten świat pie-
szezot i uśmiechów, w którymtak
chętnie gospodarujemy, a prze-
cież prawdziwemdzieckiem z po-
między nas dwojga jest „on" -
tylko „on."

I każdy z nich, nawet nałogo-
wy pijak, obszarpany wyrobnik,
wykwintny szuler - ach!. zło-
dziej nawet ma w głębi swej du-
szy czysłą poetyczną nutę, która
raz trącona, może mu grać wśród
wszystkich życia kolei,

Ty, młode, niedoświadczone,
nawet nie możesz wiedzieć, ile ko
bieta ma sposobów do wydosta-
nia jasnej chwili z najsmutniej»
szego dnia całego.
Trzeba umieć patrzeć w głąb

duszy, szukać, a raz poznawszy
słabą stronę, położyć na niej swą
dłoń, nie dla zabliźnienia rany,
ale dla przyniesienia ulgi chwilo-
wej; nie dla powstrzymania nad
przepaścią, bo na to dłoń nasza
za słaba, alo dla sprowadzenia
na chwilę z bagniska w jaśniej»
sze, promienniejsze strony.
Widziałam miężczyznę, w któ-

rego duszy umarły napozór wszel
kie szlachetniejsze chęci, żył bez
jutra, bez Boga, częi i honoru:
był to istny cygan wśródludzi,
poniewierany i odtrącany przez
wszystkich, a przecież cynizm je-
go, milkł wobec prostej piosnki
Schuberta, którą posłyszał grafą
o wieczornym zmroku. Płakał
wiedy jak dziecko słuchał rzew.
nej melodji, powtarzając: „poco

ja żyję! poco ja żyję?"
Znałam znów człowicka tak

gwałtownego, że wszystkie hura-
gany malały i nikły wobec jego
gniewu, Szalał z wściekłości za
Jada drobnostką i rwał sig do no-
ża, Czy wiesz, co go uspakajato?
Oto srberny promień księżyca, -
Ten czystyblask robił go małym
i powolnym jak jagnię. Patrzył w

księżyc i uśmiechał się dobrym,

dziecinnym uśmiechem, Zdawało

się wtedy, że ten człowiek jest a=

niołem dobroci,
Studjowatam raz wykwintnego

dandysa, który wśród rzeczywi-

stych i olbrzymich trosk mate-
rjalnych rozrywał ślę - rysując

karykałury samego siebie, Było

to także dobre, miłe dziecko, do-

wcipne i smutno-wesołe, Gdyby

  

- |go któ zobaczył pochylonego nad
ćwiartką papieru, kreślącego coś
 

 

 

 

Wyśmienity,

Miły Smak

FranckChicory

(Cykoryi Franka)

do swojej kawy,
takjak dodajesz soli do swojego pożywienia

Pytaj Swojego Grosernika

O Prawdziwą Franka Cykoryę,opakowanąw
kwadratowe 4 funtowe paczki--Jedna

próba przekona cię
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z zajęciem, sądziłby, że „on" ra:
chunki robi.
Nie! - on rysował swoją ka-

rykaturę.
Znałam także człowieka olbrzy

miej inteligencji i talentu. Było
to coś nakształt Heinego, Pisał
drobne, krótkie piosenki, ,Czyta-
jąc je, otwierało się niebo - on
sam życiem swojem grzązł w blo-
cie. Gdy się go łajało, uśmiechał
się potulnie i patrzył z przymi-
leniemw oczy, Było tyle dziecka
w tym dorosłym mężczyźnie, że
mu za ten uśmiech darowałoby
sig drugie tyle win... Usprawie-
dliwiał się wyrazem czerwonych
od bezsenności oczów - oczy te
prosiły o przebaczenie tak potul-
nie, tak miło, że srogie wyrazy
milkły na ustach. Dziecko wypra=
szało od kary miężczyzę.

Patrz na doktora, na tego żelaz
nego męża o nerwach ze stali. Z
jakąż zimą krwią tnie świeżo
przyniesionego trupa, lub robi nie
bezpieczną operację. Jeden rys tej
twarzy nie drgnie, „on" stoi chło-
dny i niewzruszony, brocząc ręką
we krwi, Idź za nim do domu.
Cóż on robi? Umył ręce w kar-
bolowej wodzie i zasiadł na My-

i ym dwuletnim sy
się tekturowym niedź-
wycina lalki z papie-

ru. Teraz zaprzągł kota do wóz.
ka i usiłuje wytresować go do
zaprzęgu, Nagle dzwonek odzywa
się w przedpokoju. To chory w
przystępie gorączki przerwał ban
daże. Budzi się mężczyzna w dzie
cku - lekarz śpieszy ratować ko-
nającego, kot tymczasem wraz z
wózkiem ucieka.
O tak! są to stare dzieci, pełne

fałszu i obłudy, pełne kłamliwych
pieszczot i pocałunków, ale za:
razem chwilami tak dobre, tak
poczciwe, że ból przez nich. prze-
byty niknie w zapomnieniu, a sa-
me chwile szczęścia _pozostają
nam w pamięci.

Są mężczyźni egolkei, ale są poł
ni poświęcenia dla drugich. Przed
ich wyższością umysłową myko
bicty winneśmy ugiąć'czoła, Naj-
głupszy mężczyzna jest mądrzej-
szy od najrozumniejszej kobiety.
To fakt - emancypacja nic tu
nie pomoże,
Tak, dziecko moje, zechciej wre

szcie zrozumieć,że „on" przewyż-

  

   

wiedziemi

 

› sza ciebie, Czy w złem, czy w
dobrem - „on" wyżej od nas
stoi; w przewrotności nikt mu nie

dorówna, w zapatciu się siebie,
w mrówczej pracy, w miłości pod

idei żadna z nas mie»

rzyć się z „nim" nie może.  

 

  

 

 

Sim Tanie, chinka, sprzedana
została za 5,000 dolsrów i obec-
nie wtząciłado więzienia handla-
ray, którzy ją porwali i sprzedali

Odznaczona

 

Flora Me Cormiek z Emden, II.
mianowana została prezeską bane

ku miejskiego

 

   

  

Ważny wypadek

M. Yoshika, tórka wuja ostat-
niego cesarza chińskiego została
wdoptowana przez Japończyka i

udała się do Japonji

 

 

ANKIETA

Dlaczego wyszłaś za mąż?

 

Czy jesteś szczęśliwa?

Co najwięcej mąciło wasze pożycie małżeńskie?

0 czem kobieta zamężna powinna pamiętać?

Co jest najważniejszą zaletą mężczyzny?

Co spowodowało rozczarowanie?

[4 Czytelniczki

Zens

Małżeństwo jest najważniejszym problemem ż

cia, poddam życia. Dzielcie się własnem ini-in;
czeniem z dziesiątkami tysięcy czytelników „Nowego
Świętuj". - Korzystajcie z doświadczenia.
Życie jest najlepszym nauczycielem i uczy każdego
nowych pr
Prosimy o krótkie, czytelne i szczere odpowiedzi.

ODPOWIEDZI

 

 

Dlatego wyszłam za mąż, bo
się starał o moją rękę człowiek,
który chciał dzielić dolę i nie-
dolę ze mną. Nie był bogaty ;-
pracował we fabryce. Podobał
mi się, bo lubiał dzieci. Do kla-
sztoru nie chciałam pójść, choć
na stare panny szubienicy nie-
ma, ale samej kobiecie, czy męż-
czyfnie fle być całę życie. Nie
żałuję, że wyszłam za mąż, cho-
ciaż życie robotnika jest gorz-
kie, Jestem szczęśliwa, gdyż wy
chowałam ośmioro dyed, wszy«
stkie żyją. - Oto jest szczęście.
Pożycie małżeńskie, mącił cza-
sem niedostatek i brak pracy.
Trzeba pamiętać, że samą miło-
ścią nikt nie będzie żył, ale trze
ba chleba, odzienia, mieszkania
i t. d.

«0 k 0+

Największą zaletą mężczyzny,
jest sprawiedliwość w
niu żony dzieci i wogóle ludzi.-
Człowiek sprawiedliwy jest do-
bry, a choć często wyda wyrok,
który boli to jednak ból ten jest

budujący.
Mężowie i ojcowie często są

bardzo niesprawiedliwi i tem

powodują nieszczęście.
Czytelniczka.

«- * ;*

Dlaczego wyszłaś zamąż?
Wiem dlaczego wyszłam za-

mąż, i byłam bardzo szczęśliwa,

 

- *, Aforyzmy o kobietach ©.

Paryż jest do twarzy kobie-
tom, a wieś i wody - pan-
nom.

* * *

Jakież  obłoczne widnokregi
snów bez końca otwiera przed
wszystkich odwiecznych, & tak
nami para oczu kobiecych! Jak
one zdają się być' ziszczeniem
nieokreślonych tęsknot: naszego
serca!

6 6 +

„tem, co największy dla nas
ma urok w kobietach egzotycz-
nych jest ich błędna wymowa.
Skoro tylko kobieta jakaś źle
mówi naszym językiem, wydaje
się nam śliczną; jeśli w każdym
wyrazie robi jeden błąd, jest już
przepyszna - a jeśli paple w
zupełnie niezrozumiały sposób-
wówczas niepodobna się jej po-
prostu oprzeć. 1 y

Prawdziwy kochanek kocha
zawsze marzenie, które wcieliło
się dlań w kształt kobiety.

w 09% 09%

„jak beźgranicznie -glupiem
bywa czasami to, co my zowie-

my: płcią piękną.

Któż zdoła ściśle określić, co. w
postępkach kobiety jest prawdą,
a co fałszem? One są zawsze w
nieustannej zmienności przejmu
jących je uczuć. Są porywcze,
występne, oddane, podziwu lub

pogardy godne pod wpływem
wrażeń nieuchwytnych zgoła.
Kłamią nieprzerwanie bez wie-
dzy i woli, a są przytem i mimo

aooowa  swo
Wie

ich nstrojach i uczuciach, któ-
rym dają wyraz w decyzjach na
głych, niespodziewanych, sza-
lonych, niepojętych, idących na
opak z całym sposobem naszego
rozumowania, naszego nałogu
refleksji i wszystkich naszych
samolubnych kombinacji. Pory-
wczość i nieobliczalność postęp:
ków kobiety czynią z niej dla
nas nierozwikłaną zagadkę. Z-
pytujemy sami siebie co chwi-
ln: „Są one szczere - czy też
obłudne?".

"One są jednocześnie obłudne i
szczere, ponieważ w naturze ich

SEVERY LEXARSTWA UTRZYMUJA
zorowiE w RODZINIE

mogą ofrzymać ulgę, przez użycie

ERA5

Wzmocniciel dle kobiet

| Naep powi śergloność jest
9 «m pomocnik przyrody przy zboczenie

natwokych finkcj i przywraca
narządy kobiece do zdrowego stanu.

con dias f
Zepyfajeie w apfece

W. F. SEVERA CO
ccoan RAPIDS. OWA

1-- u.

 

 

już leży doprowadzać jedno i
drugie do ostatnich granic, a
zarazem nie być ani tem, ani
tamtem;

60 60 6

Kobieta, odbierając sobie ży-
cie, zmywa z siebie rzec można:
plamę grzesznej miłości,

KWESTJA ROZWODOW +

O rozwodach mówią obecnie
wszyscy. Zdania są jednak po
dzielone, Jedni główną winę
rozwodów składają na mężczyzn,
drudzy na - kboiety. Ci, co wi-
nią mężczyzn, zarzucają im nie
stałość uczuć, brak zrozumienia
obowiązków ojca, częstokroć chę
tkę pozyskania nowych wrażeń,
i t. d

Ci zaś, co składają winę na
kobiety, zarzucają im plochli-
wość, brak wyrozumienia dla mę
ża, zbytnie upodobanie do stro-
jów - prowadzące w rezultacie
do ruiny i t. d.

Reprezentant Codd wniósł w
Kongresie. bil, który, w razie
przyjęcie w Kongresie i przez
legislatury stanowe, ujednostaj-
niby prawo rozwodowe na ob-
sżarze wszystkich stanów Unji
am ej, uzyskanie roz-
wodów utrudnił, rozwiedzionych
zaś zmusił do szanowania wyro-
ków sądu.
Faktem jest, że rozwody są

krzywdą dla społeczeństwa. Po
zatem krz najniewinniej
sze Istoty, a m dzieci
rozwiedzonych małżonków, , Są

 

a prosimy o nad: p
dzi pod adresem: „Nowy Świat" (Dział Kobiecy),

24 Union Square, N. Y. City,

Odpowiedzi będą miarodajną lekcją życia dla tych,

którzy doznali zawodu w małżeństwie, będą nauką

dlą fyfh, którzy mają zamiar zawrzeć związek mał-

  

    

  
   

   

po.. R

ale moja własna wina, nie słu
chalam męża, tylko swojej przy
jaciółki, która miała dwoje dzie-
ci. Tak więc i ja, odprowadza-
łam dzieci do obcej kobiety, aby
je pielęgnowała, a sama szłam
do fabryki pracować. Zaczęłam
dokuczać swemu mężowi, gdyż
on nie chciał mi pozwolić na to.
Ostatecznie mąż pozostawił mnie
z dziećmi, Teraz bardzo żałuję,
za późno.

« D

© czem kobieta powinna pa-
miętać?

1) Kobieta powinna pamiętać,
ażeby w domu był porządek iJ
czystość. Śmiesznem to wydaje
sig pantiom, ale mężatki to rozu-
mieją.

2) Smaczne potrawy gotować.
Głupstwo, prawda? A jednak to
mężczyzn najlepiej cieszy.

Czytelniczka,

płacze w nocy, jest
niespokojne i nie śpi,
(przyczyną. tego jest
priwdopodnbnh jego

wszystkie inne dz
cięce pol razem
wzięto,

Eagle Mleko było

"--

WYDANIE NIEDZIELNE
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LA ZAOPIEKOWANIA
SIĘ MATEK I ICH

 

Radź się wcześnie swego lekarza

Lekarz powinien być szybko uwia
domlony o chorobie dziecka, a matka
powinna prowadzić pisany wykaz od:
noszący się do teaperatury Ilości 1
regularności pulsu 1 oddechu, kaszlu,
płaczu, objawów bólu 1 ogólnego wy.
ględu dziecka. Powinna ona notować
Ilość 1 jakość przejętego pożywienia,
Ilość wody, Ilość 1 jakość stolców, -
Ilość (oddanego moczu, wymioty 1 jw
kiekolwiek niezwykie objawy. Okas
stolca 1 moczu należy zachować do
zobaczenia przez lekarza.

Polecenia lekarza powinno być wy.
konane starannie 1 dokładnie. Mat
ka powinna codziennie zanotować na
arkuszu papieru godzinę, w której wy
konała każdy szczegół i wszelkie nie
zwykle objawy, które zauważyła.

Jeżeli lekarza nie można dostać,
następujące ogólne wskazówki pielę
gnowania należy zastosować. Dziecko
powinno pozostać w łóżku dopóki jego
temperatura sięga wyżej 905 F. Je
toll ego choroba była wogóle ciężka
powinno ono pozostać w łóżku trzy
dni do tygodnia po czasie, gdy Jogo
temperatura staję się normalną (99.6
do 93.5 stopni) przez 24 godzin, mob..
na zapobiec następstwom wielu cho
rób przez przedłużenie tej pielęgnw
cji w ciągu rekonwalescencji.

* * *
Diecko must by¢ sdrowe 1 atine. -

Zdrowie 1 rozwój dziecka zależy głó
wnie od pielęgnacji 1 pożywienia. -
Dziecko powinno być codzienne ky
pane 1 regularnie odżywiane. Jeżeli
nie możesz karmió swego dziecka,
spróbuj Bordena Mieko Jest to
najlepszy pokram dziecięcy - spo
rządzony z obfitego mieka 1 gramu
lowanego cukrug- specjalnie dla nie
mowlgt. Lekarze wszędzie je poleca
ją z powodu jakości 1 dokładności.
Przez kilka pokoleń tysiące matek w
Ameryce wychowało swe dzieci na
Mieku Bagle Bordena. Czysity one
to, gdyż Mieko Eagle bylo im pole
cane przes przyjaciół 1 okazało się
wysoce  zadawolaniającem.

Jest to stwierdzonym taktem, że
dzieci w czasie szybkiego wzrastania
mają skłonność do stanu niedożywia›
nia. Wydaje się, że jedzą one do-
syć, gdy w rzeczywistości ten po
karm nie daje Im odpowiedniego poty
wienia. Ostatnie doświadczenia prze
prowadzone z dziećmi szkolnemi, wy-
kazały, że Mieko Eagle jest skutect
ne w traktowaniu _niedożywianych
dzieci. Każde dziecko mis posiąść
tą eneriję, którą dostarcza Mieko B-
ngle. Mało dziecko pqwinno dostać
dwie tyśki Mieka Eagle dziennie roe
puszczonego -w trzech czwartych
szklanki zimnej wody, Polać je przed
t po południu. Starsze dzieci wolą
je czasem s ginger albo sokami owo-
cowemi, lub ublitem jajem.
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PIERWSZORZĘDNY

Zakład Krawiecki
szysę UBRANIA ! PALTA

x najlepszych mater! po cenie
stosowne) dla każdej -kieszeni

ODNAWIAW,
tak -męską -ja

czyszczę,
k | żeńską,

A., MICKIEWICZ
11s K. 7 ULICA, NEW YORK

(pont kościoła).
i PRASUJĘ GARDEROSĘ,

 
  

A. STEC
JEDYNY PoLeki

Meble

 

SKŁAD MEBLI
POLECA Nie CENACH

- 365,  NIŻSZYCH

JAK Gl ouwmek Inbanes,
RODZAJU wEBLE

 

ŁóRKA, STOŁY, KazasŁA

oywaNy, LUSTRA, MATERACE

sengavny, ORA 'KOWPLENTE

«LusNa.
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PARYZ. -

AMOBOJSTWO obecnie jest w
modzie. Większość ludzi zwat-
pionych, bez dłuższego szuka-

nia, znajdują najbliższą drogę wyj-
ścia z kłopów w samobójstwie.

Zabijają się dzieci uczęszczające
do szkoły, gdy karcone są przez
rodziców lub nauczycieli. 20,

Podlotki i młodzieńcy w kwiecie
wieku targaja się na własne życie,

najczęściej przez wypijanie truciz-

ny, w miejscach publicznych.

Zabijają się kobiety rozczarowa-

ne, gdy marzenia miłosne stają się

memxlosxema T79CMWISŁOSCIH

Kupcy, którzy doznali zawodu w

swoich interesach.

Starcy, których storość uczy smu

tnej prawdyo życiu.

Po narzędzie zabójcze ręce wycią

gają ludzie, którzy zdruzgotani, -

przywaleni ogromem nieszczęścia za

pominają o innej drodze wyjścia, o

cudownym lekarzu - czasie, który

wszystkie rany leczy, o dobroczyn-

nym skutku objektywnego ogląda

nia nieszczęścia.

Zabijają się miljonerzy, którzy

według naszego mniemania, naj:

mniejsze mają powody do zabójst-

wa, opływając w dostatkach - czy

nią to z przesytu i przeżycik./ --

Najczęściej samobójstwa są czy-

nami rozpaczy, chwilowe] bezna-

dziejności, utraty wiary w przysz.

łość.

Zdarzają się jednak - nie często,

- że samobujcy odnoszącsię do sie-

bie wrogo przez dlugle lata, nie

tylko w stanie trześwym zabijają

się, lecz szukają

szych sposobów.

Ludzie, którzy są przypadkowymi

samobójcaml, szukają środków lago
dnych, nie powodujących męczarń.
Ludzie, którzy popełniają samobój-
stwo z przekonania, iż dla nich na
tym świecie szczęścia niema, lub, że
niegodni są szczęścia - mszczą się
niejako na sobie snmnh i konają

wśród katuszy, nie dających się

wprost opisać. Tacy sxmobójcy nie
nawidzą się, i nie przebierają w
środkach, Przeciwnie - szukają
najokrutniejszych środków.

Wogóle sprawianie sobie bolu,
jest przewrotnością, która znana
jest od dawien dawna.

Jestto połączone z pewną rozko-
szą płciową.

Marja Magdalena i zakonnice ró-
źnych reguł, biezowały się w koś-
ciele, aby katować ciało.

Okazało się później, że to katowa-
nie ciała sprawiało ból i rozkosz za-
razem. ~
W więzieniach w czasach srednio

wiecznych karano przez udzielani
Lhłastv Lekarze więzienni p

  

 

nali. się, iż chłostanie sprawia wxę—

jaknajokrutniej»

Chodnik
w mieście
francuskiem Bordeaux, w którym Juljusz Guernier popełnił tak oryginalne samobójstwo.

źniom dotkliwy ból, lecz zarazem
daje im rozkosz płmown - Dlate-
go też usunięto chlostę, jako karę.

Psychologja zajmuje się bada-
niem tych zboczeń umysłowych i
wyciąga wnioski, które rzucają
duże światło na merozwxazany do-
tychczas problem „duszy".
W Paryżu szeroko opisywano

śmierć Juljusza Guerniera, który
popełnił SamUbÓJStWO w sposób ory-
ginalny i okrutny.

Starają się zrozumieć i odczuć
stan duszy Guerniera w ostatniej
chwili,

Wliteraturze polskiej mamy ar-
cydzieło Andrzeja Struga, pod ty-
tułem : „Dzień", w którem opisanym
jest stan duszy więźnia, skazanego
na śmierć. Autor z niezwykłem mi.
strzowstwem podaje analizę myśli i
uczuć, -Widzimy całą grozę zbli-
żającej się śmierci, spotęgowaną z
kazda chwilą; coraz bardziej rze-
czywmta. - Im mniej pozostaje

czasu do myślenia, tem więcej my-
Sli tłoczą się do mózgu. Oczy spo:

glądają wstecz i żegnają każdą dro-

bnostkę - Mysli mimowoli zwra-
cają się ku śmierci - ku tej za-
gadce groźnej, nierozwiązanej - i
wzdrygają się, wracając bez odpo-
wiedzi.

Człowiek, który był silny, zdecy-
dowany, który dlugo i dużo filozo-
fował na temat śmierci, załamał się
w ostatniej chwili,
W prasie angielskiej swego cza-

su sensację wywołał artykuł pisa-
ny przez człowieka umierającego.
Student filozofi, chcąc zbadać wra-
żenia przedśmiertne, zażył truciznę,
powoli działającą i z ołówkiem w
ręce przysłuchiwa! się zbliżającemu
się końcowi, - Pisał on do ostat-
niej chwili.
Na ostatniej kartce był tylko jeden
wiersz treści następującej:

 

„Słodko... mdleję... zasypiam".
W wydaniu niedzielnem „Nowego

Świata", z dnia 27-go maja, poda-
liśmy ilustrowaną stronę z tekstem:
„Tajemnica jaskini Karpackiej". W

jaskini. znaleziono o-
bok szkieletu kartki
zapisane przez tan-
cerkę, która zazyle
truciznę.

 

Zegar na ratuszu w San Francisco,

Kobieta zajęta czyszczeniem wskazówek. - Przez porównanie kobiety

ze wskazówka można sobie wyobrazić, jak wskazówka zegara

w działała jako topór gilotyny,

  

 

cris

   

_SAMOBOJCY -

Sam poszedł pod gilotynę i

dobrowolnie poddał się

okropnym katuszom czekania >

na śmierć i powolnego,

straszliwego konania

Mechanizm zegara na ratuszu w Baedeaux, który był gilotyną

W Paryżu obóenie dużo piszą /o
okrutnem samobójstwie J; Guernie
ra. - Guernier był bogatym kup.
cem, Przyczyną samobójstwa była
prawdopodobnie nieszczęśliwa |mi-
łość, która już tyle ofiar pochłonę-
la. Raz wydobyto go z Sekwany, gdy
chciał się utopić. Prosił swoich zba-
wców : „Dajue mi umrzeć". - Po

jakimś czasie wyjechał do Bordeaux.

Tam przegladywał długo w parku i
werandzie hotelu i milczał. LnaJomx

który go tam widzieli, twierdzą, iż

nie robił wrażenia melancholika, ani

też umysłowo chorego, lecz człowie-

ka, który zupełnie trzeźwo myślał.

W Bordeaux na wieży ratusza,

znajduje się olbrzymi zegar, Wska-

zówki tego zegara są wielkości do-

rostego człowieka i dość ostre. -
Guernier wkradł się do pokoju, w

  

„kótrym mieści się mechanizm. Me

chanizm poruszany jest za pomocą

elektryczności. Z ryciny widać, że
koła mechanizmu równają się kołom

olbrzymiej maszynyi że pneszkoda

napotykaną z łatwością usunięta

jest z drogi. Guernier przebił szkla»
ną płytę, przymocował się do rusz-
Minhi wystawił głowę, . 

Juljusza Guerniera.

 

Czekał przez 15 minut.
Każde poruszenie mechanizmu 6-

znaczało sekundę- Olbrzymi, beny
miecz - wskazówka, zbliżała
stopniowo. Im bliżej, tem bliższą
była śmierć.. - Gorszą aniżeli sama
«śmierć, była świadomość jej urze-
czywistnienia,
Niema chyba okropmwnzes. stra-

szniejszej męczarni nad spcg!lgdanie
śmierci w oczy.

1 chwila nadeszła,
Olbrzymia wskazówka dotykała

się już jego ciała. Jeszcze jeden ruch
mechanizmu, a zimne żelazo prze"
piłuje jego szyję.
Skazani na śmierć pod gilotyn;

mieli przynajmniej świadomość, iż
ostry jak brzytwa topór jednem cię-
ciem pnetme nić ich żywota. Tem
pocieszają się i skazani ha śmierć na
krześle elektrycznem.
Długo trwało nim głowa Guernie-

ra została odcięta od tulowia, Spa-

dia wreszcie i rozstrzaskala sig ma
bruku przed ratuszem. Struga krwi

pociekła po wieży, zostawiając dłu-
gi krwawy ślad

Dopiero nad ranem dowiedziano
się o samobójstwie. - Włosy samo-

bójcy były białe jak śnieg. Dzień
przed samobójstwem mhły kolor
ciemno-blondr-
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"HENRYK KWAB-RUCHARSKI

Szminkowany trup
 
I! mia z podróży naokoło

Rosji. sowieckiej)

+

Petersburg. Był w nim

majestat, rozmach, jedyny: może

w Furopie przestrzenny pejzaż

miejski z granitu i wody, północ

ny, może ponuryi zimny ale im-

panujący. Przyczem e się, że

tyłem wdzięczny Petursburgowi

a doznane w wim wrażenia.

Tak jak zbrodniarz lypnotycz»

wie ciągnięty na miejsce Swego

występku, tak i ja -dziwny jakąś

od pięciu lat miułew ochotęzna-

leźć się na Newskim i zobaczyć

ten teren, na którym została po-

pełniona jedna z największych,

najbrudniejszych, - najbardziej

ludzkość upokarzających zbrod=

ni.

Przed wyjazdem moim z Pary-

ża Moskale uciekinierzy, eserzy,

mówili mi:

- Nie pozna pan Petersburga.

Żeby pan wiedział, co ci bandy-

ci z niego zrobili...

Perspektywa  niepoznania Pi-

tra sprawiała mi przykrość i rze-

dko kiedy wychodziłem ze stacji

z taką niecierpliwością i ciekawo-

ścią, jak owego słonecznego po-

ranku z Mikołajewskiego Dwor-

ca ..

Słówiono mi, że konny pomnik

Aleksandra III-go został zwalony.

Gwizdźę sobie uczywiście na A-

Ieksandra III-go, jak również i na

księcia Trubeckiego, który Ko

rreibil. Ale pomnik ten był mi

potrzebny dla całości wrażenia 1

Zntowalem, że go już nie zobr-

czę, Alo gdzictam! Gdym tylko

wyszedł ze stacji na plac, natkng-

łem się odrazu na tego niskiego

krótkołapego nosorożca, a na

nim, jak dawniej, siedział gruby,

Jak Falstaff, brodaty car.

Aulo zakręciło, wjechało na

Newski. Zdziwienie. Jedzie się

gładko, jak po Polach Elizejskich.

Nolszewicy zreperowali bruk, co

tam zreperowali, zrobili nowy

bruk, taki, jakiego dawniej nie

gdy na Newskim nie było, A i la-

tinie wymalowali na stebrzysty

kolor.. Za słupami Gościnnego

Dworu migają mi się eleganckie

magazyny: kosztowne futra...

modne kapelusze

łowe: zastawy. .

Kolo Morskiej dwa domy ma-

lują od góry do dołu, W tej chwi-

1i z tej ulicy wjeżdża na Newski

wóz z pothiczong cegłą i jakie»

miś odpadkami. Ale milicjant

nadbiega, rzuca się na konia, -

szarpie za lejce,

- Czto ty na poriadocznuju u-

Yeu s takoj drianju leziesz?! -

"drze się milicjant.
- Wozom nie wolno dziś jeż»

dzić po prospekcie Dwadcat" Pia-

towo Oktiabria (tak się dzisiuj na

zywa Newski) - objaśnia mnie

szofer - to tylko dozwolone dla

porządnie wyglądających pojaze

d

   

   

    

. srebrne sto- 

 

- Ilo, ho - myślę sdbie to-

warzysz Zinowiew nie żartuje.

Takich zarządzeń nie było nawel

za czasów carskich.

Schodzę z samochodu, by bli-

dej się temu wszystkiemu przyj:

rzeć, ale i mnie się dostaje od
milicjanta.

-- Obywatelu - karel mnie Ja-
godnie stróż porządku publiczne-
go - proszę wejść na trotuar,
tak jak inni porządni ludzie. -
Bruk jest dla Koni a nie dla lu-
dzi. Ładnieby miasto wyglądało,
gdyby wszyscy tak, jak obywatel.
postępowali. ..
Poszedłem więc frotuarem i

skonstałowałem, że przechodnie
naogół znacznie lepiej wygląda"
ją, niż w Moskwie, Snadź niema
tu tego przepisu, obowiązującego
w stolicy, a nakazującego urzęd-
nikom sowieckim ubierać sig ja-
koś napół po sołdacku, Co cliwi-
Ja spotyka się tu jakiegoś dien-

, telmena w szarym, jasnym, mięk
| kim kapeluszu, w takichżę ręka-
wiezkach, i do tego wywijającego
Jasoczkg. Ludzie noszą krawaty i
kojnierzyki,

| Na śniadaniu u Donona pozna-
łem sraruszka, który, mi usługi»
wał przed wojną.
- Siedziałem przez pięć lat na

wi - objaśnił mnie ten zacny
caławiek - ale gdy się tylko do-
wśedziałem, że bolszewizm się
skończył; wróciłem tu zaraz...

Wolszewizm się skończył? Hm...
oczywiście, dla niego się skończył,
skororotwarto Donona, w którym
usługiwał przedtem przez trzydzie
ści lat.
-- Jest pan pierwszym dawnym

gościem, któremu usługuję - do-
| dał. po sikh i  

- Jak wasz Piter dobrze wy-
głąda!

- Staramy się - odparł - sta-
ramy się, jak możemy... Podo-
bno - dodał zniżając głos - Zie
nowiew. zapowiedział, że jeśli za
miesiąc Piter nie będzie taki, jak
przed wojną, to się co dziesiąte-
go policjanta i budowniczego roz
strzela, Nie wiem, czy to prawda,
ale wszyscy tak postępują, jakby
to była prawda. Urzędnicy są ka-
rani, o ile, się pokażą na New-
skim w brudnej koszuli...

 

- Widzę - zaznaczyłem - źe
się wam ten powrót ku dawnym
czasom doskonale udaje... Za-
czystają malować domy...

- Tak + wtrącił stary kelner
prawie szeptem - malują domy,
ale czy pan zajrzał do środka?
Niech pan kiedy spojrzy przez
okno, zobaczy pan...

Nie zrozumiałem dobrze, o co
mu chodziło, ale zaraz, wychodząc
z restauracji, usłuchałem tej ra-
dy.

Za oknem świeżutko wybielo-
nego domu nie było ani mieszkań,
ani.drzwi, ani podłóg, tylko cie-
mna' przepaść... Za białą nową
fasadą cały budynek wewnątrz
był zawalony. Uszminkowany
trup, słoczonyjuż wewnątrz przez
robactwo. Zrozumiałem odrazu,
że ten dom był obrazem, synte-
tycznym skrótem całego Peters
burga. ,

I rzeczywiście! Wystarczy zejść
z Newskiego, choćby na Litiejny,
by znaleźć bujną trawę, miejsca»
mi nawet już wiklinę, Całe ulice,
jak Siergiejewska czy Mieszczań-
ska, są odarte z bruku, rozkopa-
ne, niesposób przez nie przeje-
chać... Dzielnice całe, cały Wa-
silewsku Ostrow, robią wrazemc,
jakby stamtąd dawno '
cy uciekli, Ale zało jak Judnie
wygląda Newski! Nie trzeba tyl-
ko wchodzić do Biblioteki Publi-
cznej na rogu Sadowej, Tam w
czytelni widziałem bose student-
ki, a jedna z nich, czując, że je-
stem cudzoziemcem, przerwała na
chwilę studjowanie jakiegoś filo-
zoficznego dzieła i, zwracając się
do mnie w języku francuskim, po
prosiła mię o jałmużnę.

I jakżeż doskonale wygląda też
ten Newski wieczorem, gdy zapło-
nie podwójny szpaler wielkich
lamp łukowych! Widno, jak w
dzień niemal, spokojnie bezpiecz-
nie,

Ale gdy wychodziłem z klubu
w „Splendide", do którego zasze-
dłem na chwilę, stojący przy
drzwiach jegomość zadał mi to
dziwne zapytanie:

- Czy pan wygrał?
- Nie rozumiem, nie grałem

wcale. .-
- Bo gdyby pon wygrał i o-

bawiał się ze względu na grubszą
sumę, to możemypanu za niedu-
żą zapłatą dostarczyć dwuch cze-
kisłów, którzy odprowadzą pana

do domu. Radzę panu, bo jaksię
tylkorzejdzie z Newskiego, to już

nie jest bezpiecznie, okradną pa-

na, zabiją... i

ZMĘCZENIE DZIECI

PODCZAS NAUKI

Na pierwszą godzinę powinno .sig
duwać, przedmioty latwiejsze, na dro-
Rg i trzecią najtrudniejsze, na czwar
to łatwe, na piątą znowu trudno. -
Wszelkie tradniojezo zadana nie po
winny być wypracowywane w ponle:
dzintki 1 w soboty. Ruch tizyczny mę-
czy także 1 umysł 1 dlatego, jeżeli
jest zbyt forvowny, nie fest wcale wy
poczynkiem umysłowym. Niezmiernie
korzystnie działa ruch umtarkowany.
Gimnastyki forsowne} nto nalety dla
tego uprawiać na peuzach; Zmgore-
nie u dzieci objawia się często nie
uwagą, którą też Kraepelin uazywa
klapę bezpieczeństwo. umysłu.
Zmęczenie występuje znacznie lat.

wiej, gdy dzieci pracują pod. przymu›
son, lub przykrymvoruciem, mp. ity
nauczycie wykłada bardzo nudnie,
szablonowo, lub jest: bardzo ostry. -
Kin zaś odczuwa intueyjulć owo zmię
czento u uczniów 1 potrati przez przer
wy, urozmalcenia 1 zmianę typu pracy
korzystnio działać na uczniów, > ten
wskutek: ekonomji pracy umysłowej
uzysku znaczenio większe postępy juk
inny „nietracący rzekomo ani chwili
czasu" w szkole. |
Praca uudnk wywołuje rychło uczu

cie znużenia, któro zupełnie biłoraz
nie 1dzio w parze t wiasclwym sme»
czeniem i nieraz dzieci mogą być znu
fone więcej godziną nichywjeuicznej
dla umysłu nauki, fak dzugio kliku gu
dzinsmi.

Di. Adolf Klęsk,
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Krzyż „chjeny" odpusci grzechy ,,prawicy"

 

RABINA"

Opera w 3-ch aktach: sto-

wa W. Wolskiego, muzy-

ka St, Moniuszki,

 

W domu młodej hrabiny, nie-
dawno owdowiałej odbyć się ma
wielki bal. Projektodawcą jest
iostrzeniec podczaszyca Dzidzi,

starający się o względy hrabiny.
Naturalnie zabawa musi
dzo oryginalna, - sama pani de
Vauban znajduje się wgronie za-
pr›szonych. Więc projektowane
jest przedstawienie złożone z tań-
ców, śpiewów i alegorycznych o-
brazów, w których nawet sam
podczaszyc weźmie udział jako
Neptun w otoczeniu syren. Po-
została kwestja toalet, o których
cuda opowiada sobie towarzy=
stwo, szczególnie zaś o sukni bra:
biny, która wystąpić ma jako
Djana, Arcydzieło to przygolo-
wywane od tygodni znane jest
tylko z famy, która lotna dobie-
głu do salonów warszawskich, Na
lalu pojawić się ma również i
młodziutka krewna hrabiny --
Bronia, wnuczka starego chorąże-
go, którą na karnawał do War-
szawy wysłano, Czy świat ją
zmienił? Nie! Tą polną sto-
krótka, jaką była na wsi i tu po-
została, do jakiej przywykła,
cierpi dziewczę! :Pokochało mło-
dego szlachcica Kazimierza, któ-
rego matka ma wioszczynę obok
wsi chorążego, roiło sobie Bóg
wie co na przyszłość, a tu przy-
szło ciężkie i niespodziewane cier
pienie, Zjawił się Kazimierz rów-
nierz w Warszawie, opątała go
swoimi wdziękami: hrabina, wabi
do siebie, mami miłością udaną.
Cierpi Bronia... Razi ją wszystko
i wszyscy... 1 ten wiecznie bła-
znujący a spotykany na każdym
kroku Dzidzi i stary podczaszyc
starający się o jej rękę i pani do-
iu i cała wytworna a płytka „so-
ciety" “mszawsknnib.

Nadszedł uroczysty dzień zaba-
wy. Zjechali się goście przybra-
ni strojnie. Gromódzą się w sali
lmlywej, w której przed preyby-
ciem pani de Vauban odbyć się
ma próba z przedstawienia, Ku-
pią się wszyscy koło malutkiej
scenki, Dwa światy! Jeden stroj-
ny - swój a obcy, papuga naro-
dów, drugi prosty, nasz, swojski:
Kazimierz występujący w husar-
skiej zbroi, chorąży w kontuszu
i Bronia w końtusik przybrana.
Udbijają od hrabiny, która przy-
brana w przecudny strój kokie-
tuje zapamiętale ku  strapieniu
Broni- Kazimierza. :Zapomniał
młody szlachcie o Broni... Przez

   

łzy patrzy dziewczę na balet, na

 igrajacego Zefiza i florę, z roze  

targnieniem słucha śpiewu towa-
rzyszki Hrabiny - Ewy, ledwo
widzi podczaszyca, który przybra=
ny w stój Neptuna pojawia się na
wozie z konchy na malutkiej scen
co i ledwo ją uproszono, by w
zastępstwie chorej kasztelankiza-
śpiewała przy klawikordzie jakąś
piosnkę. Waha się dziewczę, boi
się, wstydzi... Ledwie je stary
chorąży skłonił, Więc śpiewa
prosto, ze serca smutną dumkę
o Jasiu, co na wojenkę poszedł.
Z ustek Hrabiny biegną szybkie
słowa: „Chłopskie" i - pewnie!
Ale Kazimierz, chorąży, ba nawet
stary podczaszy, którego gwałtem
wtłoczono w kusy fraczek mia-
sto w kontusz - odczuli całe pię-
kno i - szczerość. Zapomniano
o „dyssonansie", który wywołała
piosnka Bronki w  kotyljoniku
kostjumowym,  Przerwano ta-
niec... To pani de Vauban za-
jeżdża. Trzeba ją przyjąć na
progu. Tłoczy się do drzwi tłum
ludzi. Podała Hrabina rękę -
Kazimierzowi... Wdrzwiach tłok...
Nastąpił nieostrożny rycerzyk na
tren sukni hrabiny, przerwał ga-

 

 

zę. Z zalotnej kokietki przemie-
nia się hrabina w źmiję. „Nie do
darowania! Prostak!" - lecą z
jej ustek słowa, Trzy tygodnie
szyła Lazarowiez cudną szatę, a
dziś? Nie do darowania, prostak!
Auriecha. sig ztosliwie Dzidzi -

wypudt 14». merz z lask... (ID.
*rwrmm -„urody -rycerzyk -na

wojnę, jak on Jasio w piosence
Bronki., Czeka nań dziewczę, cze-
ka i tęskni za nim i hrabina, Znu-
dziło ją wielkomiejskie życie, o
scenie z suknią zapomniała, nu-
dzi ją przyżyty, choć młody Dźi-
dzi. Dowiedział się, że Kazimierz
z wojenki wraca, a przypuszcza~
jąc, że po drodze wstąpi do domu
chorążego, po strasznych drogach
dworno jedzie, by go zobaczyć,
zabiedz mu drogę, Dobre miała
wiadomości. Przybył rycerzyk,
rozgłyda się, po izbie, dawne
wspomnienia płyną nań falami,
tęsknota nim owłada. Czy za hra-
bing? Przy ognisku obozowem
nie jej twarz zjawiała mu się w
marzeniu. Uśmiechało się doń
teskne .liezko Bronki, na którą
tak mało zwracał uwagi, a która
równa mu stanem, wychowa»
niom, zapatrywaniammi, mogła się
dlań stać bardziej odpowiednią
parto, niż dama z. wielkiego świa
ta, Więc dla hrabiny ma tylko
zimny komplement. Widzi hra=

bina zmianę w Kazuniarzu. i wie
 

dzi, jak się rozjaśnia twarz mło-
dego żołnierza, gdy do izdebki
wpada Bronka, Tylko to driew-
czę jeszcze jest niepocieszone, o
zmianie ukochanego nie wie i
przyjazd jego o ile je cieszy, o
tyle i smuci.: Dzwonią trąbki my-
śliwskie, wraca z łowów z towa-
rzyszami stary chorąży. Serdecz-
nie Kazimierza i hrabinę wita,
dziwiąc się w duszy ich równo-
czesnemu przyjazdowi, Węzeł nie-
pewności rozciął stary podcza-
szyc. Wgłądnął w siebie i zro-
zumiał, że na mięża Broni chyba
jest za stary, więc, by. rozrado-
wać wiecznie smutne liczko dziew
czyny, a może dopomódz swemii
siostrzeńcowi narzuca się Kazi-
mierzowi ~na swała i wobec
wszystkich oświadcza" się o rękę
Bronki dla niego chorążemu. Tnie
setną mówkę podchmielony nie-
co podczaszyć, choć go wstrzymu
je Kazimierz Słuchają mowy
podczaszyca obecni, uważają ją
za żart sztucznym uśmiechem
maskuje swój niepokój hrabina.
Potwierdził prośbę podczaszyca
Kazimierz, wobec wszystkich chy-
Ji się do nóg staremu chorążemu
o wnuczki rękę prosząc; rozja-
śniła się smutna twarzyczka Bro-
ni, kontent ze siebie podczaszyć
obiecuje na zaślubinach „palnąć
zdrowie panny młodej z trzewicz-
ka", podkręca stary dziadek Bro-
ni wąsa. Jedna tylko hrabine
czuje się zbędną w tym obcym

 

jej gronie. „Zbudziła się z ułud
nych snów", a nie chcąc by:
świadkiem „przy serc dwojga
czułej mowie" wyjeżdza mimy
protestów, wlokąc za sobą swoją
ofiarę - pełnego lepszych na
"przyszłość nadziei-Dzidzia, (1).

* 51%. „»

Drugie z rzędu wielkie dzieło
Moniuszki, wystawione w roku
1860 w Warszawie, zasługuje na
miano opery narodowej, może na-
wet więcej niż „Halka", Znako-
mity librecista - Wolski, podał
tu rękę" kompozytorowi, wprowa-
dzając na scenę świat z epoki o
wolność pod sztandarami Napo-
Ieońskiemi walczącego narodu, z
wielkim artyznem, malując cha-
raktery i typy działających osób.
„Narodową" jest „Hrabina", choć
by ze względu na żywe antyleży.
jakimi librecista się postuguje,
przeciwstawiając -społeczeństwo

polskie -- sfrancuziałemu, temu.

co to było papugą narodów i bie-

gło za wrażeniem chwili,
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i Spowiedz 
(Urywek).

Żył pewien młodzieniec, którysię tem różnił od innych mło-dzieńców, że nie był wcale mło-dzieńcem.Znał Życie i ono jego znało.Kochali sig bardzo i w chwilachczułości gadali sobie najprzesa-dniejsze komplementa.I dobrze im ze sobą było, takdługo dopóki nie usiłowali się
wzajemnie przekonać o swojej
wyższości,
A winno temu było Życie,

które pewnego pięknego poran-
ku zaczęło wykładać młodzieńco
wi zasady i to tak brutalne, że
biedny młodzieniec zgłupiał do
szczętu.
A łajdackie Życie uprawiało

swój odwieczny, systematyczny
proceder przekonywania ludzi,
że w każdej chwili, zależnej od
humoru może każdemu bez wy-
jatku napluć w twarz. Weszli w
szranki i rozpoczęła się walka.

Rozpoczęło się od miłości.
Młodzieniec wyszukał sobie (a

raczej Życie mu podsunglo) o-
sobnika, -stworzonego -według
wersji biblijnej z jego żebra.

Słowo „miłość" było ze sła-
bem pojęciem, na określenie te-
go, co się w duszy młodzieńca
działo.

Chciał stworzyć na określenie
słowa „kocham" nowe słowo, po
tężne jak Bóg, donośne jak
grom, wielkie jak świat, mocne
jak granitowe opoki skał, a sło-
dkie i ukojne jak melodja sta-
rej piosenki troubadurów śred-
niowiecza - bo banalne „ko-
cham" było w jego pojęciu już
tak sprofanowane, jak uścisk
migdzynarodnwej kokoty.

ycie obawiając się jednak,
by młodzieniec p zajęty
miłością nie zaniechał walki,
której zwycięstwa było pewne,
podsunęło ukochanej młodzień-
ca, bogatego piwowara, który
obdarowawszy niewiastę buto-
nami i brelokami oraz tuzinem
jedwabnych halek'i kapeluszy,
uwióżł ją w podróż poślubna do
Karlsbadu, gdzie równocześnie
leczył się z chronicznego kataru
ślepej kiszki,
Biedny młodzieniec tłukt łbem

o ścianę, kąsał własne palce, ry-

czał jak syrena fabryczna i pła-
kał jak dziecko, któremu zwalą
mozolnie ustawioną budowę z
kart.
A życie szelmowsko się uśmie

chało, zacierając ręce z zadowo-
lenia,
Więc młodzieniec zaczął pić.
A pił lepiej jak nieboszczyk

Edgar Allan Poe, bo delirium
tremens weale u niego nie wy-
stapito.

Ale Życie obawiając się, że
zamroczony umysł młodzieńca
nie potrafi z całą świadomością
ocenić jego zwycięstwa, podsze-
pnęło ludziskom, aby odmówili
kredytu lekkomyginemu mio:
dzieńcowi, który od tego czasu
przyzwoicie nawet upić się już
nie miał za co.
A życie uśmiechało się z tak

zjadliwem zadowoleniem, jak
krytyk, mający zrecenzować
książkę swego osobistego wro-
ga.
Wtedy nieszczęsny młodzie»

niec zaczął pisać liryczne wier.
sze:
A jakże!
A miał biedak talent, tylko,

że nie miał co jeść, więc pisał za
herbatki różnym -anemicznym
panienkom akrostychy do pamię
tników, a pewnej fabryce kar-
melków, krótkie wierszowane
sentencje, na papierki, służące
do zawijania wytwarzanych pro
duktów.

Nie mając powodzenia na tej
niwie, przerzucił sig na pole dra-
matu.
Udramatyzowany cykl obra»

zów, noszący tytuł: „Rok 1863",
obiecała dyrekcja teatru wysta-
wić dokładnie w roku 1968-im
z okazji 100-etniego jubileuszu
powstania. Więc młodzieniec w
międzyczasie napisał piękną po-
wieść obyczajowa, którą nade-
słał na konkurs „Kurjera War-
szawskiego".

Ale chytre Życie postarało się
o to, że do jury konkursowego
powołano szwagra, kuzyna i stry
jecznego brata pewnej niewia-
sty, która napisawszy niebezpie"
czno-wiekową powieść, uzyskała
pierwszą nagrodę konkursową,
w kwocie 47 mareczek 40 feni-
gów.
A Życie zacierało ręce z za.

dowolenia.

 

 

MLYNKI TYBETANSKIE

 

- C6 to znowu za „młynki
do modlitwy z Tybetu", zapyta-
ła mnie niedawno pewna czcigo-
dna starsza dama, trzymająca
w ręku powieść ,,Kim" Rudyar-
da Kiplinga.

Pośpieszyłem z wyjaśnieniem,
że nabożny mieszkaniec Tybetu
nastawia taki młynek pod siłę
wiatru lub wody i wypełnia w
ten sposób swój religijny obo-
wiązek modlitwy.
- A cóż on robi przez ten

czas? Klęczy, czy co?
- Nie, łaskawa pani, je, Spi,

pracuje...
- Że też do dzisiejszych cza-

sow jeszcze krzewią się takie
barbarzyńskie pogańskie przesą-
dy - westchnęła z oburzeniem
moja współbiesiadniczka.
Niemało też zdziwiłem się oś-

wiadczeniem, że w tych dniach
w Warszawie spotkałem podob-
ny wypadek, :
Chyba pan żartuje!
- Nie, proszę, pani. Przecho-

Tząc koło kościoła, słyszałem wy
ażnie, jak pewna kobieta, po-
›hodząca ze sfer inteligentnych
lawała drobną monetę żebrako"
wi, mówiąc: .„zmówcie trzy
zdrowaśki za duszę Ignacego".
- Cóż toma jedno do drugie,

go? Co też ma pan za porównii-
nia, To - choć żebrak, - ale
człowiek żywy, a tu.,. młynek!
- Proszę pani, nie porusza-

jąc kwestji uzasadnienia potrze-
by modlitwy wogóle, jest ona
jeszcze dla mnie zrozumiałą, ja-
ko pewien nastrój, ja-
ko mistyczne wzniesienie się du
cha do wiji Istoty Nieskończo-
nej Doskonałej, ale jeśli polega
na bezmyślnym powtarzaniu pe
wnych formułek, bez zastana-
wiania się nad ich treścią, to
modlitwa taka jest mechaniczną
czynnością, równą krecęniu się
młynka i właśnie jako taka zo-
staje przekazana młynkowi, któ
rego rolę w danym wypadku speł
nia dziad kościelny. Bo chyba
nie zaprzeczy pani, te jeteli ta
modlitwa ma pomoc po śmierci
biednemuIgnacemu, to może o-

 

na być jedynie obowiązkiem bli-
skiej mu osoby.
- Otóż nie właśnie! A jakże

się zakupuje mszę, naprzykład,
za dusze zmarłych. Ja sama rok
rocznie za duszę św. p. męża
mego zakupuję kilka mszy.

Nie chcąc obrażać uczuć ro-
dzinnych mej towarzyszki, nie
śmiałem w dalszym ciągu poró-
wnywać księdza do młynka, ale
spróbowałem zajechać z innej
strony.
- A czy nie wydaje się to

pani trochę niesprawiedliwym,
że ludzie zamożni zakupując
mszę za swoich zmarłych i u
walniając ich choć częściowo od
mąk czyśćcowych są w znacznie
lepszym położeniu od ludzi bie-
dnych, którzy sobie na to po-
zwolić nie mogą. I czy Bóg ro-
biąc bilans życiowy jakiegoś
grzesznika, może wogóle skreś-
lać jakieś pozycje ze względu
na, że tak powiem, natarczywe
prośby kościoła lub krewnych.
Sprzccxwm się to zasadzie, że
miarą zasług człowieka są jego
cy

Ujrzałem błyski oburzenia w
oczach starszej damy.
- Proszę pana - rzekła su-

rowo - nam o tym myśleć nie
wolno, Ksiądz wie co robi, jak
przyjmuje pieniądze za mszę.
- Zapewne, że wie - pod-

chwycitem - ksiądz też musi z
czegoś żyć i kościół utrzymy-
wać, ale pocóż zamaskuwuje to
bezsensownym: zwyczajami. Za

pewne, że świece przy mszy wy-

palają się, ornat się niszczy, ale

równie dobrze mógłbym i ja cho-

dzić do ogrodu Saskiego na ja-

kąkolwiek intencję, a przecież

nikt mi nie zwróci pieniędzy za

zdarte buty.

-/Pan jest heretyk, proszę

pang, i z panem nie warto roze

mawiać! Starsza dama, rzeki-

szy to, odeszła, rzucając na mnie

spojrzenie pełne zgtory.

A ja spojrzałem w stronę

wschodu i westehhąłem cicho:

-i Poctciwy Tybetańczyku!

Jerty, Rymaszewski, 

___til
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SYNDYKAT PRZEKAZOWY BANKÓW

POLSKICH
 

W celu unormowania! ruchu
przekazowego Polskie Minister-
stwo Skarbu zawarło w lutym
1921 roku umowę z Guaranty
Trust Company of New York
dla załatwienia przekazów ze
Stanów Zjednoczonych do Pol.
ski pod kontrolą Rządu Polskie»
go.

Guaranty Trust Company of
New York objęła czynności agen
ta Rządu Polskiego w Stanach
Zjednoczonych, zaś w Polsce zo
stał utworzony z inicjatywy Mi-
nisterstwa Skarbu Syndykat
Przekazowy Banków Polskich,
któremu powierzono wykonanie
umowy rządowej, w ścisłej
współpracy z Guaranty Trust
Company of New York.
Zadaniem Syndykatu było

stworzenie organizacji pierwszo
rzędnej dla szybkiego i pewnego
wypłacenia pieniędzy nadchodzą
cych z Ameryki, w najdalszych
zakątkach kraju.
W tym celu Syndykat zjedno

czył istniejące w Polsce cztery
rządowe instytucje bankowe o-
raz 36 najpoważniejszych pry-
watnych banków akcyjnych. O-
becnie Syndykat rozporządza gę
stą siecią rozsianych po całym
kraju około 5000 agencji, opła-
cujących jego przekazy w wszy-
stkich dzielnicach zjednoczonej
Polski. Tak duża ilość oddziałów
i agencji daje Syndykatowi mo-
źność szybkiego uskuteczniania
powierzonych mu wypłat nawet
w miejscowościach znacznie od:
dalonych od wielkich środowisk.
W Stanach Zjednoczonych Gu-

arantv Trust Company of New
York porozumiała się z około
1000 banków, mających swe sie-
dziby w centrach polskich. Ban-
ki te sprzedają syndykackie cze-
ki rządowe oraz -telegraficzne
i zwyczajne zlecenia wypłat -
(drafts and money orders on go-
*rernment forms).

Po zorganizowaniu w ten spo
sób przekazów |amerykańskich,
Rząd Polski oddał Syndykatowi
także biura przekazowe, prowa-
dzone przy konsulatach polskich.
Konsulaty otrzymały polecenie
skierowania klejenteli do odpo-

„wiednich banków miejscowych,
będących korespondentami Gua-
ranty Trust Company of New
York.

Dla wygody klijenteli amery-
kańskiej czeki rządowe sprzeda-

wane są w dwuch rodzajach: -
czeki markowe, wystawione i
płatne w markach polskich, oraz
czeki dolarowe, wystawione w
dolarach Stanów Zjednoczonych
i płatne w markach polskich. -
Kursem zamianydolarów w kra-
ju jest urzędowy kurs kupna
czeków na New York.
Ważnym przywilejem marko-

wych czeków rządowych jest ta-
kże zniżona opłata stemplowa.-
Od czeków tych przy wpłacie w
kraju pobierany jest podatek
stemplowy w wysokości tylko
pięciu marek od czeku, niezale:
źnie od sumy na jaką czek jest
wystawiony. Tymczasem od
wszystkich innych czeków za-
granicznych oraz zleceń wypłat
jest opłata stemplowa wynoszą-
ca trzy marki od każdego tysią-
ca marek, Jest to drobny szcze-
gół, który jednakże przy więk-
szych przekazach stanowić może
poważną bardzo oszczędność.
W celu ochrony przekazują

cych pieniądze za jego pośredni»
ctwem od wszelkich strat, Syn-
dykat pozostawia otrzymane do-
Iary, stanowiące równowartość
przekazów, jako fundusz ochron
ny na oddzielnym rachunku w
Gusranty Trust Company of
New York, aż do chwili uskute-
cznienia wypłaty w Polsce. Je-
żeli wypłata nie może być wyko-
nana, bez winy stron wysyłają-
cych lub odbiorcy, wysyłający
dostaje z powrotem otrzymane
przez Syndykat dolary, po potrą
ceniu tylko 5 procent za koszty
biurowe związane z unieważnie"
niem przekazu.

Dla ochrońy klijentów przed
nadużyciami z powodu podrabia-
nia czeków, przekazy syndykac-
kie wystawiane są na
nych blankietach rządowych.:

Opisane powyżej korzyści i u
łatwienia zapewniają wszystkim
tym, którzy przesyłają  pienią-
do Polski za pośrednictwem ko
respondentów Guaranty Trust
Company of New York, na prze
kazach rządowych Syndykatu
Przekazowego Banków Polskich,
zupełną pewność i największa
szybkość wypłaty w Polsce.

Generał Berthelot, członek Wy-
sokiej Rady wojennej, został mia
nowany wojennym gubernalorem
Strasburga.  

OMAINTOŚCI

WSPOMNIENIE CURIE-
SKŁODOWSKIEJ.
 

Znane _czasopismo _paryskie
„La Revue Bleue" drukuje sze-
reg wspomnień naszej znakomi-
tej rodaczki z jej pożycia mał
żeńskiego. Profesor Piotr Curie
zmiar! przed laty siedemnastu-
padł ofiarą wypadku, przejecha-
ny przez wóz ciężarowy na jed-
nei z ulic Paryża. Gdy poślubił
uczennicę i współpracowniczkę
swoją Marję Skłodowską, miał
tylko skromną pensję profesor.
ską; zamieszkali w trzypokojo-
wem mieszkaniu, Pani Curie koń-
czyła studja uniwersyteckie i zaj
mowała się sama całem gospo-
darstwem, na utrzymanie służą
cej bowiem wynagrodzenie pro-
fesora nie pozwalało.
„Żyliśmynajściślej zespolonem

życiem" - opowiada pani Cu-
rie - , interesowaliémy się ba"
daniami naukowemi, wspólnie
prowadziliśmy doświadczenia w
laboratorjum, wykłady i egzami
ny. Przez jedenaście lat pożycia
nie rozstawaliśmy się prawie
wcale",

Prof. Curie był fanatykiem
pracy - dłuższych wakacji nie
miał nigdy, po kilku dniach od-
poczynku uważał: „że za długo
próżnuje". Szumnych zebrań to
warzyskich nie lubił, a jeśli był
zmuszony uczestniczyć w więk-
szem zgromadzeniu, żona nieba-
wem znajdowała go w zakątku
pokoju, głęboko zamyślonego. -
Do polityki nie mieszał się ni- |
gdy, za jedyny cel w życiu uwa-
żał naukę.

   

 DNEDZ ECINAFARMY

 

Zepsute
opony
gumowe

Miljony opon ga-
mowych używa»
nych do samocho-
dówulegało znisz
czeniu. Obecnie z
powodu ceny gu-
my skrzętnie zbie
rają zniszczone o-pony, które na-
prawiane są w
specjalnych fabry
kach, -Rycina
przedstawia .la-
dunek starych o-

NAUKA MOŻE PRZEDŁUŻYC ŻYCIE LUDZKIE

0 DZIESIEC LAT
 

Przeciętna długość życia ludzklego
w Stanach Zjednoczonych może być
przedłużóna o 310 Int. Tak twierdzi,
Dr. Louis I. Dubli, statystyk aseku.
racyjny kompanii Metropolitan Life
Insurance Co. przytoczył on na do»
wód swego twierdzenia cyfry, któro
wykazują możliwość przedłużenia ty-
cla amerykanów bez uciekania się do
różnych „nadzwyczajnych 1 cudow.
nych lekarstw", ogłaszanych ostatol
ml. czasy,

Przeciętna długość życia w różnych
krajach jest rozmaita, W Nowej Ze.
landźi np. przeciętna lugość :życia
kobiet wynost 61.8 lat, gdy tymcza
nem przeciętna długość życia met

w Indjach dochodzi zaledwie
228 lat, W Stanach Zjednoczonych
wynost 54 lat dla mężczyzn. Jeżeli we
fmiemy pod uwagę warunki społecz-
ne I ekonomiczne, nte trudno wówczas
zrozumieć, dlaczego istnieją tak wiel.
kto różnice pod tym względem.
W ubległym wieku zaznaczyło się

znaczne przedłużenie życia ludzkiego
w krajach cywilizowanych, Najlepszy
to dowód, mówi Dr. Dublin, te poto:
żenie materjalne mas polepszyło się
Odnośne eytry wykazują, że np. w
Anglii 1 Wali przeciętna długość ży.
ela w ostatnich 70 latach powiększy
la się o 12 1 pół roku, a w Szwecji,
gdzie znajdują się najlepsze dane stw
tystyczne w tym kierunku, powiększe
nie to doszło w ostatnich 80 latach do
14 1 jedna ćwierć rok. W Stanach
Zjednoczonych, a młanowiele w Sta.
nie Massachusetts, gdzie znajdują się
najstarsze 1 najlepsze tablice staty
styczne, odnoszące się do długości ży
cin zmarlych osób, przedłużenie prze-  

clętne życia ludzkiggo doszło do 15lat za ostatnie 65 nt.
W Angljt; w czasie kledy pierwsza

tablice; statystyczna: tego rodzaju hy
In sporządzona, -tylko 295 procent
mężczyzn, a 32,4 procent kobiet do-szlo do 65 roku życia, a. tymczasemostatnia tablica wykasuje, że 43,5procent mężczyzn, # 51,2 procent ko
biet dochodzi do tego wieku. - W
Nowej Zelandji, gdzie panują najlep-
sze warunki dlugiego życia, 55,9 pro-
cent mężczyzn, m 60,5 procent kobiet
dochodzi do 65 roku życia. Ponieważ
w tych wlaśnie Mtach kończy się o
kres pracy człowieka, datwo "zrozu

że ten naród jeśt najbardziej
twórczym 1 ludzie oieszą się najdłuż
szem życiem, który może doprowadzić
do tego, by jak największa liczba mpt
czyn 1 kobiet dochodziła do 65 rokużycia,
Przeciętna długość życia w Stanach

Zjednoczonych dla wszystkich wyno-
51 55 Int, a możnaby ją podnieść jesz
cze do 65 lat, jak twierdzi Dr. Dublin.
Śmiertelność wśród dzieci do pięciu
Int życia możnaby zmniejszyć o dwie
trzecie. Śmiertelność wśród dzieci od
lat pięciu do dziesięciu o dwie trze-
cie, lub o połowę przynajmniej,
Smiertelność wśród starszych osób od
10 do 60 lat o połowę

Piętnaście procent wszystkich wy.
padków śmierci każdego roku stanowią umierające dzieci w pierwszymtoku życia, Ten takt właśnie przyczy
nia się do tego w znacznym stopnu,
żo przeciętna długość życia ludzkiego
w Stanach Zjednoczonych fest stosu
kowo tak piska. A. przecież zmniej.
szenie śmiertelności wśród niemowięt
nie jest tak trudną rzeczą,

 

ZE SPRAWWETERANÓW A. P.

WAŻNE DLA WRACAJĄCYCH DO POLSKI
Urzędująca w Polsce Delegatu-

ra Stowarzyszenia Weteranów A.
P, po załatwieniu się z najbliż-
szym transportem inwalidów i o-

nich rozczarowanie, Narażeni by-li i są przedewszystkiem na wy.zysk ludzi nieuczciwych, którzynie znającego st reemi

Ze swe} strony uważamy, że
sprawa ta ważną jest przedewszy
stkiem dla tych, którzy do Polski

adą w przyszłości czy w tym
czasie z zamiarem stałego osied'e-
nia się, lub dla tych, którzy jadą
na zwiedzenie Polski, a nie mają
w Polsce znajomych, do których
mobliby udać się i chwilowo do
czasu stałego osiedlenia się zamie
szkać. Dla tych stać będą otwo-
remdrzwi osiedla inwalidów K «-
ligi, dokąd, wrazie życzenia wy.
rażonego w Gdańsku, Delegatura
ich odwieźć może i gdzie pewien
czas będą mogli zamieszkać, Po
wszelkie informacje prosimy się
zwracać do Stowarzyszenia Wete-
ranów Armji Polskiej, 7146 Broad
way, Cleveland, Ohio,

  

Za Zarząd Stowarzyszenia W.
A. P. w Am.,

  y wiceprez,
F. Głuch, Zgi wiceprezes
Stachowicz, sekretarz.

  

 
ROSALIE F. JANOER

Polski Adwokat
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EDWARD DAMESKI

Męski i Damski Krawiec
Przyjrouje ubrania na zamówie
nie. --- Modny krój, staranne szy.
tk Ceny Przystężne.  Reparacje

434 E. 15th St.
NEw york CITY

 

KLINIKAPŁATNA
Prowadzone przes

DR. N. SCHWARTZ
na choroby nerek, pęcherza, dolgd-
ka, plus, rea, reumnyxmu, skó.

ty, krwi; atakże na choro

nerwowe, astmę | „dlabete
Instrumenty do «lekteycznychim r-
cznych lrlklcult: v; kom
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Dr. N, SCHWARTZ
a1'st. - New vork

nun) ulclznl otrzyma osobistą uwazę
Porada darmo, Ceny umiarkowane. 

VICTROLE-a

- Rolki,

Polskie Rekordy.

Gotówką lub na

redyt

BRONX MUSIC

HOUSE, INC.

róg 149 ulicy i

Courtland Ave.

Pianina, 
 

 
 

 

Gwarantowany Zegarek Vilma?!
chodzacy, zaoratrzeny wTS NON

po 1606, rozdany: daro
wszystkim którzy: zakupią 0 nas Jeden
z naszych" Rewolwer, alte
ma 239 Tub „16

Wery, się do, Sith
ładunkówSmith długich lub

ten sprzedawany jert
wszędzie po 10.25, Jeżeli jednak zamówi
le go Nm. możecia wo dotad, razem x
warantowanym zegarkiem, tylko sa
:a.
Zamawiając rewolwer, zaznaczeje, jaki
ZSEE, GZ wite wykończenie
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Nadzwyczajna Wyprzedaż
W celu ułatwienia przedsięwsię

tej przeprowadzki, chcemy zmniej
szyć nasze ogromne zapasy Pok
skich książek rozmaitej treści ołsz
Brzytew, Nożyczok, do
golenia,  Maszynek do strzyżenia
włosów. Pasów balblerskich Har
monji 1 wiele innych artykułów. =-
Dlatego przez pewien czas wszyst
ko będziemy sprzedawać pobaję
cznie niskich cenach. Przyjdźeje, i
przekonacie się,

F. FORTUNA *

422, E. 9 St., New York Cif
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granta nieraz o szkodę materjal.
jXokrśm dm; bgoązerwca ad-

|

ng preyprawiali, Zadaniem Dele-
ników na Kresy Wschodnie), taj gatury będzie odprowadzać gru-

*mie się w czasie jej następndgo

|

pki reemigrantów z Gdańska em]- POLSKA INSTYTUCJA ISTNIEJĄCA 30 LATpółrocza urzędowania: a) pomo-
€ą kolonistom z Ameryki Pola-
kom, udającyi się na zakupione

SPRZEDAŻ SZYFKART NA GDANSK i INNE PORTY
~Sprowadzanie krewnych z Polski. - Wysyłka Pieniędzy. - Nota:

dokumentów-Sumienna i tania obsługa!
Plazcle do nas po poradę i pouczenia, a nie będziecie talowall

dalej do Warszawy, służyć im w
d-mdzc radą, pomocą, wyjaśnie›

niami. Stowarzyszenie Wetera-

to wielotyśięczna rodzina duchem spokrewniona,

skojarzona wspólnemi ideałami w jedną całość,

to zastęp wiernych żołnierzy postępu,

społeczeństwa, którego najgor

staraniem jest dobro Polski. Ilekroć w sprawach

wahiyth połężna ta rodzina odzywała się, czy

to wj sprawach politycznych czy kulturalnych ->

zawsze plon myśli i woli wspólnej był okazały.

Tym razem my wszyscy,

biednemi dziećmi. - One nas obchodzą - są

naszą wspólną troską.

Piętnastego lipca na wieś

śmiałe, biedne dzieci polskie.

& Ja daję dolara!!
Ja niżej podpisany, czytelnik „NOWEGOŚWIATA" załączam dolara na fundusz waka-cyjny dla biednych dzieci.

Adres:
Imię i nazwisko: ..

 

  
  Gdyby każdy czytelnik „Nowego Świata"

dał dolara na ten cel, moglibyśmy wysłać 1,000
biednych dzieci na wieś! Od WAS zależy!!!

CZYTELNICY„NOWEGO ŚWIATA"

to część

Pierwszego sierpnia do miasta wrócą rumiane,
wesołe, zdrowe dzieci,

ęlszą tęsknotą i To będzie WASZEM dzielem.

zaopiekujemy się

pojadą blade, nie-
Wyślijcie
Wypełnijeie go

Ci, którzy tych dzieci widzieć nie będą, nie-
chaj pamiętają iż uśmiech tych ofiar nędzy jest
serdeczną zapłatą za złożoną ofiarę.

Odpowiedzcie na nasz apel! - DZISIAJ!

Wytnijcie kupon DZISIAJ
DZISIAJ
DZISIAJ

 

»-> APLIKACJA ««

Proszę o włączenie mego dziecka do grupy dzieci, które wysłane bę-

dą bezpłatnie na wakacje przez Czytelników „NOWEGO ŚWIATA".

|
Wycinek ten posłać na adres: NOWY ŚWIAT, 24 Union Sq“, New York

  

  

  

 

kolonje poniemieckie na Pomorzu
i w Poznańskiem i b) przyjmowa
niem grup reemigrantów z Ame-
ryki w Gdańsku i odprowadza-
niem ich najdalej do Warszawy.
Ad a) Do kolonistów z Amery-

ki udających się na Kresy Za-
chndmc, zalicza sig przedewszy-
stkiem hallerczyków, których po-
dania o zakupno koloni ponie-
mieckich zostały przez Komisję
Kwalifikacyjną w Ameryce po-
myślnie załatwione, to znaczy, Ko
misja uznała, że odpowiadają wa«
runkom wymaganym praez wła-
dze polskie i kolonję poniemic-
cką mogą nabyć. Kwalifikowanie
w Ameryce do zakupna kolonii
poniemieckich ,prawdopodobnie
więcej już nie będzie mieć miej»
sca, a kolonie jeszcze są i będą
do nabycia. A w Ameryce jest
jeszcze bardzo wielu Obywateli,
polaków, tak wojskowych jak i
nie wojskowych, obywateli pol-
skich, którzy ze sposobności nie
skorzystali dotychczas bodaj je-
dynie dlatego, że sposobność ta
nie była zbytnio reklamowana.
A według ostatnich wiadomości
nadesłanych nam przez Delegatu-
rę, kolonie poniemieckie mogą
zakupić także niewojskówi, o ile
są obywatelami polskimi i rolni
kami i o ile posiadają odpowied-
ni kapitał. Tym więc wszystkim,
którzy kolonje poniemieckie na-
być by chcieli i w tym jeszcze
roku na te kolonie wyjechać, De-
legatura służyć będzie pomocą w
zakupnie kolonii, zadatkowaniu,
zanipotekowaniu itp. 1
Ad b) Często już wczasie po-

  

scowyclh, narażeni byli na różne
przykrości nie z winy władz pol.
skieh absolutnie, a z winy ludzi
złej woli j już często w tym prec

jeździe: kęótkim -następowało:al 

now Armji Polskiej w Am., za»
wiadamia niniejszem interesowa
nych, że o ile chcieliby skorzy-
„stać z opieki i pomocy Delegatu«
ry w czasie ich jazdy z Gdańska
do Warszawy, muszą się poprze-
dnio przed vazdcm z Amery-

Pamiętajele

136 East 42nd Street,

nasz adres;

INTERNATIONAL TRAVEL BUREAU

New York, N. Y,

 
 
 ki zgłosić do Sto -

Stowarzyszenie pokieruje nimi
tak, że jednymtransportem poje
dzie ich najmniej dziesięciui De-
legatura zostanie zawiadomiona
telegraficznie o dniu ich odjazdu
z New Yorku i o dniu ewentual»
nego przybycia okrętu do Gdań-
ska, gdzie na nich będzie oczęki-
wać. Do grup liczących mniej jak
10 osób, Delegatura wyjeżdżać do
Gdańska nie może. .:
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wie ujmie Kobiety w taków
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„USFICKA"
JEST NIEZRÓWNANY,
JAk RÓWNIEŻ 1 CRNY
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 m, gdzie je aran
Imlrumenumi.

przedaż hyrtowna i detaicz

a Ave. Nw York City

  

J. FRIEDMANS PHONO SHOP-

170 Rivington Street,telefon: Ory dock New York City

 

 

 

 

 

Imię i BOWI) 1: mm so Tn oop ied qrenns I dróży z Gdańska do Warszawy. 1 NTabs? mace.
wracający z Ameryki Polacy, nie | 70 Rivington Street, New. York City.

Adres: znając dokładnie stosunków miej | Pupowiej Proms przywiał mż Typowrać: sw roo

Imię i nazwisko: ,

 

Specjalna oferta na krótki

czas tylko! **

SPECJALNA WYPRZEDAŻ
FONOGRAFÓW

najrozmaitszych gatunków
3 CENY ZNIŻONE 0 POŁOWĘ "

Mała wpłata zgóry - Reszta na ,.

I KOMPLETNY SKŁAD MUZYCZNY

||

|

|
|
|

| Wspaniały wybór najnowszych polskich rekurdow

PRZYJDŻCIE I PRZEKONAJCIE SIĘ!|
i JĘŻELI NIE MOŻECIE PRZYBYC OSOBIŚCIE,
WYPEŁNIJCIFINADEŚHJCIE.NA”KUPOV

 

bę; biz żadnego kosztu # mojej *strony.

łatwe spłaty
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SPRAWY BIEŻĄCE
 

Ostatnie wiadomoci, jakie na-
desłali delegaci dyrekcji Stow.

z Polski wskazują tu pe-

  

warzyszenia i że robota, którą
imi" polecono wykonać postępuje
- choć powoli - naprzód. Naj-
ważniejszemzadaniem, jakie mie
Ii do rozwiązania po swym przy
byciu do Polski bylo uruchomie-
niez powrotem częściowo. za:
 mkniętej Poręby, uporządkowa-
nie niektórych działów produkcji
jak np. naprawienie popsutych
pomp w kopalniach węgla, sku-
tkiem czego wydobywanie węgla
było wstrzymane od stycznia -
dzięki czemu, pomimo obfitości
własnego węgla, Poręba była
zmuszona kupować węgiel do
swych zakładów. -Następnie de-
legaci zabrali sig do zabezpiecze›
nia wkładów poczynionych w Po
rębie przez Stowarzyszenie Me-
chaników. Sprawa ta jest bardzo
ważna dla Sio Stow., gdy

w Porębie,
yć wielkie samypie
doprowadzenie tychnigdzy

wielkich zakładów do głanu ta-
kiego, aby można z nich wydobyć
pewien produkt, które to

na

 

stycje nie były zabezpieczone na
hipotece Poręby, skutkiemczego.
mniejszość. która nie wkładała
żadnego kapiłału do doprowadze
nia tych zakładów do normalne
go słanu, miała jednakże może
ność korzysiać z nakładów czy»
nionych przez Stow. Delegaci za-
brali: się energicznie do uregulo-
wania tej sprawy. Trzecią spra-
wą : było pnełamunie.uprzedzvń
do Słow. w sferach finansowych.

Odjeżdzając do Polski delegaci za

brali. ze sobą bondów P. P. P.
tia kilkiińaście tysięcy dolarów.-
Polska,Krajowa Kasa Poźyczko-
wa przyjęła"te bondy w zastaw,

 

 

  

  

  

    

   

Przesyłamy

  

poostą, jak i telegraficznie,
w markach polskich i czeka-

mi dolarowpmi

Agencja Stowarzyszenia

Mechaniko
224 Fast Sith Str

  

dając pożyczkę w stosunku dwuch
złotychpolskich za dolara.

Oprócz lego Rząd Polski dał
zamówienie dla Poręby na rury
kanal ne na stynę dwuch mi
jardów marek, Z wszystkich tych
wiadomości można wysnuć ten
wniosek, że pomimo wielkich
trudności i przeszkód, przez
Kie muszy przechodzić delego
Sow, Mech, w Polsce, jednakże

le zmierzają do celu, któ-
ym jest zabezpieczenie interesów
Slow. Mech, w Polsce i zaprowae
dzenie racjonalnej gospodarki w

h wielkichzakładach prze-
mysłowych. Jednakże członkowie
Stowarzyszenia Mechaników, któ
ray są właścicielami tych przed-
siębiorstw, a zarząd Stow. jest tyl
ko administratorem, powinni do-
pomódz, jak najwydatniej swemu
zarządowi w jego usiłowaniach:
doprowadzeniaStow. do stanu ta:

kiego, oby się nie potrzebować

troszczyć o losy legoż.

Zarząd obecny ma jaknajszczer
: delegaci wysłani do Pol
nietylko dobre chęci, 9-

wnież oddali na usługi wiel.

kiej idei swe zdolno 4, wiedzę i

  

 

 

    
  

  

   

  

  

   

 
  

siły, - właściciele z niech da-

dzą środki - wykupując premjo-

we akcje.

Trzeba pamiętać, że na WSZY

stko potrzeba Pieniędzy. że na za

bezpieczenie hipoteczne przes o

5200,00 w Porębie potrzeba -

wprawdzie niezbyt wielkich sm.

›le potrzeba. Na uporządkowanie

interesów Stow. Mech. potrzebne

pieniądze.

udności przez jakie przecho-

dzi Stow. zarówno w Polsce jak

i w Ameryce zostaną pokonane i

Stowarzyszenie wyjdzie  wzmocnio

ne z.tych trudności przy ogólnem

poparciu akcjonarjuszy, Poparclic

to da się wyrazić w zakupowanitt

premjowych akcji. Podług opi

nii delegatów, suma jaką wpły-

nie ze sprzedaży tych akcji wy-

starczy na uregulowanie i zabęz=

   

pieczenie naszych przedsiębiorsfw|

- dlatego akcje premjowe trzeba

rozkupić juk najprędzej!!

N. Kogut.

 

Aczkolwiek już nieraz sig pisa-

to o premiowych akcjach, to jed-

nakże jak mieliśmy możność prze

"konać się, wielu obywateli jes

cze nie rozumie tej sprawy. Wo-

bec tego pozwolimy sobie jeszcze

na omówienie tej sprawy.

  

 

 

Akcje premjowe są to akcje, -

które były zadatkowane przez róż

nych obywateli nie wypłacone cał

kowicie, skutkiem czego, pienią-

dze te przeszły na własność Sto-

warzyszenia, Akcji takich było 0-

koło 4000, na które wpłacono od

20 do 80 dolarów, Ostatni Zjazd

uchwalił akcje te sprzedać tylko

członkom posiadającym certyfika

ty po $25. za sztukę, zaznaczając

równocześnie, że w żadnym wy-

padku jednostka nie może kupić

więcej nad 50 sztuk, Nieczłonko-

wie mogą kupić te akcje, ale po

$125.

Uchwalono sprzedawać tylko

członkomte akcje dlatego, ze wow

czas, gdy Stow. było organizowa=

ne, to ci co kupowali akcje po-

nosili pewne ryzyko, gdyż dawali

pieniądze na

być dopiero stworzona.

Słusznemzalem jest, abyrci lu-

dzie korzystali z wpłat poczynio-

nych przez innych. Ci natomiast,

którzy obecnie przychodzą do

współudziału rzeczy realnych -

muszą i powinni zapłacić pełną

cenę.

 

  

  

   

wok k

Nimiejszem uprasza się tych

wszystkich członków, którzy za-  

 

mówili akcje premjowe, aby nade

stali należność wjaknajkrólszym

czasie. Pamiętać należy, że zarzą-

dowi Stowarzyszenia Mechaników

wiele zależy na tem, aby te pie

niqdze które się należą za akcje

wpłynęły do kasy jaknajprędzej.

Dlatego nie należy zwlekać z na-

desłaniem reszty.

  

6006 6

Tym: wszystkim, którzy ostat-

nimi czasy wpłaciłi swe premjo-

we akcje zostaną wysłane udzia

ly po powrocie sekretarza p. F.

Popławskłego do biura po objef-

dzie po Filjach w połowie czer-

won. *

 

  

  

   

       

    

  

WSZYSTKIE

FORMALNOŚCI

  i uczeiwie .

Agencia Stowarzyszenia

Mechaników Polskich

224 East Sith Str.
New York,
\N. Y.
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DO POLSKI

ty, po najniższych ce

Z POLSKI

zajmujemy się sprowadzaniem

biamy potrzebne dokumenta. i

PRZESYŁKA PIENIĘDZY

szybka i gwarantowana przesyłka pi

markach polskich, lubtez do

INFORMACJE

Udzielamy bezpłatnie

niu podatku.

WŁASNY: D 0M

Mamy domw New Y

nych po cenach nader

SPRAWY NOTARJALNE

Stow.

sprzedajemy karty okrętowe na n

zanych, pomagamy w otrzymam

Wyrabiamy: kontrakty kupna-sprzedaży, :p

AGENCJA KART

Mechaników Polskich

FELIKS POPŁAWSKI, Zarządca. |

224 BASP 51.4hSTREET, NEW YORK, N

%%%?
??

NAJWIĘKSZA POLSKA AGENCJA

W. AMERYCE

wwa

nach kompan

 

 

orku z czystenii: i wygodnemi pokojami dla przejezd-
przystępnyc i'

 

Telefon: Plaza 5938.

a jlepsze linje, wybierając najszybsze okrę-
icznych do Gdańska i innych portów,

krewnych z Polski i innych krajów, wyra-
affidavity szybko i ze znajomością sprawy.

eniędzy do Polski i innych krajów, w
Jarami, tak pocztą jak i lelegraficznie. .  

informacji we. (wszystkich sprawach z interesem zZwią:
u paszportów i wiz, jakoteż przy załatwia-

etnomocnictwa i inne dokumenta

 

 
Biuro otwarte codzienie od Sej rano do G1e) wieczorem, -- We wtorki i czwartki do wieczór,

4 (n W niedzielę od 10j rano do 1-szej po południu. ;

 

PROTOKUL

Z POSIEDZENIA RADY NADZORCZEJ STOWARZYSZENIA
MECHANIKOW POLSKICH

odbytego dnia 4-go stycznia 1923 r. w Warszawie
 

Obecni: pp. Wilkoński, Przy-
hora, Grabowski, Słuchocki, pos.

, Wagner, -

 

Wojsowski iGay
Przewodniczący: p. Wilkoński.
Na porządku dziennym:
1. Odczytanie profokuku.
2. Sprawa Komisji Rewizyjnej.
3. Sprawozdanie Zarządu.
4. Wolne wnioski. +
Posiedzenie rozpoczęto o godz.

5:30 popołudnia.
1. Odczytano protokuł z ostał:

niego posiedzenia, który przyjęto.
P. Wilkoński na wstępie stwier-
dza. że odbyły się 2 posiedzenia
Zarządu, na które nie był zapro-
szonym ddegat Rady Nadzorczej
Sprowa angażowania odpowied

niego administratora zarządzają
cego, jestł w dalszym ciągu po-
trzebą pierwszorzędną, jednakże
p. Wilkoński oświadcza, że wstrzy

się z tem nalcży, do czasu
ików Walnego Zjezdu w A-

meryce. '
2, Przechodząc do 2-go punktu

dziennego; p. Wilkoński komu-
nikuje wnioski złożone pr ez Ko-
misję Rewizyjną, oraz oświadcze-
nie członków Komisji Rewizyjnej,
jak następuje:

a) Komisja Rewizyjna jest sta-
łą, rzeczową, a nie formalną; dzia
ła stale i w miarę potrzeby prze-
prowadza rewizję całości lub czę-
Sei St. M. P.

b) Do Komisji Rewizyjnej de-
leguje Rada Nadzorcza jednego
członka, jako łącznika i doradcę.

c) Komisja Rewizyjna ma pra-
wo powoływać ekspertów do roz-
maitych zagadnień w porozumie›
niu z Radą Nadzorczą co do kosz-
tów ekspertyzy.

d) Wynagrodzenie członków
Komisji Rewizyjnej będzie nor-
mowane djetami za każde posie-
dzenie, lub każdą poszczególną
wykonaną czynność. Wysokość
djet będzie identyczną z G
członków Rady Nadzorczej Sto-
warzyszenia Mechaników.

Oświadczenie: członkowie Ko-
misji Rewizyjnej zaznał
gdyby wpływy czynników iden-
tyfikujących się z b. prezesem
przeważały w Stow. Mechaników.
członkowie «Komisji :Rewizyjnej,
złożą swoje mandaty,
W związku z tem zastrzeżeniem

czynności swe Komisja Rewizyj-
na rozpocząć będzie mogła dopie-
ro po otrzymaniu wiadomości o
rezultatach obrad Zjazdu w Ane
ryce.
Wnioski Komisji Rewizyjnej z0

stały przyjęte, jak również przy-
jęto do wiadomości oświadczenie
K. R

Naslępnie uchwalono,że p. Si-
chocki, jako członek R. N. wel-
dzie w stałe porozumienie z K.
R., jako łącznik i doradca R, X.

3. Krótkie sprawozdanie Zarzą-
du daje p. Wojsowski:

a) Wytwórnia pruszkowska i-
dzie normalnie;

b) Cegielnie w Bydgoszczy ru-
szą na wiosnę:

c) Wyszków został
ny:

d) Prasa rotacyjna dotąd nie
sprzedana i termin jej sprzedania
przedłużono p. Sosnowskiemó;

e) Składy na Grochowie w dal.
szym ciągu zostały na miejscu,
ponieważ z właścicielem nierucho
mości na Grochowie p. Wojso-
wski nie doszedł do porozumic-
nia w sprawie odsprzedaży.

€) Dalej oświadcza p. Wojso-
wski, że robi przygotowania ,o
kredyty i zwraca się do członków
R, Nadz. aby poparta te starania
w P. K. K. P. o prędsze uzyska-
nie kredytu. "
Z kolei, p. Gay podaje krótkie

sprawozdanie z wydziału handlo-
wego, oświadczając, że ogólnie 0-
brót się powiększa, a zwłaszcza
w Pruszkowie - tak, że obrót
miesięczny średni wynosi 130 mie
Ijonów marek, gdy poprzednio wy
nosił 80 milionów marek. .
Wdyskusji nad sprawozdaniem

Zarządu, poseł Dąbski oświadcza,
że tak lakoniczne sprawozdanie
nie daje absolutnie żadnego zobra
zowania o istotnym stanie inte
resów SL. M.
Rada Nadzorcza mając

cie odpowiedzialności przed opi-

   

   

mo
  

 

 

 

  

  

 

     
 njąw kraju, jako instytucja kon:

trolująca, powinna by
waną przez Zarząd $
nie.

informo-
śle; poważe

 

P. Wilkoński przychyla się do
zdania posła Dąbskiego T-poparty
przez wszystkich członków R. N
zwraca się do Zarządu, aby
wozdania były składane w takiej
formie, żeby R. N, mogła się do-
kładnie zorjentować o stanie
przedsiębiorstwa. St, M.
Wsprawie delegacji o kredyty.

Rada Nadz. wstrzymuje się do
czasu otrzymania wiadomości o
uchwałach Zjazdu w Ameryce.

Następnie p. Wagner objaśnia
o obecnym stanie „Poręby", któ-
m robi postępy i tylko z powodu
sztucznej agitacji wybuchł strajk.
ponieważ opóźniono wypłaty›ro:
botnikom, nie mogąc na czas u-
zyskać kredytu. Wypłata została
uskulecznioną i obecnie „Pory.
ba" pracuje spokojnie.

Poseł Dąbski podkreśla, że co-
kolwiek się dzieje w „Porębie"-
wpływa to na opinję o Stow. M.

Slow, M. majge 62 proc. akeJi
„Poręby" powinno być bezwzglę-
dnie panem „Poręby", a nie tylko
współwłaścicielem.

P. Przybora objaśnia, że stosu-
nek pomiędzy Stow. M. a „Porę-
hg", uzależnia się definitywnie,
od polityki, jaką zastosuje Zjazd
w Ameryces
Na wniosek p. Słuchockiego,-

poparty przez p. Dglskiego, u-
chwalono wysłać depeszę na Zjazd
w Ameryce do p. Rayzachera, że
wszystkie przedsiębiorstwa St. M.
są czynne wraz z „Porębą" i stan
pomyślny i że bank St. M. wy-
płaca 100 proc. dywidendy.
Z inicjatywy p. Dąbrowskiego.

popartego przez p. Dąbskiego, -
Rada N, zwraca się do Zarządu.
aby wykorzystała halę w „Porę-
bie", w celu uruchomionia działu
naprawy wagonów, (›|-Zz. aby Za-

rząd z odpowiedniemi projekta-

mi wystąpił do Min, Kolei.

W końcu poseł Dąbski oświad-

cza, że udział swój w R. N. trak-

towazk stanowiska obywatelskie

go, wobec zagrożonej placówki

przez poprzednich kierowników,

aby ratować grosz robotnika i

chłopa.

Rada N. dając kredyt moralny,

ma ciężką odpowiedzialność, U-

zasadniając więc, że gospodarka

każdego Stowarzyszenia zależy od

ludzi nim kierujących, poseł Dą-

bski proponuje Radzie N. przy:

jcie następującego oświadcze-

nia:

Członkowie Rady Nadzorczej

Stowarzyszenia Mechaników o-

świadczają, że gdyby skład per-

sonalny władz kierujących Stow.

M. wybranych na ogólnym Zjeż

dzie w Toledo w Stanach Zjed-

noczonych Ameryki Północnej

nie dawał gwarancji należytego

prowadzenia Stow, Mechaników.

wymienieni członkowie nie mo-

gliby absolutnie współdziałać na

dal w Radzie Nadz, Stow, Mecha-

ników.

Oświadczenie powyższe zostało

przyjęte.

Na tem posiedzenie zakończono

o godzinie Bej wiecz,

(-)T. Wilkoński

(-)8t Przybora

(-) Grabowski,

Stow, Mech, Pol. w Am.

Biuro w Warszawie

W SPRAWIEBANKU

(Stowarzyszenie Mechaników)

The Polish Mechanics Co., Inc.

Warszawa

Marszałkowska 46.

17 lutego, 1923 r.

  

 

  

 

   

  

 
  

  

Do

Dyrekcji Stowarzyszenia

Mechaników Polskich w Am,

224East 57th St.,

New York, N. Y.

W codpowiedzi na kablogramy

No, 80 i 81 komunikaję co'nastę-

puje:

1) Na trzy linotypyi prasę wy-

daliśmy opcję Panu Sosnowskie-

mu w dniu 13 października, 1922

r. z terminem do 1. 1., 1823 r.

która została następnie przedłu.

zona do dn, 15. I. 1923 r. - na

sumę 160 miljonówmarek: pol. -

 wobec, jednak „niespodziewanego

   

 

 

Parada

W. Les
(Anglja)
urządzono
paradę
przeciw
alkoho-
liczna

Dzieciom
podawane

sa
trunia

niealkoho»
liczne
które
gaszą

pragnie-
nie

1 sprawiaj, @

ność

  

 

  

WYDANIE NIEDZIELNE

 

Wiadomości z Polski

 

JAK POLSKA HANDLUJE

Z ZAGRANICĄŻ

Naprzemian czynniei biefnie-

Dwa pierwsze miesiące są razem

czynne,

Warszawa, - Handel zagra-

niczny Rzeczypospolitej Polskiej

w styczniu i lutym 1923 roku,

wyraża się poniższemi liczbami:

W styczniu: przywieziono o

gółem 220,497 ton wartości 483,-
603 mil. marek (w tem 18297

ton węgla i koksu, wartości -

3,058 milionów -marek), wywie-

ziono zaś ogółem 1,364,644 ton

wartosci 349,457 miljonéw ma-

rek (w tem węgla i koksu 898455

ton wartości 79,288 miljonów

marek).

W lutym przywieziono ogó-

temi 260,623 ton wartości 655,

208 milj. marek (w tem 5,013

ton wegla i koksu,- wartości

1,342 mili. marek), a wywiezio-

no ogólem 1,469,207 ton, warto

dci 911,046 mlj. marek (w tem

1,081,838 ton wegla i koksu na su-

mg 201,637 miljonów marek.)

Bilans .handlowy w styczniu

był więc bierny, gdyż wartość

   

wartości przywozu. Natomiast

bilans handlowy w lutym uk.

ształtował się wybitnie czynnie,

przyczem wartość wywozu po-

kryła 139,05 procent wartości

przywozu, -Powstała nadwyżka

zarówno wmarkach polskich jak

i w walucie złotej poktywa nie-

dobór styczniowy, wobec czego

bilans dwuch pierwszych miesię-

cy r. b, jest czynny.

Dla porówania przytaczamy

liczby odpowiednich miesięcy ro

ku ubiegłego. W styczniu 1922

r. przywieziono ogółem 386,281

ton, w czem 314,843 ton węgla,

wywieziono 214,024 ton, w tem

23,012 ton węgla. - W lutym

1922 r. przywóz wynosił 309,837

Yon, w tem 267,054 ton wegla,-

wywóz zag 120,000 ton, w tem

23,514 ton węgla. :

Jeżeli więc wyodrębnimy obrót

węglem, który uległ zupełiemu

przekształceniu przez przyłącze

nje Górnego Śląska, możemy

stwierdzić, że obroty zagranicz

ne Polski wzrosły bardzo znacz»

nie, przyczem w przywozie wzro-

sły przedewszystkiem surowce i

półfabrykaty, podczas gdy wyro

by gotowe i środki spożycze nie

wykazują większych zmian, a w

wywozie wzrost wszystkich grup

jest prawie równomierny.

"MIĘDZYNARODOWE STOWA-

RZYSZENIE OPIEKI NAD

- DZIECKIEM.

 

Jaki udział bierze w nim Polska

 

Ograniczenie praw rodziciel:

skich.
 

Warszawa.,- W dniu 2 sier-

pnia roku ubiegłego podpisane

zostało w Brukseli międzynaro-

dowe porozumienie, dotyczące u-

tworzenia międzynarodowego

stowarzyszenia opieki nad dzie-

ckiem, Zgodnie ze statutem po-

wyższego stowarzyszenia, opie-

nagłego spadku marki polskiej u
ważaliśmy za wskazane unioważ
"nić tę opeję i postawić cenę w ilo-
Iarach $12,000 (dwanaście tysięcy
dolarów). M ny te nie zosta:
ty sprzedane jak brzmiała opcja,
a sprzedaliśmy tylko jeden lino»
typ, wyłączając go z opcji, za su-
mę 72 miljony mkp, co wynosiło
około 82,800, Muszę tutaj dodać,
że linotypy: Morgenthalera -sa
sprzedawane w Polsce po cenie
31.000.

 

  

 
   2) Na życanie Panów zarezer-

  

 
     

wywozu pokryła 72,25 procent.

| nia senatu gdańskiego

 

ka nad dzieckiem pojęta jest w
najszerszem znaczeniy tego sto-
wa, między innemi przewiduje
ograniczenie władzy  rodziciel.
skiej, ochronę praw dzieci nie
prawych, oraz walkę ze wszyst
kiemi czynnikami, mogacemi
szkodzić dzieciom tak pod wzglę
dem fizycznym jak i moralnym.

Pozatem, bezpośrednio celem
stowarzyszenia jest utrzymanie
stałej wymiany myśli pomiędzy
osobami i instytucjami w roze
maitych krająch, które się in-
teresują sprawami opieki nad
dzieckiem, jak również zawie-
ranie międzynarodowych uklar
dów w tym właśnie przedmiocie.

Obecnie, jak się dowiaduje
„Przegląd Wieczorny"; rząd: pol
ski wystąpił z projektem ratyfi-
kacji tej umowy, wychodząc ze
słusznego założenia, że udział w '
tem stowarzyszeniu zapewnić

' może nam znaczne korzyści. O-
czywiście utrzymanie powyższe»
go stowarzyszenik wymaga pe-
wnych nakładów pieniężnych. -

, ©saystkie państwa należące do
towarzyszenia, zależne od może
ności wpłacają na rzecz stowa-
rzyszenia roczne wkładki pełne
lub też zredukowane i odpowied»
ni procent. "ów,

Udział Polski w stowarzysze'~
niu opieki nad dzieckiem pocią-
ga wpłacenie zredukowanej o 75
procent kwoty 3000 frs. belgij-
skich, tytułem rocznej składki.

 

 

 

SENAT GDARSKI NIE DO-
PUŚCIŁ DO UTWORZENIA
POLSKIEJ AKADEMII

HANDLOWEJ

Gdańsk, 8 maja. - Jak wia-
domo przed 3 laty  przemysło-
wiec polski z Lodzi, p. Heiman,
ufundował własnym kosztem w
porcie gdańskim polską Akade-
mję handlową. P. Heiman na-
był na powyższy cel w Gdańsku
ogromny gmach i wyznaczył do
tację na utrzymanie personalu
nauczycielskiego i na _pomiesze
czenie dla wychowanków akade
mji. Sprawą tą zainteresował się
niebawem senat w. m. Gdańska,
zakładając protest przeciwko u-
tworzeniu tej akademii i oświad=
czając między innemi w swym
proteście, że istnienie akademii
zagrażałoby niemieckiemu cha-
rakterowi miasta. Sprawa clag-
nęła się przez trzy lata i oparła
się zresztą bez żadnego rezultatu
o wysokiego komisarza Ligi Na-
rodów.
W ubiegły czwartek z polece»

gmach
przeznaczony na akademję  z0-
stał zajęty na rzecz urzędu mie-
szkaniowego. Policja gdańska,
która gmach ten zajęła, przemo
"cą osadziła w nim lokatorów, -
wyznaczonych przez urząd mić»
szkaniowy gdański.
Komisarz generalny Rzeczypo

spolitej Polskie! wystosował do
senatu w. miasta stanowczy pro
test przeciwko bezprawnemu za-
jęciu gmachu akademji przez
gdański urząd mieszkaniowy. -
Równocześnie o powyższym fa-
kcie powiadomiony został wyso-
ki komisarz Ligi Narodów.

 

wowaliśmy 10,000 sztuk akcji Ban
ku Stowarzyszenia, a ile jest je»
szcze do sprzedaniu, to poda Pa-
nom Bank. s

3) Na powyższe kable nie odpo
wiedzieliśmy telegraficznie z. po-
wodu oszczędności, którą musimy
zaprowadzać, aby módz podtrzy«
mać żywotne interesy tulaj.

Z. poważniem,
Stowarzyszenie Mechaników

Polskich w Ameryce
Wiuro w Warszawie

WOJSOWSKI, m. p., 
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STRONICA 15 | 
Halina Marja Dąbrowolska

UCZYNNOŚC

Pelagia dopomagata sobie w
czemmogła, Tu sprzedawała my-
dło, famu herbatę, ani dobre sta-
nowisko męża, ani wiek poważny
vie poskramiał jej ruchliwości.
Nie istniał dla niej „fałszywy

wstyd", ani hiurarcbja uczynków:
tak samo uczestniczyła w orga-
nizacjach propagandy narodowej
na terylorjum plebiscytowem - i
przewoziła bibułę, jak w drodze
powrotnej przemycała cygara i
sacharyng. Agitaca i stręczenie
dla znajontych służącej jednakie
w niej budziły zapał i na jednym
stały: poziomie.

Pelugja zawsze miała czas i
wszędzie było jej pełno. Zmobi-
lizowat bowiem umiała dom i
wszelkie stowarzyszenia, w któ-
rych brała udział, według włas-
nych zamiarów. Pictnastoletnie
popychadło dokonywało cudów
pod jej kierownictwem, Ktoś in-
ny z trzech sług nie potrafiłby
tyle wyeksploatować pracy.

Dzieci Pelagji siedziały jak tru
sie, pamiętne rygoru.

Nie znając chwili spoczynku,
Pelagja chętnie garnęła się do za-
jęć społecznych. Miała już sporo
medali i odznak za swoje dobro-
dziejstwo.
Coprawda przy domu głucho-

niemycli, którego była patronką
i duszą, na odpadkach jadła cho-
wała swoje wieprzaki - przy woj
skowymszpitalu korzystała z sa-
imochodu, ale to nie przeszkadza"
ło jej być rzeczywiście podporą
filantropii.

Nikt bowiem nie mógł jej do-
równać w umiejętności zbierania
pieniędzy dla swoich biednych.
Mistrzynią była w sprawach ka-
roty, owe zasługi uwalniały ją od
tego, żeby od siebie co dała i tak
zawsze zebrała więcej od innych.
W organizacjach społecznych mu
siała zajmować jedno (miejsce z
pierwszych, posiadała cechę wła-

wszystkim, którzy rządzą
- potrafiła rozkazywać zamiast
robić. Gdy zachodziła jakaś sprze
czność, zwyciężała retoryka, choć
powodzenie jej nie tyle spowo-
dowane było znaczeniem, co ilo-
kciąsłów, -Prezydowała prawie
wszędzie.
Co do stosunkówprywatnych
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Pelagja szczyciła się tem, że tyle
posiada znajomych i przyjaźni.

- Patrz, jak mnie lubią, jak
mnie potrzebują - pouczała cór.
kę - musisz mnie naśladować.

Ktokolwiek znalazł się w kole
znajomych Pelagii, musiał być jej
przyjacielem lub wrogiem. Parę
dni wystarczyło na dozgonną za-
żyłość, Zdobywała wówczas sztur
mem dom nowej przyjaciółki, za-
sypując ją usługami,

Jeździła z przyjaciółką od kraw
cowej do krawcowej, dobierała
próbki sukien, sprowadzała fry
zjera lub sama czesała wybrane.
Stawała się nieocenioną w choro-
bie kogoś z domowników, przy
przeprowadzce, lub pieczeniu bab
wielkanocnych, Rada towarzyszy
ła przy obrządkach tualety, kg-
pieli, stając się konfidentką w
sprawach najbardziej intymnych,
uapoczekaniu. Nie uszedł jej bacz
nych oczu stosunek przyjaciółki
do męża, do tego trzeciego, do
sąsiadek i do opinji. W lot chwy-
tała splot intryg, stając się nie-
zbędnym doradcą.

Dom jej wtedy własny, gdzie
czekała ją prześliczna czternasto-
letnia córka, mały syn i apatycz»
ny mz, był całemi dniami pusty.
Pelagja bowiem wchodziła wsto-
sunki -ustosunkowanej -swojej
przyjaciółki. Znajomi znajomych
mogą się kiedyś przydać, Z cza-
sempoznawszy otoczenie, robiła
się sojuszniczką jednej strony -
przeciw drugiej, bo wiedziała, że
najprędzej można uzyskać nową
przyjaźń, poróżniwszy dawną za-
żyłość. Tak stawała się jedyną
niezbędną towarzyszką eskapad,
teatrów i zabaw,

Tu, uzyskawszy koncesję od a-
doratora przyjaciółki, tam wiele
upominków od niej samej - za-
czyntła myśleć o odwrocie.
Kopjowała jeszcze parę modeli

sukien, przyjęła stare boa, przez
parę miesięcy nie paliła własnych
papierosów, używała tylko per-
fum pożyczanych - i nagle skoń
czyla przyjaźń.

Dla jakiego powodu.

Różnie, często dla nowej usto-
sunkowanej przyjaciółki.
- Wiesz, Ksińscy zabierają

mnie znów do loży na operę. Wie

 

  

* dzisz, jak mnie lubią, jaki mam
dar jednania sobie osób, ich sym-
palji, uznania i serca, - mówie
ła do swej córki Anny, wkładając
przed lustrem pożyczany kape-

 lusz, darowane rękawiczkii śmiąc

podarowanego papierosa.

KARYKATURY

jak nas poucraly
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Inne zany, Inne sny,

Gdyby Jakób bIbljny, narodził się raz Jeszcze 1 po-
dawne dzieje, to z pewnością ale

dollazy mu drablna do niebios lecz do dolara

 

---" ca

W drogau so miasta,

- Powiedz, matka, czy to z miasta plją kiedy prawdziwe

- Chyba, #0 który trzyma so własną krowę w salonie,
wie taklogo zdarzonia Jeszcze ole było

mieko?

Uraganie Raptusiaka

Państwo są łaskawi być cie

kawi co porabiają warszawscy

komuniści? Z początku, jak ga-

zety zaczęły urągać na sprawie-

dliwość bolszewicką, komuni-

stom było cokolwiek przykro-

Po wiecach, na których ludność

protest uchwalała, było mi tak

samo nie całkiem przyjemnie.-

Jeno we czwartek wieczorem,
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PO WSZYSTKO, CO WCHODZI W ZAKRES APTEKI |
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0pm! się Wam pójść dwa bloki dalej

POLSKA KLI

EKARZ

NewYork Róś 9UL.
 
 
  

szego czynszu.

POKOJE DO WYNAJĘCIA

Ileż to polskich rodzin dusi się w małych miesz
kaniach, dlatego tylko, że nie 51wstanie opłacić wyż.

Czy nie lepiej wynająć większe i zdrowsze po-
mieszkanie i pokryć połowę czynszu z dochodu, jaki
można zysłać z odnajęcia jednego pokoju?

Setki samotnych Polaków i Polek szuka poko-
jów - często z powodu braku tychże, odnajmują je
od obcych, chociaż woleliby zamleszkać przy polskiej

DROBNE OGŁOSZENIA W NOWYM ŚWIECIE

 

kiedy to braciszł z patrjo-
tycznego „Rozboju" zaczęli da-
wać ujście umiłowaniu kochają-
cej matki ojczyzny, zaraz im się
blogo na duszy uczyniło. Rozte-
legrafowali w te pędy po całej
bolszewji radosne wiadomości o
swojem moralnem zwycięstwie.
- Niech się świat przekona,

- barabanili w aparaly - że w
Polsce jeszcze nie wyginęli kan-
dydaci na urzędy do czerezwy-
czajki. Garść ich tam jest może
nieduża, ale zawsze są. Takiego
brata za nos wziąwszy,, możesz
zaprowadzić nietylko na Franci-
szkańska, ale nawet na Święto-
krzyska. '

Nie chcę kłamstw rozsiewać,
jednak słychać, że chjeńsko-ko-
munistyczna kontragitacja prze
ciwko słusznej i rozumnej agita"
cji opozycyjeni, to był też kawał
wymyślony przez spryciarzy,
handlujących szybami wystawo-
wemi. Im więcej szyb się naroz-

 

bija, tem większy zysk dla nie-
których bogobojnych szklarzy.
Tak ci sig nad tem pisaniem

zzlajatem, ze byibym zapomniał
o rozmaitych innych rzeczach.
Wdzięczność ludzka niech sobie
mówią co chcą, jeszcze nie zgl.
ngła, Na ulicy Rycerskiej zmar-
ła gospodyni, właścicielka rude-
ry. Zmarła z głodu, ponieważ od
wybuchu wojny lokatorowię nie
płacili komornego, Za to złożyli
się na pogrzeb, a na trumnie
położyli wieniec z napisem: -
„Zacnej gospodyni, wdzięczni lo
katorzy", Tę rozczulającą wiado
mość mam ze stowarzyszenia ka
mieniczników. Od artystów ma-
Iarzy słyszę, że cudzoziemcy za-
czynają kupować nasze -obrazy.
Odwiedzają pracownie i dobrze
płacą. Za obraz, do którego ma-
terjały kosztują 600,000 dają
cały miljon, czyli, że artyście żyć
nie umierać.
Mówią jeszcze, że na szosach

ruch pieszyożywił się jak przed
80 laty, kiedy kolei -żelaznych
nie znano, Ludzie nie mogąc pla
cić za kolej, maszerują z buta-
mi pod pachą nietylko w okolice
alo nawet do Radomia, Kiele i t.
d. Już nawet przy szosach pow.
stają postoje i noclegi dla wygo-
dy kurjerskich pasażerów. To
nie żaden śmiech, a szczera pra-
wda.

 

 

 

Sprzedaż Szyfkart do Gdańska!
Hamburga, Bremen, Antwerpii, Retierdamu,
Tryjestu na najlepszych i majesyi

CZEGOLN OPIEK O TACZAM RODZlNY

 

lemigdey po kursle dsienn

Ostatnia praca naukowa profe-
sora niezmiernie mnie zaciekawi-
ła. Przeczytałem ją raz i drugi,
jednakże pewne poglądy nie wy-
dały mi się dość przejrzyste.
Uporczywie pewnej nocy ucze

piła się mnie myśl, żeby osobie
ście z uczonym o jego dziele po-
mówić i poprosić o blm": wys
jaśnienia,

Sprawa była niesłychanie pro-
sta, Nie wiedziałem co prawda -
gdzie profesor mieszka, ale wie-
działem, że mieszka w Warsza-
wie, rzecz cała zatem była dość
uproszczona, Szczęście mi sprzy-
jało. Już nazajutrz otrzymałem a-
dres.
A teraz pytanie. Kiedy takiego

uczonego można odwiedzić? Nie
chciałem być natrętnym,
Po dłuższej rozwadze doszedłem

do wniosku, iż mimo wszystko,
chociaż chodziło o uczonego pol.
skiego, zapewne jednak jada on
obiad codziennie. Następnie do-
myśliłem się, że obiaduje bądź
w domu, bądź też w restauracji.
Ta ostatnia alternatywa była moż
liwa przynajmniej do czasu, do-
póki prześwietny magistrat sto-
łecznego miasta Warszawy nie
uchwali projektowanej kary po-
datkowej dla tych, którzy zmu-
szeni są stołować się w restaura-
racji.

W każdym bądź razio wywiad
trzeba było rozpocząć od miesz
kania uczonego.
Przypuszczając więc, it profe-

sor jada obiad między godziną 2
a 4 po południu ,postanowiłem 40
zaniepokoić swą wizytą o godzie

- nie be}.
Poszedłem, Dóm okazały, 99-

rządnie utrzymany.
Dozorczyni, obejrzawszy z wy-

razem lekkiej pogardy ofiarowa-
ne jej dwie stumarkówki, po pew
nej chwili wabania udzieliła mi
wyjaśnień:
- Oficyna poprzeczna, Wej-

kcxe z bramy, pierwsze plęlro.

in numer

Idę, Jest oficyna, jest wejkcne
z bramy, jest pierwsze piętro.
Wejście bardzo przyzwoite, czy

ste, Schody szerokie, wygode. Po
weselałem (chociaż i przedtem nie
miałem powodu do smutku.)
- Jednak - pomyślałem sobie

- nie jest jeszcze tak źle w Pol-
sce, Jeśli uczeni, przynajmniej nie
którzy mogą tak dobrze mieszkać,

Dzwonię. Myślę: zastanę, czy
nie zastanę? Na wypadek wycią-
gam kartę wizytową.

Po chwili łomot zatrzasku i
drzwi otwiera t. zw. dotychczas
służąca, która po zaprowadzeniu
sejmowej usławy o opiece nad
służbą domową, będzie nosiła u-
rzędową nazwę „pomocnica gos-
podarcza".

- Jest pan profesor?
- Jest. W łazience.
Aha! Składam kartę wizytową,

kłaniam się grzecznie i mówię:
- Proszę oddać moją kartę pa-

nu profesorowi... .
Wychodzę i nieco mi dziwno.

iż profesor kąpie się o godzinie
5ej po południu, Właściwie jed-
nak sejm zdążył już uchwalić róż
ne ograniczenia swobód obywa
telskich, tudzież nietykalność go-
spodarzy wiejskich, ale ustawy o
godzinach kąpieli jeszcze nie po-
ruszał. Może dlatego, iż sporo po-
słów z ludu i z mniejszości czn.
je zrozumiały wstręt do kąpieli.
Ostatecznie zatem, czemuby uczo-
ny nie mógł się kąpać po obie-
dzie.

 

PRZEKONAJĄ WAS, JAK ŁATWO JEST ODNAJĄC

POKÓJ. KAŻDA AMBITNA GOSPODYNI POWINNA

E rodzinie.

|
   

 

„a do kraju nie ...u... sęprmiewz „...u,Po ...i
Informace mane]

"C. KUNASZEWSKT

Wybieram się nazajutrz, ale
przed obiadem, mianowicie zaraz
po południu.

Idę. Dzwonię, Ta sama służąca,
czyli w przyszłości pomocnica go
spodarcza,
- Jest pan profesor?
- dest. W łazience.
Ukrywam pewne zdziwienie,

podając znów kartę wizytową.
- Panienka będzie łaskawa

oddać profesorowi...
Wniosek stąd po wyjsciu:
- Uczony używa kąpieli co-

 
 
 

      

 

Direster of Pusiietymarican Pollsn Chamber
of Commerce and Industry, Inc.,93% Thira Avenue, New York, M. Y.

Prosse o werystkie co 00 oferty Panów dia, praed-
merci "'kipone.mie sobowlszule mnie do nics

 

Imię 1 Nazwięko ....

 

 

Jej sprawom politycznym, srtystycznym, wycho-
wanta i tr, Wydawany w języku angielskim i
polskim prz
AMIIVKAAAKOPOLIKĄ izng MANOLOWĄ

Każdy numer zawiera wiele zajmujących 1
których  

  

 

zachwy
Zostań jednym z nich. Zaprenumeruj "POLAND“

salcro
# dwoma dolarem.
Rocmie

 

 
Jako prenumeratę roczną --
(12 zeszytów) - począwasy
od bieżącego miesiąca,

w Stanach Zjednoczonych Imię 1 Nazwisko

 

widzimy pol-n
są wszyscy

ny odcinek 1 prześlij go nam

tylko 13.00.

 

Zeszyt pojedyżery XM.

 
 

SIĘ NAD TEMZASTANOWIC' 179 East 3rd Street New York, N. Y. dziennie, co świadczy chlubnie o
__ «oa jego i iu do hygjeny, tu

= dzież o pewnej zamożności. Ką-
piel dziś sporo kosztuje. Nato-

NIC LEPSZEGO Msusmom msia: --- ODCINEK told vied, 2. bagscorntkow wiainle t finite hymith wh WIĘSIĘCZNIK do Miesięcznika „POLAND" : msemement NAMANUDR went eure oo "Sw kąpie się w różnych godzinach:nn...?-mpl?!"to «naukowy“fl“zróertegocomm,“ ; Bu 909 Third Ave , New York ora po
d'lni'n"'?"c'Ś| Oy- ' T Range: Załączam 12.00 czekiem, "
er go. w wemu Polski (-) przes money order (-) przed obiadem,

Zresztą wszak w Polsce każdy
się może kąpać, kiedy tylko ze-
chce...

Otóż, aby utrafić, Idę trzeciego
dnia o zmierzchu, Godzina blisko
7-ma. Z utajoną złośliwością my»
ślę, iż bez względu na to, o któ-
rej uczony się tego dnia kąpał,
trafię przecież na wolną chw@ę.
Nie wykręci mi się  

UCZONY

Dzwonię. Służąca, Moje pyta-
nia i odpowiedź:
- Profesor? Jest, w łazience...
Co u dj ?... Daję trzecią

kartę (200 sztuk!), robię przy-
jemną twarz i proszę o danie kar
ty profesorowi...
Co jednak robić. Że profesor

kąpie się codziennie - to zrozu-
miął, ale czemu nie rano, lub
wieczór?! Czemu zmienia godzi»
ny?! A może chory?... Gdyby je-
dnak brał kąpiele z zalecenia le-
karza, nie miałby powodu do cią
głej zmiany godzin..

Uzbroiłem się w cierpliwość.
Idę po raz czwarty, Godzina 10-42
rano. Już chyba profesor wstał,
ubrał się i pracuje. Zresztą po-
stanowiłem zapytać, w jakich go-
dzinach profesor przyjmuje, gdy-
by ta była nieodpowiednia,
Znów więc ta sama droga,

dzwonek i służąca, która patrzy
na mnie dziwnie.

- Jest pan profesor?
- Jest. W łazience..
Tu już osłupienie moje nie

miało granie. Wyjmuję kartę i
podając, pytam:
- Przepraszam, kiedyż profe-

sor przyjmuje?
- Jakto kiedy? Cały dzień!

Profesor się dziwi, że pan przy-
chodzi, i cięgiem mu zostawia
swoje adresy...
- No dobrze, bo ile razy przyj

dę, profęsor się kąpie!
- Po co ma się kąpać?
- Przecież panienka

In!...
- Ja? Jeszcze pan wpiera we

mnie.
pomylony...
- Ależ najwyraźniej po raz

czwarty słyszę, że profesor jest w
łazience! ,
- No, w łazience, bo profesor

ma tam swój gabinet, A cóż, bę-
dę kłamała?

+

  

mówie

«00%

Rzecz się wyjaśniła. Profesor
odnajmował pokój od wdowy, a
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Pan to musi być trochę

że miał jedną żonę i troje dzieci,
chciał zaś mieć pokój, przeto za *
zgodą gospodyni i za osobną do-
płatą prowadził swe studja w ła-
zience. się w tym celu
blaty od stołu na wannę i profe-
sor miał raciszną pracownię.

- Pana to dziwi zapewne -
mówi z miłym uśmiechem uczo-
ny. - Mnie nie. Miałem dwie
alternatywy: rzucić pracę nauko-
wą, lub korzystać z jedynej wole
nej ubikacji... Bo, proszę pana-
dodał - chwała Bogu, że w tym
domu lokatorzy niesłychanie
rzadko korzystają z kąpieli Opał
taki: drogi... z
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127 EAST 7-TH STREET,

Pierwsza Polska Fabryka Skrzypiec

Wyrób Skrzypiec najlepszego gatunku

Franciszek Gibaś, właśc.
Posiadam na skladzie mandoliny,
lunuuinendly Jak również wszelki

więc doborowe struny, futerały, podstawki
Reperacje instrumentów uskuteczniam szybko, I‘Aniol ta.Za (nstrumenty muzyczne gwaratntuję, w rasieniezadowolenia zwrócą chętnie pieniądze,
"SPRZEDAŻ HURTOWNA I DETALI

CENY ANE, Sa
sreciatik ceny bia prorksorow wuzma,

Sprzedaje ForstepJany znane x dabroc! 1 Pionole, na latwe spłaty,
Zawase dwiety wybor rolek do pianoll, Kupcom 1 ageatom udaielq dobry

rabat na. wszelkich instrumentach.
Po biitese Informację i katalogi proszę pisać lub zgłosić się do:

THE VIOLIN SHOP
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Tel.1 Dry Dock 2996.

123 EAST 7 ULICA,

 

A. KWARCIANSKI - T. WOLINNIN

NAJSTARSZE POLSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
POGRZEBOWE W NEW YORKU

Urządzamy wspaniałe pogrzeby po cenach umiarkowanych,
Uważajcie ściśle na nazwisko i numor zakładu naszego - 123 Rast T.ma
ulicą. Nie mamy tadnej styczności s innem! przedsiębiorstwam! pogrze.

bowen! w taj dzielnicy,

USŁUGA DLA WSZYSTKICH PRAWDZIWA 1 RZETELNA.

Te,zm, ryskipaa

Biuro otwarte w dzień i w nosy,

~ T. Wolinnin, Właściciel,
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